raków, 15 Lute 


A 


Rok 1885. 


go — Niedziela. 


„Czas“ wychodzi codziennie, wyjąwszy niedziele i dni świąteczne. 
Oddzielne Nra Czasu, o ile zapas starczy, w Krakowie po 10 c., we Lwowie lub z przesyłką pocztową 12 e. 
Prenumerata wynosi: 


| 


na cały rok || na kwartał Fo 1 miesiąc 


Pocztą w państwie Austryackiem. . . . . . .-. . . . | 24 złr. | <6 złr. | 2 złe. 50 c. 
4 Niemieckiem . . . . . . E ABYDRA A: A A 7 zł. | 3 złr. 
2 do Włoch, Francyi, Anglii, Belgii, Szwajearyi, Turcyi 
innych państw należących do zwiazku pocztowego . . . 32 złr. 8 złr. 3 złr. 


Prenumeratę przyjmuje się tylko od 1go do ostatniego dnia w miesiącu. — Listy 
z pieniędzmi i przekazy -pieniężne na prenumeratę i ogłoszenia (inseraty) uprasza się nadsyłać franco 
do Administracyi Czasu w Krakowie. — Listy reklamacyjne nieopieczętowane nie podlegają opłacie 
"pocztowej. — Iastów miefrankowanych nie przyjmuje się. 
Rękopismów nadsyłanych nie zwraca się. 


Prenumerate przyjmuja: 
Administracya „CZASU* w Krakowie i urzędy pocztowe. Miejscową prenumeratę księgarnia 


8. A. Krzyżanowskiego, handel Z. Skalskiego w Sukiennicach, biuro dzienników i ogłoszeń E. Silber- 
steina w Sukiennicach, handel Bajera przy ulicy Grodzkiej, trafika Kuklińskiego w Sukiennicack, — 
©głoszenia (inseraty) przyjmuje się za opłatą od miejsca wiersza drukiem drobnym (petitowyrz 

za pierwszy raz 10 cent., za każdy następny po 5 cent. — Nadesłane (na 3 stronie dziennika) o 

miejsca wiersza drukiem drobnym po 30 cent. za każdy raz. — ©głoszenia i prenameraię 
przyjmują: we Lwowie Ajencya „CZASU“ w głównym składzie tytoniu Nr. II przy ul. Trybunał: 
skiej L. 4; w Paryżu wyłącznie p. Adam, Rue Clément 4; ( renumeratę p. W. Raczkowski, Faubourg 
Poissonićre 33); w Wiedniu pp. Haasenstein & Vogler (także w Hamburgu, Frankfurcie n. M., Ber- 
linie, Lipsku, Bazylei i Wrocławiu), A. Oppelik, Stubenbastei Nr. 2, R. Mosse (także w Berlinie, Ham- 
burgu, Monachium i: Norymberdze), H. Schalek, M. Dukes, M. Stern, tylko prenumeratę pp. H. Gold- 

schmidt & C., w Frankfurcie n. M. G. L. Daube & C. p, 
W Warszawie przyjmują ogłoszenia pp. Reichman i Frendler, biuro ogłoszeń przy ul. Senatorskiej. 


(Z 


| 


a z 


rzenia i ezyni przez to wystąpienie z 


Przegląd Polityczny. 


Do Pol. Corr. donoszą z Londynu, 


jest ie wykluczonym. 


nie zabraknie. 


użyć na wyprawę do Sudanu. 


podajemy poniżej. 


e niewątpliwie 
pary. 


3 ya językowa, pod isana niemal zez całą 
adnate Ksi na ała 


Lwów 


pierałi *e cznie żądania petentów, ale reszta | dlą miast posiadających prawo propinacyi, a nad- 
komis; kała się bardzo niechętną, tak, że 12|to stanowi, że w 26 letnim peryodzie (rozpoczę- 
gło przeciw 6, tym od 1 stycznia b. r.) osobnemi ustawami kra- 


pk sg po kilkugodzinnej dys- 
arpea i aś a ‘aby nad petycyą 
przes: a porządku p í iennego . 

A parlamencie “niemieckim ukończono już roz- 
prawy nad nowellą cłową. Ks. Bismark brał po- 
nowny ndział w dyskusyi dnia ostatniego i dowo- 
dził potrzeby ceł ochronnych dla rólnictwa tudzież; 
zbijał zarzuty przeciwników tej teoryi, często w dra- 
styczny sposób, jak np. w odpowiedzi swej depu 
towanemi Dirichletowi, któremu powiedział, — że 
możność zrozumienia interesów rolnictwa zatracił 
w Berlinie, „w tej pustyni cegieł i dzienników.“ 
Nowellę odesłano do komisyi i niema wątpliwo- 
ści, że przyjętą zostanie. 

Berlinie zebrała się d. 12 b. m. komisya 
konferencyi afrykańskiej, celem naradzenia Się, 
jak sobie teraz wobec trudności stawianych przez 
Portugalię poradzić. 


jowemi mają być zniesione miejskie 


lił taką ustawę dla miasta Sambora, 


Dnia 19 b. m. zbiera się parlament angielski. 
W obec wrażenia jakie katastrofa Chartumu w An- 
glii wywarła, konieczność obudzenia w opinii pu- 
bliczuej przekonania, [że ministerstwo odtąd roz 
winie większą energię akcyi, spowodowała czę- 
ściową zmianę ministerstwa. Wstąpił do niego 
mianowicie jaż Roseberry, który w przemówieniach 
swoich publicznych jaż dawniej oświadczył się za 
energiezniejszem działaniem. 

Angli spodziewają się jeszcze dalszych zmian. 
Radykalni oświadczyli się za opuszczeniem s. 


wyższą decyzyę. Jako całkiem nowy 
stawodawczy mający slużyć za wzór 


dla fachowego zbadania i ocenienia 


mimo to 


nu. Wywołało to w kraju powszechny głos obu- 


reprezentanta stronnictwa tego, Chamberlaina, i za- 
stąpienie go kim innym koniecznem. W Londynie 
spodziewają sie, że to lada chwila nastąpi. 


cyi żadnej z Włochami nie zawarto, pozwolono im 
tylko zająć stanowisko nad morzem Czerwonem, 
zabezpieczające ieh kolonię assabską. Natomiast 
odbywają się ciągle jeszcze. narady z Fehmi ba- 
szą ą w dobrze poinformowanych kołach mniema 
ją, że udział Tureyi, pod pewnemi warunkami, nie 


Więcej światła na zawikłane te sprawy rzucą 
może dopiero rozprawy parlamentu, gdzie inter- 
pelacyj, żądających dokładnych wyjaśnień pewno 


Druga wyprawa włoska wypłynęła z Neapola 
d. 12 b. m. Zdaje się, że nie jest tak liczną, jak 
głoszono ; mówiono bowiem o 3000 ludzi. Towa- 
rzyszy jej tylko jeden pancernik „Ancona.* Cały 
interes skupia się teraz w tem, — czy 
w Suakimie, coby zawsze znaczyło, że jeśli Angli- 
cy nie przyjmują kooperacyi włoskiej, to powie- 
rzają zawsze Włochom straż morza Czerwonego, 
aby wszystkie siły swe, w Egipcie zgromadzone, 


Opis bitwy w pobliżu wyspy Dulki.w Sudanie 


KORESPONDENCYA „CZASU.“ 


Ustawa o zniesieniu prawa propinacyi ustana- 
wia jak wiadomo osobne fandasze wynagrodzenia 


pinacyi, przyczem gminy opłatami od napojów 
stworzyć sobie mogą ekwiwalent finansowy za stra- 
tony dochód ze zniesionego prawa. Je-tto sprawa 
wielkiej wagi dla miast naszych, z których jak 
j| wiadomo wiele głównie 2 prawa propinacyi po- 
krywa wydatki swojego budżetu. Dotąd prócz 
Lwowa, którego stosunki propinacyjne są odmien- 
ne, więc w ustawodawczem uregulowaniu nie mo- 
gą stanowić wzoru dla miast prowincyonalnych, 
żadne z tych miast nie posiada jeszcze specyal- 
nej ustawy propinacyjnej. W r. 1881 Sejm uchwa 


żniej podobną dla miasta Wieliczki. Projekt sam- 
borski nie otrzymał sankcyi; o projekcie wielickim 
zaś nie zapadła dotąd najwyższa decyzya. 

« Niedaremnie projekt ustawy propinacyjnej dla 
miasta Sambora czekał aż półczwarta roku na naj- 


stom (oczywiście mutatis mutandis), projekt sam- 
borski przebyć musiał w tym czasie wiele stacyj 


szczegółów, a jak mozolnem było to badanie, naj- 
lepiej świadczy fakt, że chociaż sprawa ani chwi- 
lowo nawet nie popadła w zastój, lecz zostawała 
ciągle w toku urzędowych badań i rozpatrywań, 
prędzej nie mogła być rozstrzygnięta. 
Motywa, dla których sankcya odmówioną została, 


ZĘ 


są liczne i obszernie przedstawione, bo chodzi|wpływu. Lojalne, otwarte i godne stanowisko za-|środkiem bądź to zapobiegawczym, bądź ułatwia- 
o to, żeby stworzona została podstawa dla dal-|jął - jedynie Popolo romano, który wręcz oświad- |jącym kroki formalne. Jest to avis, bez formalne- 
szych specyalnych ustaw propinacyjnych. Jak zwy-|cza, że souverainetć sułtana jest metafizyczną, że| go obligo, ale strony interesowane wiedzą nie- 
kle w takich razach bywa, dojdą one do wiado- | podróżnicy włoscy są zabijani, handel niemożliwy, | mniej, czego się trzymać. Formalnego kroku nie 
mości Sejmu w ogólnem sprawozdaniu z czynno- 
ści Wydziału krajowego. Jako najgłówniejszy mo- 
tyw przytoczyło ministerstwe opartą na ścisłem 
rachunkowem zbadaniu rzeczy okoliczaość, że gmi- 
na miasta Sambora mająca dziś 35.000 złr. ro- 
cznego dochodu z prawa propinacyi po jego znie- 
sieniu miałaby według projektu ustawy pobierać 
rocznie z opłat konsumcyjnych od napojów prze- 
szło 70.000 złr.! Ten jeden szczegół wystarczyłby 
do odmówienia sankcyi, bo sprzeciwiałoby się to 
celowi rzeczy. CJ 

Sejm w ogólnej ustawie propinacyjnej zarezer- 
wował miastom osobne egeris koali uregalowa- 
nie sprawy propinacyjnej nie dlatego, żeby mia- 
sta na tem porobiły złote interesa, lecz dlatego, 
żeby wcześnie obmyślały sobie ekwiwalent finan- 
sowy niezbędny do pokrywania wydatków, które 
dotąd z dochodów prawa propinacyjnego pokry- 
wane były. Wiadomo przecież, że ustawę krajo- 
wą o zniesieniu prawa propinacyi wogóle, cechu 
je do pewnego stopnia abnegacya. Właściciele 
ziemscy tracą wskntek tej ustawy prawo, które 
dziś w wielu majątkach stanowi główny dochód, 
a we wszystkich niemal odgrywa ważną rolę. Za 
to prawo otrzymają wprawdzie wynagrodzenie, 
ale bardzo małe. Kiedy uchwalano ustawę Śp. 
Krzeczonowicz, jako jej referent w sejmie zapo- 
wiadał, że każdy właściciel otrzyma zaledwie kil- 
kakrotny dochód roczny. Ile z dzisiejszego stanu 
ogólnego fanduszu propinacyjnego wnosić można, 
najwyżej pięciokrotny dochód roczny dostanie się 
właścicielom prawa propinacyi. Miasto Sambor 
chciałoby otrzymać 40-letni dochód, bo kapitał po- 
trzebny dla uzyskania rocznego dochodu w kwo- 
cie 70.000 złr. wynosi 1,400.000 złr. Taki dziwo- 
ląg nie mógł się utrzym.ć, a miasta nasze weze- 
śnie powinny się z tem oswoić, że na zniesieniu 
prawa propinacyi nie mogą robić złotych inte- 
resów. rę Gii À 

Inne liczne i ważne powody odmówienia sankcyi 
(a poniekąd nawet i powód powyższy) możnaby 
było ominąć jaż przy uchwalania projekta, gdyby 
rzecz była wcześnie naprzód przez kompetentne 
organa rozpatrzoną. Wogóle niejedna ustawa i u- 
chwała sejmowa zawiłej treści, która albo nie 
otrzymała aprobaty, albo utknęła w wykonaniu 
z powodów, odsłoniętych dopiero přzy późniejszem 
badaniu szczegółów, mogłaby pizejść odrazu 
gładko, gdyby naprzód (t. j. przed wniesieniem 
do sejmu) poddana została iuformacyjnemu bada- 
niu wszystkich kompetentnych czynników. Cho- 
ciażby to miało spowodować czasem zwłokę, to 
zawsze lepiej raz rzecz uchwalić i sfinalizować, 
aniżeli potem znosić dłuższą zwłokę i ostatecznie 
ponownie rzecz układać. 


ministerstwa 


że konwen- 
entuzyazmu, przeciwnie, obawiają się ryzyka, ch 7 5 po' 
awantur, strat w ludziach i pieniądzach i upoko-|do celów akeyi swojej kolonialnej, mimo zapytań 


pięknie Włochy wykwituje, że ani pomyśleć się|nia żadnemu państwu dotąd nie dały. 
nie da, żeby pozwoliła na rozpostarcie się Włoch I 
w owych regionach, które za swoje uważa. Na|zawodną, że Włochy to, co już dotąd zajęły przez 
to z ionej strony odpowiadają: że najpierw nie|cały czas kampanii sudańskiej, zatrzymają, ale 
będą się Włochy bić, tylko zaciągną załogi i będą|nie już więcej nie zajmą. Potrwa to jednak dłu- 
asekuracyą, potem, że sympatya ludu angielskiego, | go, gdyż właściwa, wielka wojenna akcya w Su 
do którego życzeń każdy rząd w Londynie się|danie nie może pierwej nastąpić, niż w jesieni. 
stosuje, jest gwarancyą; nareszcie, że Anglii nie 
idzie wcale o to żeby miała posiadłości, ale żeby han- 
del i żegluga były bezpieczne. Do tego cela są 
Anglii Włochy pożądanemi, bo nie są Francyą 
ani Niemcami. 

Sprawą traktatów ekstradycyjnych, mimo za- 


Petersburg 11 lutego. 


(X.) Ksiądz biskup Hryniewiecki został wywie- 
ziemny wczoraj zrana do Jarosławia. Odjechał w o- 


wyląduje 


dla przestępstw politycznych. bernaterowi wileńskiemu. P. Kochanow zaraz po 
Otóż w czasie zawieranią nie były znane za-|objęciu sukcesyi po hr. Todlebenie starał się, jak 
machy anarchistyczne, dynamitowe, które nieraz pod | wiadomo, wykazać swą energię rusyfikatorską na 
oznaczenie politycznych bywają podciągane. Wy- | wszystkich polach społecznego życia na Litwie. 
jątek zatem ów ma być bliżej określony i zbro-| Konflikt niebawem zaostrzył się znaną nam już hi- 


miana zdań w tej mierze nie ustaje, 
głości. Sa 

Wobec rzekomego rozstroja, czy rozpadnięcia 
się prawicy, eo już nawet Pester Lloyd bierze za|chowa swoje, o czem prosi ministra spraw we- 
powód do złych wróżb, zachowuje hr. Taaffe zu-| wnętrznych Cesarza poinformować. Hr. Tołstoj 
pełny spokój i pewność siebie, eo w sposób wca-|miał z tego powodu specyalną audyencyę u Ce- 
le niedwuznaczny i otwarcie dał do poznania.|sarza, i w poniedziałek telegrafował do X. bisku- 
Zdaje się, że jest to barometr właściwy; że jeżeli|pa z polecenia Cesarza, ażeby przyjechał do Pe- 
kto, to prezes gabinetu musi wiedzieć, jak rzeczy tersburga. X. biskup, który na wszystko już 4 
stoją, Wieści, że czynione są pozaizbowe zabiegi 
o wytworzenie już teraz kadrów, t. z. mittelpartei, 
są wrz, bezpodstawne; prosty to wymysł jak |telegramu, ale Kochanow zatrzymał go w mieście 
na dzisiaj. 


hr. Tołstoja, że on nie może pozostać nadal na 


13 lutego. 


wtorek o g. llej odjechać pozwolił. Wieść o go- 
dzinie wyjazdu pasterza rozniosła się po mieście, 


prawa pro- „Wiedeń 13 lutego. 


© Dosyć .stanowczy objaw dyplomatyczny jest|czworokonnego powozu i błogosławiąc po drodze 
dzisiaj do zaznaczenia w sprawie kolonialnej ak-|klękającą przed nim i niezmiernie wzruszoną la- 
eyi Włoch. Na powierzchni jest woda gładka, ale |dność wileńską, przybył na dworzec o wpół do 11. 
Gd. odu kłębuje. Mocarstwa, jak to pisałem —|Tu czekała nań również bardzo licznie zebrana 
czękają na rezultata ieni 7ą, | publiczność, do której X. biskup, wszedłszy do 
przyjmując zą dobrą monetę oświadczenia włoskie | wagonu, miał przy otwartem okni 10: 
o szanowaniu praw sułtana. Poufnie jednak, ustnie, | polsku, zalecając do wytrwania w wierności i przy- 

emniej przeto wyraźnie dano do poznania — | wiązaniu do Kościoła katolickiego. Wrażenie tej 
w formie pozytywnego oświadczenia,|przemowy i wyjazdu było, jak to słyszałem z ust 
ambasadorom włcskim w Berlinie i w Wiedniu, | dwóch Rosyan jadących tymże pociągiem z bisku- 


w rok pó- 


zostałyby neutralnemi, lecz byłyby zmu-|tolickiej ludności wileńskiej, wśród której tak nie- 
szone interweniować, nawet w takim razie | dawno mianowany pasterz zdołał już na cześć i 
gdyby przyszło, nie już do zerwania, ale do zao-| miłość zasłażyć. Ra 

strzonego dyplomatycznego zatargu między temi 
państwami. 

Wiadomość, jakoby Niemey i Austrya odpowiedzia- 
ły Turcyi, że spór jej z Włochami państw tych nie 
dotyczy, jest tak co do treści, jak i co do formy naj- 
zapełniej mylną. Wogóle żadne mocarstwo trzecie, | toczyła się w dalszym ciągu dyskusya jeneralna 
w sporze tym żadnego oficyalnego, formalnego |nad nowelą o należytościach skarbowych. Pierwszy 
kroku dotąd nie uczyniło, a określone powyżej |zabrał głos minister skarbu Dr Dunajewski. 
oświadczenie, lubo stanowcze, należy do rodzaju | Zwrócił on się przedewszystkiem przeciw zarzu- 
tych pourparlers, które w zwyczajnem obcowaniu | tow fiskalizmu, jakim się mają odznaczać organa 
ambasadorów z ministrami spraw zagranicznych, | powołaoe do wymiaru należytości. Zarzut ten nie 
wia nieustającej wymiany zdań, są przyjętym |odnosi się do tej noweli, lecz do czegoś już istnie- 


Wiedeń 13 lutego. 


O Es wird abgewiegelt; cicho, sza, trzeba uwa 
żać, jakoby nie mie było, trzeba się zadowolnić 
słowami rządu włoskiego, że szanuje prawa suł- 
tana. Co potem będzie, o tem będzie mowa w swo- 
im czasie. Tymczasem finalizuje się układ mię- 
dzynarodowy względem finansów egipskich , peł- 
nomocnicy Rosyi 1 Niemiec wejdą do komisyi 
mięszanej, i zapewne! po zaciągnięcia pożyczki 
egipsko-europejskiej, nastąpi odszkodowanie zbom- 
bardowanych w Aleksandryi. Dyplomacya cieszy 
się tym rezultatem, na którego dokonanie akcya 
wojenna w Sudanie ma pozostać bez żadnego 


elaborat u- 
innym mia- 


A Rada Państwa. - 


wszystkich 


ten. 


XP 


« POTOP” 
POWIEŚĆ 


przez 


no i ta szwedzka wojna potrwa, to 


kach kupowali. 


"Henryka Sienkiewicza. Michał. — Dość mam tego kołatania się po świe- 

J - - odzzpo-— cie. Nigdy waściom tego nie zdołam wypowiedzieć, 
Go. : jak zacna jest i urodziwa panna, ta Billewiczó- 
po pieron wna. Byłby ją człowiek miłował i hołubił, jakby 

(Ciąg dalszy.) eo najlepszego... nie! musieli djabli przynieść tego 

l Kmicica... Chyba on jej coś zadał, nie może ina- 

We dwi iny później, podjadłszy i podpi-|czej być, bo gdyby nie to, pewnieby mnie nie 
wszy nieco, ruszyli rycerze w podróż i Jeszcze | przepędziła. Ot, patrzcie! właśnie tam z za górki 
prze chodem słońca stanęli w Krakinowie. — | Wodokty widać, ale w domu niemasz nikogo, bo 


ona pojechała Bóg wie gdzie... 


Przez drogę, opowiadał im pan Michał o okolicy, 
schronisko ; 


o sławnej szlachcie łaudańskiej, o Kmicicu i o 
wszystkiem, 60 się od pewnego czasu zdarzyło. 
Przyznał się i do afektu swego dla panny Bulle- 
wiczówny, nieszczęśliwego, jak zwykle. 

— Qała rzecz, że wojna blizka — mówił — bo 
inaczej srodzebym się martwił, gdyż czasem my- 
ślę, że takie to jaż moje nieszczęście, i że chyba 
przyjdzie mi i umrzeć w kawalerskim stanie. 

— Nie stanie ci się krzywda — rzekł pan Za- 
głoba — bo zacny to jest stan i Bogu miły, Umy- 
śliłem też trwać w nim do końca życia. Czasem 
i żal, że mie będzie komu sławy i imienia prze- 
kazać, bo ebociaż miłuję dzieci Jana, jak swoje, 
wszelako Skrzetuscy, to nie Zagłobowie. 

„ — O niecnoto! — rzekł Wołodyjowski — Takeś 
się jes wi wcześnie z tem postanowieniem wy- 
brał, jak wilk, który ślubował owiec nie dusić, 
gdy mu wszystkie zęby wypadły. 

— A nieprawda! — rzekł Zagłoba. — Nie tak 
to dawno panie Michałe, jakeśmy ze sobą na 
elekcyi w Warszawie byli. Za kimże się wszyst 
kie podwiki oglądały, jeśli nie za mną?... Pamię- 
tasz , jakeś to narzekał, że na ciebie żadna i nie 
spojrzy. Ale jeśli taką masz ochotę do stanu mał- 
żeńskiego, to się nie martw. Przyjdzie i twoja ko- 


ja, ot! jeno tę szkapę i tę kulbakę 
siedzę... 


pan Zagłoba. 
— Pewnie, że jak sobie wspomnę, 
przejeżdżając, Wodokty zobaczę, to 


się tam więcej nie pokazał. 
Zagłoba począł się śmiać. 


jesteś. A gdzie 


ew 
przy księżnie Wiśniowieckiej 


*) Z powodu opuszczenia przez pomyłkę całego 
ustępu we wczorajszym felietonie, powtarzamy go dzi- 
siaj w całości wraz z tym ustępem i z dalszym cią- 
giem, (Przyp. Red. Czasu). 


„ST: 


pan Jan Skrzetuski. — Wszyscyśmy 
swego czasu kochali i Michał także. 
wiedzieć, co się z nią teraz dzieje... 
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lej. Na nic tu szukanie i właśnie wtedy znajdziesz, 
kiedy nie będziesz szukał. Teraz czasy wojenne 
i siła zacnych kawalerów co rok ginie. Niech je- 


reszty stanieją i będziemy je na tuziny na jarmar- 


— Może i mnie zginąć przyjdzie... — rzekł pan 


Moje to byłoby 
] 5 niechbym był tu żywota dokonał... 
Niedźwiedź ma swój barłóg, wilk swoją jamę, a 


— To widzę, że cię jak cierń zakłuła — rzekł 


żal... Chciałem klin klinem wybić i pojechałem do 
pana Szylinga, który ma córkę bardzo urodziwą. 
Raz ją w drodze zdaleka widziałem i okrutnie 
mi w oko wpadła. Pojechałem tedy — i cóż wac- 
państwo powiecie — ojecam w domu nie zastał — 
a panna Kachna myślała, że to nie pan Wołody- 
dyjowski, tylko pachołek pana Wołodyjowskiego 
przyjechał... Takem ten afront wziął do serca, żem 


—  Bodajże cię panie Michale! Cała rzecz w tem, 
żebyś znalazł żonę tak nikczemnej urody, jak sam 
to ona bestyjka podziała, eo to 
' respektową była, 
z którą to nieboszezyk pan Podbipięta — Panie 
świeć nad jego duszą — miał się żenić? Ta miała 
urodę w sam raz dla ciebie — bo istna to była 
pestka, choć jej się oczy okrutnie świ 

— To Anusia Borzobohata Krasieńska — rzekł 


-e g 


— Zeby ją tak odszukać, a pocieszyć! —- rzekł 
pan Michał. — Jakeście ją wspomnieli, aż mi się |to za okrutną budowlę widać tam na podniesieniu ? | cie tu siedzą. — 
ciepło koło serca uczyniło. Najzacniejsza to była| — To zamek świeżo zbudowany, już za pano-| — Dziwno mi to, że piorun tego zboru hel- 
dziewka. Bógby mi dał ją spotkać!... Ej, dobre to| wania Janusza. | weckiego nie zapalił — rzekł Zagłoba. 
były dawne łubniańskie czasy, ale się juź nigdy| — Obronny ? — Jakbyć waść wiedział — że się to zdarzyło. — 
nie wrócą. Nie będzie też już chyba nigdy takie-| — Nie, ale rezydencya wspaniała. Nie czyniono | W środku między czterema wieżami, była kopuła 
go wodza, jak był nasz książę Jeremi. Człowiek g) warownym, bo nieprzyjaciel nigdy nie zacho- 
wiedział, że po każdęm spotkaniu wiktorya na- |dził w te strony od czasów krzyżackich. Ten spi- 
stąpi. Radziwił wielki wojownik, ale nie taki i jnż czasty szczyt, który tam w środku miasta widzicie, 
nie z tem sercem mu się służy, bo on i tego oj-|to od kościoła farnego. Krzyżacy go wznieśli jeszcze 
cowskiego afektu dla żołnierzy niema, i do kon-|za czasów pogańskich, poźniej był kalwinom od- 
fidencyi nie dopuszcza, mając się za jakowegoś dany, ale go ksiądz Kobyliński znowu dla katoli- 
monarchę, choć przecie Wiśniowieccy nie gorsi | ków wyprocesował od księcia Krzysztofa. 
byli od Radziwiłłów. — To i chwała Bogu. rowanej podobna? — pytał Jan. 

— Mniejsza z tem, — rzekł Jan Skrzetuski. —| Tak rozmawiając , dojechali bliżej do pierw-| — To jest papiernia od księcia założona, a tu 
W jego ręku teraz zbawienie ojczyzny, a że go-|Szych domków przedmieścia. Tymczasem stawało | obok drukarnia, w której się księgi heretyckie 
tów za nią życie oddać, niech mu Bóg błogosławi. |Się coraz jaśniej na świecie — i słońce poczyna- | drukują. s 

Tak to rozmawiali rycerze, jadąc wśród nocy— ło wschodzić. Rycerze przyg'ądali się z ciekawo-| — Tfa! — rzekł Zagłoba — zaraza na to mia- 
i to dawne sprawy wspominali, to mówili o teraż- Ep niezaanemu miastu, a paa Wołodyjowski da- sto, gdzie sz innego paotr a my M 
niejszych ciężkich czasach, w których trzy wojny |!) opowiadał: wach ckie do brzucha nie ak R ratk bi Smg. 
naraz zwaliły się na Rzeczpospolitą, Później za-|. — To jest ulica żydowska, w której mieszka- | tak dobrze panować, jak i Radziwiłł. i 
brali się do pacierzy wieczornych i do odmawia-|J4 ci z żydów, którzy mają pozwolenie. Jadąc tę- — Mości panie! — odpowiedział Wołodyjow- 
nia litanii, a gdy ją skończyli, — sen ich zmorzył dy, dostaniesz się aż na rynek. Oho! jaż ludzie ski — nie bluż Radziwiłłowi, bo może wkrótce 
i zaczęli drzemać T kiwać się 'na kulbakach. Noc|budzą się i poczynają z domów wychodzić. Patrz- | ojczyzna zbawienie będzie mu winna. 
była pogodna, ciepłe gwiazdy migotały tysiącami cie! siłą koni przed kużniami i czeladź nie w bar-| I dalej jechali w milczeniu, poglądając na mia- 
na niebie, oni, jadąc noga za nogą spali smaczno wach Radziwiłłowskich, Masi być jaki zjazd w Kiej. sto i dziwiąc się jego porządkom, bo ulice cał- 
km dopiero gdy zaczęło świtać, zbndził się pierw- danach. Pełno tu zawsze szlachty i panów, a cza-|kiem były brukowane kamieniami, co w owych 
szy pan Michał. — 4 sem aż z obcych krajów przyjeżdżają, bo to jest czasach za osobliwość pomo Na ETZ 
wf u Makel pagony Gbwutzyi.0056, 7e, iejdang| eg ostona, Radei a beibis osie PRZ Tapani i rożna W ASA 
już widać, zakrzyknął. 2 „,p | praktyki zabobonne odprawiają. Ot i rynek. Uważ-|sza wzniesioną, nie obronną istotnie, ale ogromem 
Co? bę? — rzekł saa Kiejdany? gdzie? cie waszmościowie jaki zegar na ratuszu! Lepsze- | nietylko pałace, lecz i zamki przewyższającą. — 

T = ot tam — wieże widać. kł Stanisław |70 P029 i w Gdańsku niemasz. A to, co bierze-| Gmach stał na wywyższeniu i patrzył na miasto 
Silas m jakieś miasto. — rze tanisław | cję za kościół o czterech wieżach, to jest zbór hel-|jakoby u stóp jego leżące. Z obu stron głównego 

TANART; A s , | wecki, w którym co niedziela Bogu blużnią — a|korpusu, biegły dwa skrzydła niższe, załamując 
„ — Bardzo zacne—odpowiedział Wołodyjowski— | tamto kościół Iuterski. Myślicie zaś, że tu mie-|się pod kątami prostemi i tworząc olbrzymi dzie- 
i po dniu jeszcze lepiej się waszmościowie o tem | szczanie Polacy albo Litwini — wcale nie! sami |dziniec, zamknięty od przodu kratą żelazną, na- 
ej teki i deodata daine Ai Niemcy i Szkoci, a Szkotów najwięcej! za bijaną długiemi koleami. W środku kraty „stery 

7 ,szaśże to dziedzictwo Księcia wojewody ?|z nish bardzo przednia, szczególniej ber yszami | siła się potężna brama murowana, na niej herby 

— Tak jest. Przedtem było Kiszków, od któ- sieką okrntnie. Ma też książę jegomość regiment | Radziwiłłowskie i herb miasta Kiejdan, przedsta- 
rych je ojciec teraźniejszego księcia otrzymał w po-|jeden szkocki z samych ochotników kiejdańskich.|wiający nogę orlą ze skrzydłem czarnem w zło- 
sagu za Anną Kiszezanką, córką wojewodzica wi-| Hej! co wozów z łubami na rynku! Pewnie zjazd|jtem polu, a u nogi podkowę o trzech krzyżach 
tebskiego. W całej Zmudzi niemasz tak porządne- |jaki. — Gospody żadnej niemasz w tem mieście — czerwoną. Nisko w bramie był odwach i trabanci 
go miasta, bo Radziwiłłowie żydów nie puszczają, 


jeno znajomi do znajomych zajeżdzają, a szłachta|szkocey straż tam trzymali, dla parady, nie dla 
chyba za osobńem pozwoleniem. — Miody tu|do zamku, w którym są oficyny długie na kilka- obrony przeznaczoną. Godzina była ranna, ale na 
sławne. dziesiąt łokci, tylko dla gości przeznaczone. 


Tam | dziedzieńcu ruch już panował, albowiem przed głó- 
Zagłoba przetarł oczy. podejmują każdego uczciwie choćby i przez rok, |wnym korpusem musztrował się pułk dragonów, 


dziewki do 


nic z niej mie zostało. — Ta w podziemiach leży 
ojciec księcia koniuszego Bogusława, Janusz, ten, . 
który do rokoszu przeciw Zygmuntowi III należał. 


marnie, jak i żył grzesznie. 


— A to co za rozległa budowla, do szopy mu- 


, na której 


albo, mimo 
mi jeszcze 


eciły. 


się w niej 
Bóg raczy 


że Włochy dla swoich i dla europejskich intere | mogły mocarstwa żaduego dotąd uczynić z dwóch 
sów muszą silnie stanąć nad morzem Czerwonem. | powodów, raz, że dyplomatyczna akcya między - 

W tutejszych sferach włoskich nie podzielają | Włochami i Turcyą zaledwo rozpoczęta i Włoeby Ą 
nie żałują pokojowych zapewnień; powtóre, że co . 
rzenia. Twierdzą bowiem, że Anglia po wojnie | poufnych, żadnego, nawet najmniejszego objaśnie- - 


Tutejsze sfery przyjmują wszelako za rzecz nie- - 


przeczeń, nie zasnęła. W innej formie ma być |sobnym wagonie, eskortowany przez żandarmów, 
podjętą. Dotychezasowe traktaty czynią wyjątek |zawdzięczając swe wygnanie głównie jenerał-gu- 


dnie anarchistyczne wyraźnie wyklaczone. Wy-|storyą z rubrycellą, która skończyła się oświad: =- 
lecz bez na-|czeniem p. Kochanowa, przesłanem w raporcie oii Aż 


swojem stanowisku, jeśli i X. Hryniewiecki za- 


ty 
przygotowany i rzeczy swe od kilku dni spako- 
wał chciał wyruszyć niezwłocznie po otrzymaniu 
przez jednę jeszcze dobę, i dopiero nazajutrz we - 


i gęsty tłum zaległ wszystkie ulice od rezydencyi 
biskupiej do dworca. Pasterz wsiadł do otwartego —, 


że gdyby porozumienie włosko-tureckie osiągnię-|pem do Petersburga, nadzwyczaj silne, i długo - 
tem nie zostało, Niemcy i Austrya nie po-|zapewne nie zatrze się w sercach tak szczerze ka- 


Na, wezorajszem posiedzeniu Izby deputowanych 


— A to jacyś grzeczni ludzie tu mieszkają. Co|na koszt księcia pana, a są tacy, którzy całe ży- 


t . 


jako czapka, w którą kiedyś jak trzasło, tak się 


Własny hajduk mu czaszkę rozpłatał i tak zginął 
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3 jącego. Urzędnik musi się stosować do istniejące- 
4 ; go prawa; jeśli on przekracza granicę ustawy 
f w jednym lub drugim kierunku, to działa samo- 
y wolnie, a temu stara się rząd zapobiegać przez 
$ stosowne pouczenia urzędników i instrukcye. Po- 
wód samowolnych orzeczeń leży w tem, że pierw- 
sza instancya składa się zwykle z organów, nie- 
posiadających potrzebnego do interpretacyi ustawy 
wykształcenia prawniczego. Minister polemizuje na- 
stępnie z wywodami depntowanych Keila i Stendla, 
oświadczając, że w innych państwach, w których 
ustawodawstwo nie zna opustu należytości, nie jest 
i utrudnionem uregulowanie wielkich miast pod wzglę- 
$ dem budowlanym. — Zresztą rozwój budowlany 
| wielkich miast zależy od zupełnie innych czynni- 
ków, a mianowicie od taniego robotnika, niskiej 
ceny materyałów budowlanych i t. p. 
Minister przytacza następnie cały szereg cyfr 
| o egzekucyi przy sprzedaży realności, a z dat 
2% tych wypływa ciągłe polepszenie się stosunków. 
o do ewentualnych poprawek, oświadczy się rząd 
dopiero podczas dysknsyi szezegółowej. Minister 
oświadcza w końcu, że stare doświadczenie pou- 
cza, iż przedłożenia stawiające wyższe wymagania 
- ludności, budzą różnorodne wątpliwości, i że de- 
= putowanym ciężko przychodzi głosować za takie- 
~ mi przedłożeniami, jest to atoli ich obowiązkiem, 
-` wskazanym wyższymi względami na interesa pań- 

stwowe. Na zapytanie postawione w dyskusyi je- 
neralnej przez dep. Steudla: Quousque tandem 
abutere patientia nostra, odpowiada minister, że 
jeśliby to wyłącznie tylko od jego osoby zależa- 
ło, to nie nadużywałby długo tej cierpliwości ; są- 
dzi atoli, że o ile stosnnki wskazują, będzie on 
Jeszcze zmuszonym często, cierpliwości interpelan- 
ta nadużywać. Mówca prosi, aby Izba przeszła do 
dyskusyi szczegółowej i przyjęła w niej ustawę 
w możliwie niezmienionej formie. (Oklaski po 
prawicy). 

Dep. Dr Menger usiłował dowodzić, że posta- 
nowienia niniejszej noweli pociągają za sobą ziia- 
czne obciążenie stanu włościańskiego i ludności 
miejskiej. „Dajcie nam pruską nowelę o należy- 
tościach skarbowych „ a nikt z nas ust przeciw 
ga nię kaan 
ep. Ruf odpiera komplementa poprzedniezo 
EN mówcy dla stanu włościańskiego, dodając że 
„ADP wniej dość było czasu do przyjścia z pomocą te- 
ma stanowi. Jeżeli przedłożenia nie można przy- 
Eo jąć w tej formie, to niepodobna je odrzucić, gdyż 

poszczególne jego paragrafy zawierają z jednej 
strony sprawiedliwszy rozkład podatków, a z dru- 
giej pewne ulgi dla stanu włościańskiego. Mówca 
wnosi tedy odesłanie niniejszego projektu napo- 
wrót do komisyi w celu przerobienia go w ten 
sposób, aby surowe postanowienia tej noweli, do- 
tykające i tak już obciążonych właścicieli realno- 
ści i przemysłowców, zostały złagodzone, a za to 
interesa giełdowe znacznie wyżej opodatkowane. 
| Następnie wzywa się komisyę dla należytości 

skarbowych, aby przepisy w $. 1, 2, 3, 13, 14 i 

15-tej „noweli zawarte, w osobną nowelę ujęła i 

z możliwym pośpiechem Izbie przedłożyła. (Oklaski). 
M Na wniosek dep. Schindlera, zamknięto dysku- 
= Byę, a zapisani do głosu posłowie wybrali jene- 
» ralnymi mowcami Mauthnera i Bilińskiego. 

3 Dep. Mauthner oświadczywszy, że on i jego 
__ Stronnictwo zgadza się z wnioskiem poprzedniego 
mowcy, zrzekł się głosu. 

Dep. Dr Biliński oświadcza, że nie łatwe to 
zadanie przemawiać za ustawą, która dotyka naj 
__ słabszej zb austryackiej ludności. Przejęta ona 
EC usprawiedliwioną niechęcią do ustawodawstwa 
$..0 należytościach skarbowych, gdyż nie jest ono 
= 2m jasnem, ani prostem. Ustawodawstwo to jest, 
5 iazdem ós, a biada temu, kto je naruszy, — 
~ Przedłożenie niniejsze nie usuwa wprawdzie wszel- 
|. kieh braków ustawodawstwa o należytościach, ale 

przecież częściowo przynajmniej je łagodzi, W ka- 
ý żdym razie musiała niniejsza nowela być zaapli- 
|. kowaną „Systemu całej ustawy, i w tem wła- 
bę): -nie leży „Słaba strona. W trzech ważnych kie- 
runkach stwierdzić atoli należy znaczne korzyści, 
jakie nowela dla opodatkowanych przynosi. Rol- 
nik znajdzie w niej pewne ulgi, które mowca 
szczegółowo przytacza. 

~ „Ulgi te rozciągają się także na zbyt produktów 
JA rolniczych, gdyż pośrednicy na giełdzie zbożowej 
HA zostają uwolnieni od tak zwanego podatku giełdo- 


E 


+ Y, = T aas F p. Gr 
E pany w blękitne kolety i szwedzkie chełmy. 
„e ługi ich szereg stał właśnie nieruchomie, z go- 
łemi rapierami w ręku, oficer zaś przejeżdżając 
przed frontem, mówił eoś do żołnierzy. Naokoło 
szeregu i dalej pod ścianami, mnóstwo czeladzi 
Ww rozmaitych barwach gapiło się ną dragonów, 
_ czyniąc sobie wzajem rozmaite uwagi i spostrze- 
żenia. 
— Jak mi Bóg miły! — rzekł pan Michał — 
toż to pan Charłamp pułk He yei 
— Jakto! — zawołał Zagłoba — tenże to sam, 
z którym miałeś się pojedynkować, w czasie elek- 
. eyi w Lipkowie? 
— Tenże sam. Ale my od te j 
O i: y go czasu w dobrej 
prawda! —- rzekł pan Zagłoba — poznaję 
go po nosie, który mu z pod chełmu sterczy. Do- 
‘brze, że przyłbice wyszły z mody, bo ten rycerz 
nie mógłby żadnej zamknąć; ale on i tak osobnej 
zbroi na nos potrzebuje. 
Tymczasem pan Charłamp spostrzegłszy Woło- 
_dyjowskiego, puścił się ku niemu rysią. 
— Jak się miewasz Michałku! — zawołał. — 
Dobrze, żeś przyjechał |... 
. — Lepiej, że ciebie pierwszego spotykam. Oto 
~ jest pan Zagłoba, któregoś w Lipkowie poznał, 
ba, przedtem jeszcze w Siennicy, a to panowie 
Skrzetuscy, Jan, rotmistrz królewskiej husarskiej 
chorągwi, zbarażczyk... 
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czołem ! k yknął Charłamp Czołem, 

— A to Stanisław, rotmistrz kaliski — mówił 


dalej pan Wołodyjowski — który z pod Ujścia 
wprost jedzie. 

— Z pod Ujścia?... Na okrutną tedy hańbę wac- 
pan patrzyłeś.. Wiemy już, co się tam stało. 

— Właśnie dlatego, że się tam to stało, ja tu 
przyjechałem w tej nadziei, że tu nic podobnego 
się nie stanie. 

— Możesz waszmość być ien. iwi 
Św yć pewien. Radziwiłł, to 

— Toż samo wczoraj mówiliśmy w Upicie 

— Witam waszmościów najradośniej imieniem 
własnem i książęcem. Rad książę wojewoda bę- 
+ dzie, gdy takich rycerzy zobaczy, bo mu ich bar- 

dzo: potrzeba. Chodźcie-że do mnie, do cekąuzu, 
gdzie jest moją kwatera. Pewnie zechcecie się prze- 


wego. Nowela ma także dalej zapobiedz socyali- 
stycznym niebezpieczeństwom, a w tym celu pro 
ponuje przyznanie pewnych ulg tym małym wła- 
snościom gruntowym, w których się rozchodzi o 
stałe utrzymanie gruntu w rodzinie. Błędnym jest 
zarzut lewicy, jakoby kwestya socyalna po wsiach 
w tej samej formie występowała, jak w miastach 
i jakoby ona ostatecznie polegała na różnicy mię- 
dzy robotnikiem a przedsiębiorcami. Tak nie jest. 
Istnieją daleko ostrzejsze różnice, — które należy 
usunąć. Mówca omawia następnie ulgi podczas 
przenoszenia własności na bliskich krewnych i o- 
świadcza, że uczciwą tendencyę tych ulg także i 
strona przeciwna uznać musiała i że ulgi te nie 
tylko na korzyść Galicyi wyjdą. Jest to zresztą 
szczególniejszą spocyalnością opozycyi, że przeciw 
poszczególnym przedłożeniom występuje ona z zarzu- 
tem, iż przedłożenie to lab owo wyjdzie na dobre temu 
lub owemu krajowi koronnemu, jak gdyby Austrya 
była czemś abstrakcyjnem, unoszącem się po nad 
krajami koronnemi. Austrya składa się z prowin- 
cyj, a przeto nie można powiędzieć, iż ustawa pewna 
wychodzi na korzyść jednej prowincyi, a nie na 
korzyść całego państwa. Czemżeż jest państwo, 
jeśli nie ma prowincyi? (Bardzo dobrze! po pra- 
wicy). 

Mowca zwraca się następnie przeciw wywodom 
Mengera, a szczególnie występuje przeciw jego 
oświadczeniom eo do regulacyi rzek galicyjskich, 
i zwraca się następnie do tych postanowień no- 
weli, które uważa za ważny postęp, wypełniają- 
cy wielką lukę w ustawodawstwie podatkowem. 
Jest to podatek giełdowy, — którego uprawnienie 
przyznać się musi, a wnioskodawców mimo to nie 
należy oskarzać o podszczuwanie przeciw rucho- 
memu kapitałowi. Odnośne postanowienia są zre- 
sztą tego rodzaju, iż wzbudziły one ogólne zado- 
wolenie w interesowanych kołach i utrwaliło się 
przekonanie, że o jakichś złych zamiarach przeciw 
giełdzie nie ma nawet mowy. — Mówca omawia 
w końca szczegółowo trzecią korzystną stronę no- 
weli, dotyczącą ulg dla ogólnego ruchu handlowe- 
go i poleca przejście do dyskusyi szczegółowej nad 
nowelą, a odrzucenie wniosku Rufa. (Żywe oklaski 
po prawicy.) 

Po końcowem przemówieniu dep. Talirza, prz y- 
jęto w imiennem głosowaniu wniosek 
Rufa 160 przeciw 135 głosom. Podczas głoso- 
wania nie było w Izbie obecnych wielu posłów klery- 
kalnych, a między innymi opuścili Izbę obaj książęta 
Liechtensteinowie; z lewicą głosował klub Coroninie- 
go, a z posłów klerykalnych głosowali za wnioskiem 
Rufa: Birnfeind, Fuchs, Lienbacher, Schmiedbauer, 
Turnher i Wieser. Przeciw wnioskowi Rafa głoso- 
wali Czesi i Polacy, posłowie klerykalni z Tyrolu, 
tudzież doputowani Neumayer, Noska i Wilhelm 
Pfeifer. 

Następne posiedzenie Izby odbędzie się we 
czwartek dnia 19 b. m. 


Posiedzenie Kkomisył dla projektu 
regulacyi rzek galicyjskich, odbyte 
d. 12 b. m. 


Ze strony rządu byli na tem posiedzeniu obe- 
eni: prezes gabinetu hr.. Taaffe, minister rolni- 
ctwa hr. Falkenhayn i szef sekcyjny bar. Kubin. 

W dalszym ciągu dyskusyi jeneralnej nad przed- 
łożeniem rządowem, zabrał głos dep. Jahn. Nie 
może on zataić, iż niniejsze przedłożenie stanowi 
niebezpieczny prejndykat dla austryackich finansów; 
pojmuje je atoli tak, że w ten sposób rozpocznie 
się na większą skalę regulacya rzek we wszyst- 
kich krajach koronnych. Z Galicyą ma być zro- 
biony początek. Przyznaje Galicyi pierwszeństwo, 
lecz musi podnieść, że także w Czechach wygo- 
towano już liczne prace przedwstępne. Mówca gło- 
sować będzie tedy za rezolucyą, wzywającą rząd 
do stopniowego uwzględniania w akcyi regulacyj- 
nej także innych krajów koronnych. 

Dep. Proskowetz omawiał stosunki Morawy. 
W żadnym kraju nie były tak urodzajne okolice 
corocznie się Lada + ki wylewami zniszczo- 
ne, jak w Morawii. Od dłuższego czasu wnosił 
kraj petycye w sprawie regulacyi Morawy, Becz- 
wy, Cisy, Uwitawy, Szwarcawy itp. Odpowiedzią 
na to było wstawianie w budżet 400 złr. Mówca 
życzy sobie, aby i Galicya została uwzględnioną, 
lecz tylko w stosunku do innych krajów. Gdyby 


brać i posilić, a ja będę wam też towarzyszył, bom 
już musztrę skończył. 

To rzekłszy pan Charłamp, skoczył znów do 
szeregu i zakomenderował krótkim, donośnym gło- 
sem ; 

— Lewo! zwrot — w tył! 

Kopyta zadżwięczały po bruku. Szereg rozła- 
mał się na dwoje, połowy rozłamały się znowu, 
aż wreszcie sformowały się czwórki, które wolnym 
krokiem poczęły oddalać się w stronę cekhauzu. 

— Dobrzy żołnierze — rzekł Skrzetuski — pa- 
trząc okiem znawcy na mechaniczne ruchy dra- 
gonów. 

— Sama to drobna szlachta i bojarzynkowie 
putni w tej broni służą — odparł pan Wołody- 
jowski. 

— O Boże! zaraz znać, że to pie pospolitaki — 
zawołał pan Stanisław. 

— Ale że to Charłamp im porucznikuje ? — py- 
tał Zagłoba. — Czyli się mylę, ale pamiętam, że 
on w piatyhorskiej chorągwi służył i srebrną pę- 
telkę nosił na ramieniu. 

— Tak jest — rzekł Wołodyjowski. — Ale już 
z parę lat, jak pułkiem dragońskim dowodzi. Sta- 
ry to żołnierz i kuty! 

Tymczasem Charłamp, odesławszy dragonów, 
zbliżył się do naszych rycerzy. 

— Proszę waszmościów za mną... Ot tam ce- 
kauz. za pałacem. 

W pół godziny później siedzieli jaż w pięciu 
nad misą piwa grzanego, dobrze zabielonego śmie- 
taną, i rozmawiali o nowej wojnie. 

— A u was tu, co słychać? — pytał Wołody- 
jowski. | 

— U nas słychać codzień co innego, bo się lu- 
dzie gubią w domysłach i coraz to inne nowiny 
puszczają — odparł Charłamp. — A naprawdę, 
to jeden książę wie, co się stanie. Waży on coś 
w umyśle, bo choć symuluje wesołość i na ludzi 
tak łaskaw, jak nigdy... to przecież okrutnie za- 
myślony. Po nocach, powiadają, nie sypia, jeno 
po wszystkich komnatach ciężkim krokiem chodzi 
i sam ze sobą głośno gada, a we dnie przez całe 
godziny naradza się z Harasimowiczem. 

— Cóż to za Harasimowicz? — spytał Woło- 
dyjowski. 

— To gubernator z Zabłudowa, z Podlasia, nie- 
wielka figura, i tak wygląda, jakby djabła za pa- 
zuchą hodował; ale księcia pana poufny i pak A 


CZAS z Niedzieli 15 Lutego 1885. 


Morawę uregulowano, to pole morawskie koło 
Wiednia z pustyni stałoby się urodzajną przestrze- 
nią. Mówca jest za równem rozpoczęciem robót 
we wszystkich krajach koronnych, i dlatego gło- 
sować będzie za rezolucyą Russa. 

Dep. Zeithammer przyznaje, że Galicya przez 
to przedłożenie daleko więcej została uwzględnio- 
ną, aniżeli inne kraje koronne, lecz spodziewa się, 
że także i w innych krajach akcya regulacyjna 
postąpi żywo. Wnosi tedy rezolncyę w tym duchu. 

Dep. Siegl wspomina o wiecach agraryjnych, 
tudzież o stanowisku, jakie na nich czescy i ga- 
lieyjscy reprezentanci zajęli. Mówca był zawsze 
przyjacielem wszelkich regulacyj rzek. Wotowałby 
chętnie odpowiednią kwotę dla Galicyi, nie mo- 
że atoli zgodzić się na tak olbrzymią kwotę, wy- 
dać się mającą bez przedwstępnych prac, jak- 
by na wiatr, a to tem mniej, gdyż jest prze- 
konanym, iż wskutek tego regulacya rzek w in- 
nych krajach koronnych zostanie ograniczoną i 
utrudnioną. 

Dep. Sochor nie może pochwalać stanowiska, 
jakie zajęto wobec niniejszego przedłożenia. Mo- 
żnaby przez długie lata wypracowywać jeneralne 
projekta, i układać kosztorysy, ale przez to nie 
zostanie uregulowaną żadna rzeka. Lepiej jest, 
jeźli się roboty rozpocznie, aniżeli gdyby nie nie ro- 
biono. Ze dla wieln rzek nie ułożono kosztorysów 
i nie opracowano jeneralnych projektów, to w kon- 
sekwencyi może być pożytecznem dla wielkich 
robót regulacyjnych, gdyż inżynierowie nie będą 
wydawali pieniędzy na estetyczne cele, lecz za- 
stosują wydatki do przyzwolonej sumy pieniężnej; 
nie dadzą się opanować teoryą, lecz przeciwnie 
stworzą coś praktycznego. Mowca głosować będzie 
za przejściem do szczegółowej dyskuByi. 

Deputowany Dr Heilsberg polemizował z So- 
chorem. 

Deput. Euzeb. Czerkawski dziękował za za 
pewnienie, że opozycya przeciw ustawie nie wy- 
pływa z uprzedzenia, chociaż opozycyę illnstruje 
w szczególniejszy sposób oświadczenie Siegla, iż 
musi się ona liczyć z uprzedzeniem wyborców. 
Najważniejszy przeciw ustawie zarzut polega na 
tem, iż nie uwzględnia ona równocześnie i w równej 
mierze innych krajów koronnych. Galicyjscy posło- 
wie domagali się zawsze podjęcia systematycznej 
regulacyi wszystkich rzek w Austryi. W ich imieniu 
postawił mowca odpowiedni wniosek, a potrzebne 
pieniądze miały być zebrane za pomocą operacyi 
kredytowej. Następstwem tego wniosku był pro- 
jekt przedłożony wraz z preliminarzem budżetu 
na r. 1884, Gdzieś muszą się roboty regulacyjne 
rozpocząć. Deput. Siegl sądzi, iż należy je rozpo- 
cząć w krajach, przedstawiających największą siłę 
podatkową, jak n. p. w Morawii. I tam powta- 
rzają się corocznie wylewy, a kraj stoi wobec 
ekonomicznego: przesilenia. Należałoby atoli roz- 
wążyć, czy trzeba przedewszystkiem ekonomiczny 
rozkwit i zdolność podatkową chronić, czy też u- 
padający kraj podźwignąć. Deput. Menger zesta- 
wiał rzeki galicyjskie z innemi rzekami w Austryi, 
i wyraził zapatrywanie, iż system rzek galicyj- 
skich nie może iść w porównanie z systemem wo- 
dnym innych krajów. Tymczasem przestrzeń re- 
gulować się mających rzek państwa wynosi 331'/4, 
w Styryi 307 kilometrów, w innych krajach da- 
leko mniej. To nie jest dowodem małego rozwoju 
rzek. Deput. Menger przeciwstawił Mur Wisłoce; 
należy to podnieść, że regulować mająca się prze- 
strzeń Wisłoki wynosi, 2'8 kilometra, a przeto od- 
nośny wydatek nie będzie zbyt znacznym. Waż- 
nem postanowieniem niniejszego projektu jest u- 
tworzenie komisyi krajowej, który postawi kres 
dotychczasowym skargom na brak planu i biuro- 
kratyczną niezaradność. Bez komisyi krajowej nie 
można sobie pomyśleć odpowiedniej regulacyi, a 
bez funduszów nie można sobie pomyśleć komisyi 
krajowej. Mowca prosi w końcu o przejście do 
dyskusyi szczegółowej, 

Dep. Russ zaznączą , że posłowie galicyjscy 
stoją na innem stanowisku, jak jego polityczni 
przyjaciele. Bez kosztorysów, bez. projektów ma 
być zawotowaną suma 15 milienów. Z przedłoże- 
nia wypływa, iż zużyte zostaną nie tylko 15 mi- 
lionów, lecz przez 40 do 50 lat wydawać się bę- 
dzie na ten cel po milionie. W ustawodawstwie 
żadnego państwa nie znajdzie się ustawy, zawie- 
rającej tego rodzaju normy. Jeśli przyjętym zosta- 


bno wszystkie jego arkana znzjący. Wedle mojej 
głowy, to okrutna i mściwa wojna ze Szwedem 
z tych narad wyniknie, do której wojny wszyscy 
wzdychamy. Tymczasem listy tu latają: od księ- 
cia kurlandzkiego, od Chowańskiego, i od elek- 
tora. Są tu tacy, którzy powiadają, że książę 
z Moskwą paktuje, by ją do ligi przeciw Szwe- 
dowi wciągnąć; inni, że przeciwnie; ale zdaje się, 
że z nikim ligi nie będzie, jeno wojna, jak rze- 
kłem, z tymi i z owymi, Wojsk coraz więcej przy- 
chodzi, rozpisują listy do szlachty, co najwierniej- 
szej dla Radziwiłłowskiego domu, aby się zjeż- 
dżała. Wszędy pełno zbrojnego ludu... Ej, mości 
panowie! na kim się skrupi, na tym się zmiele; 
ale ręce będziem mieli po łokcie czerwone, bo 
jak Radziwiłł raz ruszy w pole, to nie będzie pak- 
tował. 

— Oj to! oj to! — rzekł Zagłoba, zacierając 
dłonie. — Przyschło już niemało krwi szwedzkiej 
na moich rękach i jeszcze niemało przyschnie.... 
Niewielu już tych starych żołnierzy żyje, którzy 
mnie pod Puckiem i pod Trzcianną pamiętają; 
ale ci, którzy dotąd żyją, nigdy nie zapomną. 

riy książę Bogusław tu jest? pytał Wołody- 
jowski. 

— A jąkże. Prócz tego spodziewamy się dziś 
jakichś wielkich gości, bo pokoje górne wyprzą- 
tają, a wieczorem ma być bankiet w zamku. Wąt 
pię, Michale, czy się dziś do księcia dostaniesz. 

— Sam-że on mnie na dziś wezwał. 

— To nie, ale okrutnie zajęty... Przytem... nie 
wiem, czy mogę waszmościom o tem mówić... wsze- 
lako, za godzinę i tak wszyscy o tem wiedzieć 
będą... więc powiem... Tu się nadzwyczajne jakieś 
rzeczy dzieją... 

— Co takiego? co takiego? — pytał Zagłoba. 
— Owoż trzeba wacpanom wiedzieć, że prze 
dwoma dniami przyjechał tą pan Judycki, kawa- 

ler maltański, o którym musieliście F sna] 

— A jakże — rzekł Jan — wielki to rycerz. 

— Zaraz zaś po nim nadjechał i pan hetman 
polny Gosiewski. Dziwiliśmy się wielce, bo wia- 
doma rzecz, w jakiej emulacyi i nieprzyjażoi pan 
hetman polny żyje z naszym księciem. Niektórzy 
tedy cieszyli się, że zgoda nastąpiła między pa- 
nami, i mówili, że to ją właśnie inkursya szwedz- 
ka sprowadziła. Sam tak myślałem; tymczasem 
wczoraj zamknęli się we trzech na naradę, poza- 
mykali wszystkie drzwi, nikt nic nie mógł sły- 


nie wniosek Russa, to regulacya nie rozpocznie się |tyczna w pierwszej instancyi po wysłuchaniu urzę- 
ani'o godzinę później, ale prowadzoną ona będzie 


na podstawie pewnych dat, a przedwcześnie nie 
potrzeba wydawać pieniędzy. Mowca poleca rezo- 
lucyę Russa. 

Dep. Birnfeind oświadcza, iż przedłożenie 
jest jednostronnem i idzie za daleko. Jednostron 
nem, gdyż tak nadzwyczajne wydatki ponosi pań- 
stwo dla jednego kraju, a sięga ono za daleko, 
gdyż nawet zalesienia mają być podejmowane 
z fonduszów państwa. Będzie on wprawdzie 
głosował za przejściem do dyskusyi szczegółowej 
wśród której atoli obstawać będzie za znacznemi 
ograniczeniami. 

Po przemówieniu Mengera, który usiłował 
wykazać różnicę pomiędzy projektem regulacyi 
rzek w Tyrolu, na Szląsku lub też regulacyą Mu- 
ry, a projektem niniejszym o regulacyi rzek ga- 
lieyjskich , przystąpiła komisya do głosowania 
w sprawie przejścia do dyskusyi szczegółowej 
nad niniejszą ustawą. Głosowanie odbyło się 1mien- 
nie. 

Za przejściem do dyskusyi szczegółowej głoso- 
wali: Zeithammer, Skopalik, Jahn, Chrzanowski, 
Euz. Czerkawski, hr. Stadnicki, br. Starzeński, 
hr. Tarnowski, Wojnowicz, Dr. Vosnjak, baron 
Styrcza, Biirnfeind, Russ, i Sochor. 

Przeciw przejściu do dyskusyi szczególowej gło- 
sowali: Dr. Heilsberg, Dr. Suess, Dr. Menger, Dr 
Weeber, Proskowetz, Dr Rass, Bohaty i Siegl. 

Komisya uchwaliła tedy przejście do dyskusyi 
szczegółowej 14 przeciw 8 głosom, poczem dep. 
Russ zapowiedział swoję rezolucyę, jako wotum 
mniejszości. 

Referentem został wybrany dep. Dr Sochor 13 
przeciw 10 głosom, 


Zabezpieczenie robotników na wy- 
padek choroby. Wniesiony do Rady państwa 
projekt ubezpieczenia robotników na wypadek 
choroby, został na wczorajszem posiedzeniu Izby 
przydzielony w pierwszem czytaniu komisyi prze- 
mysłowej. Projekt ten zawiera następujące posta- 
nowienia : 

$. 1. Ubezpieczeniu przymusowemu| na wypa- 
dek choroby ulegają wszyscy oficyaliści i robotni- 
cy, którzy w myśl ustawy zabezpieczeni być ma- 
ją przeciw wypadkom wydarzyć się mecza 
w czasie ich zatrudnienia w fabrykach i ręko- 
dzielniach , jakoteż wogóle oficyaliści i robotnicy 
zatrudnieni w pracowniach podpadających pod 
ustawę przemysłową, i innych przemysłowych 
przedsiębiorstwach, kolejach, a wreszcie przedsię- 
biorstwach żeglugi na jeziorach i rzekach. Uwol. 
nieni od ubezpieczenia są oficyaliści, których pła- 
ca przenosi kwotę 800 złr. rocznie. Jako robotni- 
cy, względnie oficyaliści, uważani być mają także 
uczniowie i praktykanci. 

8. 2. Według uznania ministra spraw wewnę- 
trznych mogą w poszczególnych prowincyach, także 
robotnicy i oficyaliści przy gospodarstwach rolnych 
i lasowych, do zabezpieczenia być przymuszeni. 

$. 3. Wykluczeni są urzędnicy i słudzy zosta- 
jący na etacie państwowym lub gminnym, lub 
w ogóle na etacie jakichś publicznych instytucyj. 

8. 4. Władzom politycznym pierwszej instancyi, 
przysługuje prawo uwolnienia od obowiązku ubez- 
pieczenia tych osób, które wiarogodnie wykażą, 
iż na wypadek choroby, należy się im u chłebo- 
dawcy płaca, a względnie ntrzymanie przez naj- 
mniej 13 tygodni. 

$. 5. Jako płacę uważa się, w myśl niniejszej 
ustawy, także tantiemy i wynagrodzenie w natu- 
raliach, które ma być oszacowane według cen 
miejscowych. 

$. 6. Jako wsparcie w razie choroby należy co 
najmniej 1) pomoc lekarska i wszystkie potrzebne 
leki, 2) o ile chory niezdolny jest do zarobkowa- 
nia od trzeciego dnia choroby codziennie wsparcie 
wynoszące połowę dziennego zarobku zwykłego 
wyrobnika w. danem miejscu, 3) na wypadek śmier- 
ci koszta pogrzebu, w sumie 20 razy wziętego 
zarobku dziennego. 

Wsparcie należy wypłacać co najmniej z 
dwanaście tygodni od dnia zachorowania. Położni- 
com przy normalnym połogu należy się wsparcie 
przez trzy tygodnie po dokonanym połogu. 

$ 8. Płacę wyrobników dziennych, o której w po- 
przednim paragrafie mowa, oznacza wladza poli- 


szeć, o czem radzili; jeno pan Krepsztuł, który 
wartę za drzwiami trzymał, mówił nam, że okru 
tnie głośno rozprawiali, a zwłaszcza hetman pol- 
ny. Później sam książę odprowadził ich do ko- 
mnat sypialnych, a w nocy, imainujcie sobie (tu 
pan Charłamp zniżył głos) wartę każdemu przy 
drzwiach postawili. 

Pan Wołodyjowski aż się zerwał z miejsca. 

— Na Boga! nie może być! 

— A przecież tak jest... Przy jednych i przy 
drugich drzwiach szkoci z rusznicami stoją i mają 
rozkaz pod gardłem nikogo nie wpuszczać i nie 
wypuszczać. 

Rycerze spoglądali na się w zdumieniu, a pan 
Charłamp niemniej był zdumiony własnemi sło- 
wami i patrzył na nich, wytrzeszczając oczy, ja- 
koby czekał od nich wyjaśnienia zagadki. 

— To Bię znaczy, że pan podskarbi w areszt 
wzięty... Hetman wielki aresztował polnego — mó- 
wil Zagłoba —-co to jest? 

— Albo ja wiem. I Judycki!.. taki rycerz. 

— Musieli przecie oficerowie książęcy mówić 
ze sobą o tem, zgadywać powody ?.. Nicżeś nie 
słyszał ? 

— Pytałem jeszcze wczoraj w nocy Harasimo- 
wicza. 

— I cóż wacpapu powiedział? — pytał Zagłoba. 

— Nie nie chciał mówić, jeno palce na gębie 
położył i rzekł: „to zdrajcy !* 

— Jak to zdrajcy?... jak to zdrajcy? — wo- 
łał, biorąc się za głowę Wołodyjowski. — Ani pan 
podskarbi Gosiewski nie zdrajca, ani pan Jadycki 
nie zdrajca. Toż ich cała Rzeczpospolita zna, jako 
zacnych ludzi i ojczyznę kochających. 

— Dziś nikomu nie można wierzyć — odparł 
posępnie Stanisław Skrzetuski. — Albo to Krzy: 
sztof Opaliński nie uchodził za Katona? alboź nie 
rzucał innym przywar, występków, prywaty ?... a 
gdy przyszło co do czego, pierwszy zdradził, i nie 
własną tylko osobą, ale całą prowincyę do zdrady 
pociągnął. 

— Ależ ja za pana podskarbiego i za pana Ju. 
dyckiego głowę daję! — wołał Wołodyjowski. 

— Nie dawaj Michałku głowy za nikogo — od- 
rzekł Zagłoba. — Juażci nie bez kozery ich are- 
gztowano. Musieli w jakieś konszachty wchodzić, 
nie może być inaczej... Jakto? książę gotuje się 
na wojnę okrutną, i każda pomoce mu miła... ko 


goż więc może w takiej chwili w areszt brać 


du gminnego. Płacę tę oznacza się odrębnie dla 
kobiet, dla mężczyzn i dla robotników niedoro- 
słych. Praktykantom i uczniom niepobierającym 
żadnej płacy, oblicza się wsparcie według tej sa- 
mej normy co robotnikom niedorosłym. 

$ 8. Zamiast powyższego wsparcia można też 
przyznać choremu leczenie i utrzymywanie w pu- 
blicznym szpitalu. Jeżeli jednak chory ma rodzinę 
żyjącą z jego zarobku, to obok tego należy się 
rodzinie co najmniej połowa wsparcia. . 

$ 9. Wysokość wsparcia może też być obliczo- 
ną według przeciętnego zarobku członków kasy 
zapomogowej do której chory należał. W żadnym 
razie jednak nie wolno przyjąć za podstawę wyż- 
szej płacy dziennej niż 2 złr. ani też niższej niż 
przeciętna płaca miejscowego wyrobnika. Dalej 
wolno jest podwyższyć zapomogę z połowy do 
trzech czwartych zwykłego zarobku. Czas wypła- 
cania zapomogi podwy aay być może z 13 ty- 
godni na rok, po normalnych połogach z 3 na 6 
tygodni. Dla członków rodziny ubezpieczonego 
może być w razie choroby przyznaną bezpłatna 
pomoc lekarska, a w razie śmierci zapomoga po- 
grzebowa. , 

§ 10. Ubezpieczenie winno być uskutecznione 
1) przez kasy zapomogowe powiatowe, 2) fabrycz- 
ne, 3) budownicze, 4) korporacyjne, 5) kasy gware- 
ckie, 6) przez stowarzyszenia powstałe w myśl 
niniejszej ustawy. ; 

W motywach do niniejszego prójektu wskazano, 
iż nowa ustawa ma nietylko na celu utrzymanie 
istniejących instytucyj i zastosowanie ich do ce- 
lów tejże ustawy, lecz zmierza ona także do stwo- 
rzenią organizmu instytucyi uzupełuiających, któ- 
reby zapewniły obowiązanym do ubezpieczenia 
dobrodziejstwa wynikające z ustawy. Do istnieją- 
cych już w myśl noweli do ustawy przemysłowej 
z d, 15 marca 1883 roku kas chorych, tudzież 
kas gwareckich na zasadzie ustawy górniczej, przy- 
bywają nowe kasy ubezpieczeń świeżo zorganizo- 
wać się mające, a mianowicie powiatowe kas 
chorych, kasy zakładów przemysłowych i przed- 
siębiorstw budowlanych, które to dać wz 
chorych na wezwanie namiestnictwa mają być za- 
prowadzone podczas budowy dróg żelaznych, ka- 
nałów, dróg i budowli wodnych — oraz w ogóle 
we wszystkich praypadkaca, gdy przedsiębiorca 
budowlany zatrudnia większą liczbę robotników 
przez czas dłuższy. Kasy takie rozwiązują się 
z ukończeniem budowy. Kasa chorych ma być 
zaprowadzoną w każdym zakładzie i przedsiębior- 
stwie przomysłowem, zatrudniającem 100 osób 
obowiązanych do ubezpieczenia. 


Bitwa pod Kerbekanem. 


Między Abu Hamed a Berberem, przylega do 
jednej z katarakt Nilowych wyspa Dulka, dokąd 
flotylla transportowa, którą jenerał Earle z sobą 


prowadził, dobiła. Dalszy pochód zagrożonym był © 


jednak silną pozycyą, polowemi obwarowaniami 
otoczoną, którą Arabowie zajęli na wzgórzu, pa- 
nującem nad wybrzeżem i Nilem. Wzgórze to leży 
w pobliżu miejsca nazywającego się Kerbekan, 
bliżej Abu Hamedu niż Berberu położonego, w któ- 
rym rezyduje szeik miejscowego plemienia. 

Miejsce to trzeba było wziąść szturmem, aby 
dalszy pochód tak wojska jak i fiotylli umożebnić. 
Jenerał Earle przystąpił więc do akcyi, i obszedł- 
szy front mocno ubezpieczony, zaczepił pozycyę 
nieprzyjaciela z boku i z tyłu. Podpułkownik Eyre 
odebrał rozkaz uderzenia na czele pułku kawale- 
ryi Staffordshire na obóz za tą pozycyą rozłożony, 
który w czasie szturma mógłby był szkodliwą dla 
atakujących wzgórze uczynić dywersyę. 

Szczegóły przebiegu bitwy podają dotychczasowe 
ogłoszenia raporta urzędowego w bardzo skąpej 
mierze. Wynika z nich tylko, że wzgórze wzięte 
zostało, a obóz rozbity. Dowódzcy jednak augiel- 
scy, tak jenerał Earle, który osobiście szturmem 
na oszańcowane wzgórze kierował, jak i podpuł- 
kownik Eyre, który na obóz za wzgórzem leżący 
uderzył, zginęli. : 

„Zabrano dziesięć sztandarów, dodaje w końcu 
raport; pozycya nieprzyjaciela jest w naszych rę- 
kach. Straty nieprzyjaciela, który bił się walecznie, 


? 
jeśli nie tych, co mu do wojny zka! U 
Co jeśli tak jest, jeśli ci dwaj panowie istotnie 
przeszkadzali... to chwała Bogu, że ich uprzedzo- 
no. Warci w podziemiu siedzieć... Ha! szelmy |... 
W takiej chwili praktyki czynić, z s wad 
lem się znosić, na ojczyznę nastawać, wie u 


wojownikowi w imprezie przeszkadzać. Na | atkę 
Najświętszą! mało i tego, co ich spotkało. RZE 
— Dziwy to są, takie dziwy, że w głowie się 


nie chcą pomieścić — rzekł Charłamp — bo już 
pominąwszy, że to tak wielcy dygnitarze... are- 
sztowano ich bez sądu, bez sejmu, bez woli Rze- 
czypospolitej całej, czego i sam król nie ma pra- 
wa czynić. 0% 

— Jako żywo! — zakrzyknął pan Michał. 

— Widać książę jegomość rzymskie chce u nas 
zaprowadzić zwyczaje — rzekł Stanisław Skrze- 
tuski — i dyktatorem w czasie wojny zostać. 

— A niech będzie i dyktatorem, byle Szwedów 
bił — odpowiedział Zagłoba. — Ja pierwszy vo- 
tum za tem daję, aby mu dyktatora została po- 
wierzona. jo 

Jan Skrzetuski namyślił się i rzekł po chwili: 

— Byle nie chciał zostać protektorem, jako ów 
angieleczyk Kromwel, któren na pana własnego nie 
wahał się świętokradzeiej ręki podnieść. 

— Ba, Kromwel! Kromwel heretyk! — zakrzy- 
knąt Zagłoba, » 

— A książę wojewoda? — spytał poważnie 
pan Jan. À 

Na to umilkli wszyscy i ze strachem przez chwilę 
patrzyli w przyszłość ciemną, tylko pan Ch»rłamp 
nasrożył się zaraz i rzekł: i 

— Służyłem pod księciem wojewodą z młodych 
lat, choć małom młodszy od niego, bo naprzód 
młodzikiem jeszeze, był moim rotmistrzem, potem 
hetmanem polnym, a dziś jest wielkim. Znam go 
lepiej od waćpanów, a zarazem czczę i miłuję, 
dlatego, proszę nie równajcie go z Kromwelem, 
abym zaś nie musiał wam na to powiedzieć cze-- 
goś, czego mi, jako gospodarzowi w tej izbie mó- 
wić nie wypada. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 
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są bardzo znaczne. Nasze straty wynoszą 12 za- 
bitych, między nimi trzech oficerów, 25 rannych, 
między którymi także trzech oficerów. Bitwa ta 
otworzyła nam drogę do Berberu, którą będzie 
można odbyć bez dalszych walk.“ 

Komendę objął jenerał Brakenbury, od którego 
I raport pochodzi. 

W raporcie tym jest jednak kilka stron ciem- 

nych, a przynajmniej dostatecznie niewyjaśnio- 
nych. Mówi on o zabraniu obwarowanej pozycyi, 
U dziesięciu sztandarach, o bitwie ze znacznemi ni. 
by siłami, które trzeba było siłą całej kolumny, 
pod dowództwem samego jej wodza zaatakować, 
a nie mówi o zabranych działach. Wygląda to 
na to, jakby tu tylko kilka drobnych plemion pu- 
styni było się obwarowało a siły główne stały pod 
Berberem skoncentrowane. 
Ze wzmianką o zaciętym oporze zostawiona mała 
liczba strat a w niej. znaczny. stosunek poległych 
oficerów nasuwa myśl, że straty w szeregowcach 
nie dokładnie podane. 

„Nie zabrano też nikogo do niewoli. Zdaje się 
więc, że nieprzyjaciel, choć pobity, cofnął się do 
Berberu i wzmocni zebrane tam siły. 

Z bitwą tą łączy się jeszcze zajmujący szczegół, 
który dopełnia liczby dowodów, — że Gordon 
nie żyje. — Na wzgórzu zdobytem znaleziono 
kopię lista gubernatora Borberu do gubernatora 
obwodu Kerbekańskiego, w którym pisze mu o 
liście odebranym od Mahdiego, z doniesieniem, że 
26 stycznia zajął Chartum, że Gordon w boju za- 
bity i wszystkie jego statki wojenne zabrane. 
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Kronika miejscowa i zagraniczna. 
Kińraktów 14 lutego. 


„, Nabożeństwo żałobne za duszę $. p. Saturnina 
Świerzyńskiego, artysty-malarza, a także nauczyciela 
rysunków przez lat 24 w gimnazyum św. Jacka, od- 
prawionem zostało dziś o godzinie 10ej zrana wko- 
ściele 00. Dominikanów, za staraniem tegoż gimna- 
zyum. Nabożeństwo odprawił X. katecheta gimnazyalny 
Krupiński, a uczestniczyli w niem profesorowie gi- 
mnazyalni i młodzież szkolna. 

— Delegat Wydziału krajowego Dr Hoszard, któ- 
ry bawił w Krakowie z powodu rokowań, tyczących 
się budowy klinik dla naszego Uniwersytetu, odjechał 
już wczoraj wieczór do Lwowa. Sprawa, dla której 
tu przybył, została wczoraj pomyślnie załatwioną i 
w głównych punktach nastąpiło już stanoweze poro- 
zumienie, które wszakże otrzymać jeszcze musi należytą 
ze strony władz sankcyę. Nie można wątpić, że władzę, 
od których to zależeć będzie, zechcą traktować tę spra- 
wę tak, jak na to zasługuje, i jak tego wymaga 
wzgląd na naukę w Uniwersytecie Jagiellońskim. Pod- 
nieść także musimy gotowość Wydziału krajowego 
i jego widoczną przychylność dla sprawy tyle ważnej 
dla naszego miasta i Uniwersytetu , — przychylność, 
jak w rokowaniach okazywał delegat Wydziału, co 
waśnie umożliwiło tak rychłe i gładkie porozu- 
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— Przedstawienie. Dowiadujemy się, że we środę 
d. 18 lutego r. b. odbędzie się w teatrze przedsta- 
wienie na dochód Towarzystwa Bratniej Pomocy u- 
czniów Uniw. Jagiell, i Towarzystwa ku niesieniu 
wsparcia ubogiej młodzieży szkolnej ludowej, a mia- 
nowicie odegraną zostanie komedya Szekspira Jak 
się wam podobu z panią Heleną Modrzejew- 
ską, która wczoraj powróciła z Warszawy, w roli 
Rosaliny. Chóry odśpiewają akademicy pod kiero- 
wnictwem p. Barabasza. Ceny miejsc podwójne. Bilety 
zamawiać można u przewodniczącego komitetu ul. 
Kanonicza L. 11 2 piętro od godz. 2—3, 

— Festyn na lodzie Towarzystwa Łyżwiarzy od- 
będzie się jutro (w niedzielę) na stawach obok ogro- 
du botanicznego. Wyznaczone są tym razem nagrody 
dla najlepszych łyżwiarzy, i tak 1) za szybką jazdę, 
oryginalny angielski zegar; 2) za holendrowanie Al- 
bum; 3)za piękną jazdę, ozdobne wydanie Maryi 
Malczewskiego, z illustracyami Andriollego. Muzyka 
wojskowa rozpocznie grać już o godzinie 2 po po- 
łudniu. Wnosząc z dzisiejszej wspaniałej pogody zi- 
mowej, przepowiedzieć można festynowi świetne po- 
wodzenie. i 


— Karnawał. Przerwą i wdzięcznym wypoczyn- 
kiem od tańców i balów bywają piątkowe wieczory 
og rzad w artystycznie urządzonym apartamencie 

- Zygmunta Cieszkowskiego, który jak umiał orga- 
 Bizować wystawy dla naszych młodych artystów, ró- 
wnie umie podejmować i urządzać zebrania artysty- 
czne. Gospodarz zdołał odnaleść niepospolite siły arty- 
styczne ukryte dla publiczności — to też co piątek 
wykonywane tam bywają produkcye najznakomitszych 
mistrzów. Harmonia atvli niema w tych zebraniach 
tylko znaczenia muzykalnego, ale także towarzyskie, 
łącząc w wyższym a zgodnym nastroju arystokracyę 
nauki, sztuki, piękności i rodu. 

— Dla skontra i przejrzenia całorocznej agendy 
filii Banku hipotecznego w Krakowie przybyło, jak 
to corocznie bywa, dwóch członków Rady nadzorczej, 
a mianowicie pp. Kazimierz hr. Dzieduszycki i Mau- 
rycy Lazarus. 

— Sieroty kosztem miejskim utrzymywane. Sie- 
roty, wychowane kosztem miasta, oddawane bywa- 
Ją, doszedłszy do właściwego wieku, do terminu 
celem wyuczenia się jakiegoś rzemiosła. Dytychczas 
Magistrat opłacał każdemu majstrowi, prócz umówio- 
nego ryczałtowego wynagrodzenia, pewne kwoty na 
wpisowe i wyzwoliny. Aby nie obciążać fanduszu 
miejskiego, Magistrat udał się do cechów, z zapyta- 
niem, czyby majstrowie nie zechcieli zrzec się na 
przyszłość pobierania tych kwot. Temi dniami, imie- 
niem cechu rzeżników, odpowiedział starszy cechu r. 
m. p. Stanisław Armółowicz i podstarszy Tomasz Wój- 
cieki, że od sierot pozostających na wychowaniu 
gminy m. Krakowa, a na naukę rzeźnictwa lub ma- 
sarstwa oddawanych, taksy t. z. wpisowego i wyzwo- 
lin pobierać majstrowie cechu tego nie będą. Nie 
można wątpić, że inne cechy także pójdą za tym 
dobrym przykładem. 

— Kontrakt z Carrićrem. Połączone sekcye eko- 
nomiczna i prawnicza odbyły wczoraj pod przewo- 
dnictwem I wiceprezydenta miasta p. Friedleina po- 
siedzenie, na którem obradowały nad projektem 
kontraktu z p. Carrićrem w Strasburgu co do dostawy 
maszyn, systemu Talarda, których p. Carrière ma 
dostarczyć dla czyszczenia dołów. Mianowicie sekcye 
rozważały poprawki do kontraktu, nadesłane przez 
p. Carrićra, o ile takowe mogą być uwzględnione, 
lub nie, i niektóre z nich przyjęto, niektóre zaś 
zmodyfikowano, ewentualnie przekazano do rozpozna- 
nia rzeczoznawców, pp. Mikuckiego Stanisława i Zie- 
leniewskiego Ludwika. Po otrzymaniu opin*:, sekcye 
odbędą znów posiedzenie nad tym przedr.iotem, po- 
czem „przedłożonym będzie syndr+owi mia- 
sta, i przeprowadzone rokowania 4 5. (ar: em , A 
następnie dopiero przyjdzie rzeezo.y kontr.<t pod 
rozprawy w Radzie miejskiej. j 

— Ruch ludności w Krakowie Między 1 a 7 


lutego zawarto 25 małżeństw katolickich, 3 izraeli- 
ckich. Urodziło się chłopców ślubnych 17, dziewcząt 
8 katolickich, izraelickich chłopców 2, dziewczyna 
1; z katolików chłopiec 1, dziewcząt 8 nieślubnych, 
z izraelitów chłopiec 1, dziewcząt 5 nieślubnych; z ka- 
tolików dziewczyna 1 ślubna, nieżywo urodzona, z ka- 
tołików dziewczyna 1 nieślaubna, nieżywo urodzona. 
Razem zameldowano urodzin 45. Nad 3 miesiące życia 
zmarło chłopców 4, dziewcząt 2; od 6 do 12 miesięcy 
chłopców 4, dziewczyna 1; od 1 do 2 lat chłopiec 1, 
dziewczyna 1; od 2 do 5 lat chłopiec 1; dziewczyna 
1; od 5 do 10 lat chłopców 2, dziewczyna 1; od 10 
do 20 lat chłopców 4, dziewcząt 2; od 20—30 lat 
2 m., 3 k; od 30—40 lat 4 m., 3 k.; od .40—50 lat 
2 m., 8 k.; od 50—60 lat 3 m., 1 k.; nad 60 lat 6 m., 
4 k. Ogółem wypadków śmierci 55. Według chorób 
zmarło na ospę 1, na płonicę 1, na dławiec 5, na dur 
brzuszny 1, z gorączki, na gruźlicę 5, na zapalenie 
płuc 19, na chorobę narządu oddechowego 1, na nie- 
żyt żołądka i jelit 3, z samobójstwa 1, z innych przy- 
czyn 18. 

— Nowy rozkład jazdy na galicyjskich kolejach 
państwowych zaprowadzony zostaje z dniem jutrzej- 
szym. O ile z rozkładu wnosić można, bieg pociągów 
został znacznie przyspieszonym, również postarano się 
o odpowiednie połączenia z sąsiedniemi kolejami bez 
dłuższych przystanków na kończynach stacyj. Według 
tego rozkładu, osoby zamieszkałe w pobliżu Krakowa 
przy stacyach pocztowych i kolejowych, jak n. p. Su- 
cha, Maków, Osielec, Jordanów, Rabka itp., powinny 
korespondencye i dzienniki z Krakowa otrzymywać 
nazajutrz w południe, tymczasem jest to rzecz illu- 
zoryczna, dopóki nie nastąpi istotne połą- 
czenie kolejowe między Krakowem a Pod- 
górzem, o czem w Nrze 32 Czasu z 10 b. m. ob- 
szernie nadmieniliśmy. Jeszcze raz więc zwracamy 
uwagę c. k. jeneralnej Dyrekcyi kolei państwowych 
na tę okoliczność i spodziewamy się, że głos nasz 
podniesiony w tym względzie nie będzie daremnym. 

— Komitet Towarzystwa rolniczego krakowskiego, 
na cdbytem w d. 5 b. m. posiedzeniu, postanowił odbyć 
walne zgromadzenie członków Towarzystwa w dniach 
12 i 13 marca r. b. w gmachu Towarzystwa wzajem- 
nych ubezpieczeń. 

— Portret X. Biskupa Wileńskiego, Hryniewie- 
ckiego, z fotografii wiernie zdjęty, jest do nabycia we 
wszystkich księgarniach krakowskich. 

— Panna Marya Wisnowska, artystka teatrów 
warszawskich, w przejeżdzie ze Lwowa do Warszawy, 
bawiła dzisiaj rano przez godzinę w Krakowie. Panna 
Wisnowska wyjechała ze Lwowa, wbrew przestrogom 
lekarzy, gdyż cierpi na zapalenie gardła. Mamy je- 
dnak nadzieję, że stan zdrowia sympatycznej artystki 
się polepszy i że będzie mogła już jutro wystąpić 
w Warszawie w Słarych Kawalerach. 

— Maksym Jędrzejowicz, najstarszy brat Jana i 
Henryka, urodzony 1809 r., zakończył życie, jak nam 


— Sędziwy wiek. W Stanach Zjednoczonych u- 
marła niejaka Katarzyna Gebel, w wieku lat 105. 
Około roku 1807 była ona w domu bankiera Teppera 
w: Warszawie nauczycielką, i zostawiła z*owej epoki 
ciekawy pamiętnik tyczący się Księstwa i samej 
Warszawy. Ustępy z tego pamiętnika, przetłómaczone 
na język polski, mają się ukazać w jednem z ame- 
rykańskich czasopism polskich. — Wiestnik Elizaw. 
donosi, że w Elizawetgradzie umarł były jenerał Pio- 
trowski, w wieku lat 115. Zmarły uczestniczył w kam- 
paniach. napoleońskich. 


Repertuar teatru krakowskiego. 


W niedzielę 15go: Chata za'wsią, obraz. sce- 
niczny w pięciu aktach ze śpiewami i tańcami, osnuty 
na powieści Kraszewskiego przez p. Mellerową i Ga- 
lasiewicza; muzyka Noskowskiego. 


Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół Sztuk Pię- 
knych w Sukiennicach otwarta codziennie od godziny 11cj 
do 4ej prócz poniedziałku. — Wstęp w niedzielę 15 cent., 
w dnie powszednie 30 centów. 

Salon artystyczny Biasiona w Rynku gł. Nr. 14 groma- 
dzący dzieła sztuki malarskiej i rzeźbiarskiej, otwarty co- 
dziennie od godziny 9ej rano do 6ej popołud. 

„Gabinet Archeologiczny Uniwersytetu Jagielloń. (Qolle- 
gum majus) zwiedzać można codziennie od godziny 12ej 

o lej — prócz niedziel, świąt į feryj uniwersyteckich 
bezpłatnie. 

Muzeum Techniozno-Przemysłowe w gmachu Franciszkań- 
skim otwarte codziennie od godziny 10ej do Gej .—Wstęp 
20 et. od osoby. W niedziele od 1óej do 2ej bezpłatny. 


Groby królewskie, Groby zasłużonych (w krypcie na Skał- 
ce), Grób Skargi (u św. Piotra), oraz Skarbce katedraln 
i kościoła N. P. Maryi, oglądać można w chwilach wol- 
nych od nabożeństwa za zgłoszeniem się do zakrystyi. 


Muzeum Narodowe (w Sukiennicach) otwarte jest codzien 
nie od godziny 1iej do 3ej popołudniu z wyjątkiem po 
niedziałków, za opłatą wejścia 20 cent. w dzień zwykły 
w niedziele i święta po 10 cent. od osoby. 


Muzeum XX. Czartoryskich otwarte dla zwiedzających we 
wtorki, czwartki i soboty od 10—12, o ile w te dnie nie 
przypadają święta. 

— D. 13go lutego pochmurno; termom. od —4'6 
doszedł do —0'1 C. Barometr opada; o godzinie 7e) 
rano d. 14go stan jego był 746'8 millim., ter=om. 
—11'0 Q. — Wiatr wschodni. 

— W niedzielę d. 15go lutego: $. Faustyna; w po- 
niedziałek 16go: ś. Julianny p. m. 

Sprostowanie. 


W artykule, pisanym pod pierwszem wrażeniem 
bolesnej wiadomości o deportacyi biskupa Hry- 
niewieckiego, sprostować należy pierwszy ustęp. 
Jarosław był miejscem banicyi X. Felińskiego 
Arcybiskupa warszawskiego — biskup zaś wileń- 
ski X. Krasiński przebył czas wygnania w Wiatce. 


donosi telegram, w dobrach swych Żuraw e w powie- j SS 
cie Rawskim. Na pogrzeb udają się z Krakowa nie- Spra wy sądowe. 
którzy krewni. SRR 

— We Lwowie zmarł Seweryn Kaliński, syn księ- Kraków 12 lutego. 
dza unickiego z dyecezyi chełmskiej, który owdo- Zabó 
wiawszy, został biskupem, i zmarł, jak wiadomo, ta- abójstwo. 


jemniczą śmiercią w chwili, gdy go miano wywieść 
na Sybir. Seweryn Kaliński brał udział w powstaniu 
1863 r., a na emigracyi odznaczał się pracą i wiel- 
kiemi przymiotami duszy. 

Pisma Łączność i Zgoda, Sztandar i Strażnica, 
Wieniec i Pszczółka, wychodzące co dwa tygodnie, 
otrzymały wezwanie, aby złożyły kaucyę przepisaną 
dla tygodników polityczno-społecznych. 

Pikniki pod protektoratem hr. Alfredowej Potockiej 
odbywają się co tydzień. Z prywatnych zabaw zapi- 
sują bal u pp. Jakóbów Wiktorów i kulig u pp. Bu- 
dzynowskich. 

-— Praga 12 lutego. W Gazecie Narodowej zd. 
8 b. m. pojawiła się korespondencya z Pragi, przed- 
stawiająca sprawy tutejszej kolonii polskiej jak ró- 
wnież działalność polskiego stowarzyszenia „Ognisko* 
i Wiceprezesa tegoż p. Dr Obrzuta, w nader nie- 
korzystnem świetle. — Z korespondencyi tej możnaby 
wnioskować, jakoby tutejsze stowarzyszenie polskie 
istniało tylko dla urządzania tańcujących zabaw, i 
w tych upatrywało jedyny cel swego istnienia. — Za- 
bawy tego rodzaju uważa stowarzyszenie i Wicepre- 
zes jego za rzecz podrzędną i z celami stowarzysze- 
nia niemającą żadnej styczności. — „Ognisko polskie,“ 
którego głównym celem jest podtrzymywanie ducha 
narodowego między sobą, i łączności polsko-czeskiej, 
na polu literackiem i towarzyskiem, urządziło czytel- 
nię dla swych członków, i życzliwych Polsce Czechów. 
W czytelni tej i odczytach peryodycznych treści po- 
ważnej, jak również w czezeniu pamiątek narodowych 
widzi „Ognisko“ główne środki do dopięcia swych 
celów. W tym też duchu pracuje Wiceprezes, popie- 
rany przez tutejszą młodzież akademicką i dalekim 
będąc od postępowania w kierunku, jaki mu doradza 
szanowny korespondent Gazety Narodowej. — Ró- 
wnież sprostować wypada doniesienie korespondenta, 
jakoby nabożeństwo za spokój duszy śp. A, E. Odyń- 
ca, urządził redaktor p. Jelinek, lub, jak to inne pi- 
sma doniosły, Rada miasta Pragi. — Nabożeństwo to 
urządziła tylko młodzież akademicka. Na nabożeństwie 
tem, zapowiedzianem w dziennikach pragskich, obe- 
cnymi byli, znany z życzliwości dla nas, p. Prezydent 
miasta Dr Czerny, docent p. Dr Chodounsky , redak- 
tor p. Jelinek i 2 akademików Czechów. — Akademi- 
cy Polacy stawili się z Wiceprezesem na czele, oprócz 
tego było tylko kilku zamieszkałych w Pradze Po- 
laków. 

— Kontrakty kijowskie zaczynają się d. 17 b. m., 
a skończą się 7 marca. 

— Zmarły niedawno książę Demidow San Donato, 
którego stałą siedzibą było Pratolino pod Florencyą, 
pozostawił majątek ceniony na 30 milionów rs. Do- 
chód jego roczny wynosił 1,240,000 rs. Zmarły był, 
jak mówią powszechnie, bardzo dobroczynnym. 

— Krawaty koloru ognistego odebrały stanowczo 
w Paryżu karnawałowe berło dotychczasowym kra- 
watom białym. Złota młodzież nowożytnego Babilonu 
na wszystkich balach ukazuje się już z płomienistą 
kokardką na białym gorsie koszuli. Granatowy frak 
ze złotemi guzikami, ponsowy krawat, szare spodnie, 
oto ubiór eleganta dzisiejszych zmateryalizowanych 
czasów. 

— Koszt sprawozdań z teatru wojny. Jeden 
z dzienników angielskich opowiada, że sprawozdawca 
dziennika Daily News z teatru wojny w Egipcie, 
O'Kelly, przy wyjeżdzie z Anglii miał przy sobie 
150.000 franków. Po nad tę sumę wydał w ciągu 
kilku miesięcy drugie tyle, a ponieważ utracił życie 
w bitwie, redakcya wspomnionego dziennika, stosownie 
do zawartego z O'Kellym układu, wypłacić ma jego 
wdowie 150,000 franków. Niemniej bez wątpienia 
będzie kosztowała redakcye Standardu i Morning 
Post śmierć ich sprawozdawców, Herberta i Camero- 
na. Po wojnie krymskiej, sprawozdawca Timesa, Rus- 
sel, otrzymał upominek honorowy wartości 100,000 
franków. W układzie z redakcyą miał Russel zastrze- 
żone, że na wypadek jego śmierci wdowa jego otrzy- 
ma 59,000 franków. 


Jan Knapik, gospodarz gruntowy i cieśla w Ru- 
gocicach, żył od dłuższego czasu w niezgodzie 
z żoną swoją Katarzyną, a powodem tego były 
wyrzuty przez żonę mu czynione, że utrzymuje 
stosunki miłosne z młodszą od niej Magdaleną 
Knapikową. Od kłótmi przyszło do czynnych nie- 
porozumień i w czerwcu roku zeszłego nieraz skar- 
żyła się Katarzyna przed sąsiadami, że ją mąż 
bije i katuje, aż w dniu 8 lipca 1884 r. znale- 
ziono ją nieżywą w stodole. Z powodu wieści po 
wsi krążących, że ją mąż ciężko pobił, oglądacz 
ciał zmarłych nie wydał karty pośmiertnej i do- 
niósł o tem władzy. 

Sekcya sądowa wykazała, że śmierć nastąpiła 
skutkiem krwotoku do jamy brzusznej, wywoła- 
nego wbiciem złamanych kolankowaniem żeber 
w śledzionę. Ponieważ nikogo nie można było 
podejrzywać o popełnienie tego przestępstwa, jak 
męża, przeto wytoczono mu śledztwo, które jednak 
nie dostarczyło [pozytywnego dowodu, iż on bł 
sprawcą czynu. — Obwiniony twierdził, że raz 
wprawdzie kopnął żonę w brzuch, ale bosą nogą, 
i że to było w czerwen. Lekarze natomiast orze- 
kli, iż połamanie żeber, przyczyną krwotoku i 
śmierci będące, musiało wkrótce przed śmiercią 
nastąpić i nie można go odnieść do wcześniejszego 
pobicia, lub do opowiadanego przez Kuapika rze- 
komego spadnięcia zmarłej z. drabiny. 

Zeznania powołanych świadków stwierdzają tyl- 
ko, że Knapik źle żył z żoną, że ją widywali sła- 
bą na parę dni przed śmiercią i słyszeli od niej 
narzekania, że ją mąż bije, wreszcie, że mąż — 
chociaż nie jest człowiekiem biednym, nie przy- 
wołał lekarza do żony, ani żadnej jej nie udzie- 
lił pomocy. 

Przysięgli postawione sobie w kierunku zbrodni 
zabójstwa pytanie potwierdzili tylko 7 głosami, 
trybunał zatem uwolnił oskarżonego. 

Rozprawie przewodniczył p. radca Maty as. 


Gospodarstwo handel i przemysł. 


Otrzymujemy następujące pismo: — Postawiony 
przez komitet centralny na kandydata do Izby 
handlowej, mam honor oświadczyć, że z powodu 
podeszłego wieku i braku zdrowia nie mógłbym 
należycie odpowiedzieć włożonym na mnie obo- 
wiązkom — zatem proszę Szanownych Panów 
Wyborców, aby na mnie nie głosowali. 

Kraków, dnia 13 lutego 1885 r. 

K. Wentzl. 

Artykuły w dzialo „Nadesłąme* mie poekuw- 
dzą od Redakceyi. 
re 
NADESŁANE. 


Dwie ostatnie Reduty. 


W niedzielę d. 15go lutego Przedostatni Bal Ma- 
skowy w Górnej Sali Teatralnej, Z uderzeniem godz. 
12ej na powszechne żądanie komiczne intermezzo ze 
śpiewami po raz drugi Mazur Zydowski z ulicy 
Marszałkowskiej. (Nowe kuplety), — O godz. 1ej T9- 
siąc Całusów, krotofila odegrana na Sali. 

We wtorek 17go lutego: Ostatni Bal Ma- 
skowy (Na dochód służby Teatralnej), W Tea- 
trze odegraną zostanie komedya w 1 akcie: Piętro 
Wyżej. — Na zakończenie na Sali Pochód Duchów 
Karnawałowych. — Początek o godzinie 10ej. 


Orkiestra Wrońskiego. 
Cena wejscia 50 ct. 


NADESŁANE. (93-7-10) 


4/07, LISTY ZASTAWNE 


Banku Krajowego 


zabezpieczone w myśl statutu na pierwszej 
połowie wartości hipoteki mające ustawą przy- 
znane bezpieczeństwo. pupilarne, a nadto je- 
dyne, które posiadają gwarancyę krajowa Król. 
Galicyi i Lodomeryi wraz z W. ks. Krakow- 
skiem, są dziś najkorzystniejszym walorem 


lokacyjnym. 


Przy obecnym kursie przynoszą złr. 4:90 ro- 
cznego dochodu od złr. 100 i premię złr. 8:50 et. 
przy wylosowaniu. — Listy te sa jedyne w kraju, 
które istnieją także w sztukach po złr. 50, co 
ważnem jest dla drobnych kapitalistów. Listy te 
sę do nabycia we wszystkich kantorach krajo- 
wych, Zastępstwach Banku krajowego i na gieł- 


dzie wiedeńskiej. 


NADESŁANE. (110) 


skraju“ petersburskiego Nr. 4 wyszedł 
z druku i zawiera: 


Artykuł wstępny: Własność ziemsk w guber. 
litewskich i białoruskich. Sprawy bieżące: O uka- 
zie 27go grudnia. Wybuch w Jakobsztadzie. Prądy 
rusińskie. Korespondencye „Kraju“: Z Lublany p. 
Hr.; z Grodna p. Hel.; z Helsingforsu p. W. El. 
Z politycznego świata: Ostatnie wiadomości. Dział 
bieżący: Ziemie i kołonie słowiańskie. Przegląd 
prasy. Dział urzędowy. Wiadomości bieżące. Kro- 
nika petersburska. Z Warszawy. Z prowineyi. Kro- 


nika ekonomiczna. Doniesienia. 


DZIAŁ LITERACKI: — „Starożytna Polska“ p. 
B. N. Wstecz czy naprzód? p. T. Hodi. Studya 


nad parlamentaryzmem. Herberta Spencera p. A. 
D. Nowości literackie (Sprawozdanie o utworach: 
— Położenie Austryi wobec Rosyi pojednawczej 


z Niemcami; A. I. Dobrjańskiego, przez Jus. i Kr.). 
Kronika powszechna. Odcinek: Z dawnych wspo- 


mnień T. T. Jeża. Ogłoszenia. 


Ajencya „Kraju“ w Krakowie w księ- 


garni Grebethnera i Sp. 


Ostatnie wiadomości. 


Piszą nam z Wiednia d. 14 b. m.: 


Q Dzisiejsze głosowanie w Izbie zarysowało 
sytaacyę w sposób istotnie nader niepomyślay. 
Nawet optymiści są zafrasowani. Opozycya odnosi 


cały szereg zwycięztw. Przekazanie Gebiihrenno- 


velle do komisyi, i to 25 głosami (Liechtensteiny 
nie głosowali, Hausner z lewicą), znaczy tyle, co 
pogrzebanie jej. Bezwarunkowo bowiem niema już 
czasu, żeby komisya uwzględniając tuzin poprawek, 
mogła nowe brzmienie ustawy wypracować, zresztą 
zapewneby rząd nowego projektu nie przyjął, gdyż 
nie mógłby on przysporzyć skarbowi tych. docho- 
dów, na które rząd liczył. Pogrzebanie - nowelli 
należytościowej nie może mieć dla. rządu skutków 
doniosłych, ani spowodować przesilenia, lecz nie- 
mniej jest faktem przykrym podczas ostatniej se- 


syi w przededniu wyborów. 
Najgorzej wyjdzie na tem Galicya; zdaje się, 


że kolej Lwów-Rawa i regulacya rzek spadną 


z porządku dziennego. Lewica byłaby w każdym 
razie przeciw; ci zaś, którzy spowodowali upa- 


dek nowelli należytościowej, tj. klub Liechtenstein- 
Lienbacher, będą teraz tem bardziej przeciw. 
Rozumują bowiem zgodnie z lewicą, że. skoro u- 
padło podwyższenie dochodów państwa, nie można 
podwyższać wydatków państwa. Więc, co będzie 
dalej, istotnie nie wiadomo. Odbędzie się debata 


budżetowa, i może nie więcej. Zdania w tej mie- 


rze po prawicy nikt dzisiaj nie ma, i nie wiado- 
mo, co rząd myśli, bo przewidywania rządu bądź 


eo bądź dzisiaj omylone zostały. 


Nigdy przez cały czas kadencyi Rady państwa 
nie było tyle niespodzianek, kłopotów i niepożą- 


danych objawów, jak pod jej koniec. Kto pamię 
ta nasze w tej mierze zdanie, temu kilka dni wy- 


powiedziane, ten zrozumie, że w naszych oczach 
rozbicie się większości w tych ostatnich tygodniach 


byłoby z jej strony niewytłumaczonym błędem, 
a dla systemu autonomicznego niemałą szkodą; 
byłoby to rozbiciem nawy przed samym portem, 
kiedy przez lat sześć wśród burz gwałtownych 
płynęło się szczęśliwie. 

Pod pewnym względem gabinet — jeśli mu 
zależy na utrzymaniu stanowiska politycznego 
obecnej prawicy — mógłby rozbiciu i niepomyśl- 
nym objawom zapobiedz. drobnemi koncesyami, 
jak np. w sprawach szkolnych, któremi zaskarbiłby 
sobie Słoweńców, Czechów, chłopów austryackich 
i katolików wyższo-austryackich; a dodać trzeba, 
że rozchodzi się tylko o ścisłe i sprężyste wyko- 
nanie noweli szkolnej, o wykład jakiegoś przed- 
miotu po słoweńsku, o urządzenie jakiejś szkoły 
rysunkowej itd. itd. 

e zaś ministerynm, mimo próśb i nalegań, nie 
w tym kierunku nie robi, dotknięci tem postępo- 
waniem posłowie :powiedzieli sobie: „pokażemy, 
że i my dokuczyć potrafimy* — i głosują prze- 
ciw wnioskom rządowym. Niektórzy księża w sku- 
tku tego także przeszli do malkontentów. 

Nareszcie pewna nieprzystępność nie słusznie 
może zarzucano niektórymezłonkom rządu wywo- 
łuje także narzekania i niezadowolenie takie wła- 
śnie, za które ludzie chętnie mszczą się. 

Co rząd o całem położeniu myśli, i czy wogóle 
ma już wyrobiony w tej mierze sąd, trudno do- 
kładnie wiedzieć ; ale to pewna, że rozbicie soli- 
darności prawicy w przededniu wyborów byłoby 
dla interesów i stronnictwa zachowawczego w Au- 
stryi najfatalniejszym wypadkiem. Wczoraj było 
ostatnie posiedzenie Izby przed zapustami; naj- 
bliższe odbędzie się dnia 19 go we (zwartek; — 
dużo posłów rozjedzie się bowiem na ostatnie dni kar- 
nawału. 

Zdaje się, że sam rząd nie postanowił jeszcze 
stanowczo, co ma być koniecznie załatwione. Mnie- 
maćby można, że prócz budżetu musi być zała- 
twioną umowa z koleją północną, ustawy: dyna- 
mitowa, o zabezpieczeniu robotników na wypadek 
kalectwa, oraz drobne sprawy, które wiele czasu 
nie zabiorą; ustawa o socyalistach nie przyjdzie 
już na porządek dzienny — i nareszcie z praw- 
dziwem a głębokiem niezadowoleniem czytamy 


w liście osoby dobrze poinformowanej: „regulacya 


rzek galicyjskich prawdopodobnie także nie przyj- 
dzie pod obrady, co lepiejby było, jak żeby od- 
rzuconą być miała przy akompaniamencie rozbicia 
się prawicy. Nowa Izba w lepszym składzie prę- 
dzejby załatwiła rzecz pomyślnie. A i tak plany 
i przygotowawcze prace muszą być przeprowadzo- 
ne, co dwa lata potrwa.* 

Jeżeliby zaś rząd zdecydował się na przedłuże- 
nie sesyj po świętach Wielkanocnych, eo dlatego 
wydaje się potrzebnem, bo ustawa o zabezpiecze- 
niu robotników na wypadek kalectwa dużo zajmie 
czasu, a w najwyższych sferach bardzo sobie tej 
ustawy życzą i dlatego, że Izba panów załatwić 
także musi to wszystko, co uchwali [zba posel- 


ska; jeżeliby więc przedłużono sesyę, to możeby 


i inne sprawy dały się przeprowadzić jak kasy 
dla chorych robotników, co jest w związku z u- 
stawą na wypadek kalectwa, może kongrua po- 
wtórnie itd. itd.. 

Stanowcze jednak postanowienie w jednym lub 
drogim kieranku, wobec tego, co się dzieje, było- 
by lepszem niź wątpliwość i niepewność. 


Ich bytność powinnaby oddziałać w duchu zgody 
każdą sposobność, na każdy błąd prawicy i nad- 
zwyczaj ma delikatne poczucie każdego objawu. 


rozkładu lub rozstroju w szeregach dotychczaso- 
wej większości. 


Telegramy własne „Czasu.* 


Wiedeń 14go lutego. (F) Podług półarzędo- 
wego doniesienia z Petersburga bezzasadną jest 
pogłoska, jakoby Orłow. tylko w tym celu udać 
się miał do Berlina, aby wręczyć pismo, odwołu- 
jące go z posady ambasadora berlińskiego. Orłow 
po powrocie do Berlina, zamierza. przekonać się, 
jaki wpływ na zdrowie jego wywrze zmiana kli- 
matu, zanim poweźmie stanowczą decyzyę. W ro- 
syjskich sferach owych przywięzują wielką wa- 
gę do pozostania 
ją się jeszcze kwestyą wyboru jego następcy. 


Hanoweru. Można się spodziewać, że 
narodowy: 
Berlin 14 lutego. 
ambasadora w Berlinie została przyjęta. 
ją, że następcą jego będzie hr. Kapnist. 
Rzym 14 lut. Liberta pisze: Sytuacya 


wości. 3 
Londyn 14 lut. Podług nadeszłych tu z Wel- 
lingtonu depesz, panuje w Nowej Zelandyi wielkie 
oburzenie z powodu aneksyi Samoa przez Niemc 
Daily Telegraphe donosi, że aneksyi dok: 
drzędni urzędnicy niemieccy bez upoważnienia z 
strony rządu niemieckiego. 
Bukareszt 14 lutego. Były minister 
wiedliwości Wojnow, został tu wczoraj 


wskutek czego chciał złożyć mandat posełski. 
nie: przyjęła jednak dymisyi Wojnowa, a rząd 
rzekł mu zadośćuczynienie. 


e * 
Telegramy biura koresp. 
Zi Z pe 3 
Paryż 14 lutego. Brićre telegrafnje, że 
żył się na odległość 16 kilometrów do Lan 


zycyj chińskich. 


uzupełnienia załóg włoskich nad morzem Czerwo- 
nem wyruszy dnia 19 i 20 b. m. 
trzecia ekspedycya, składająca się z 1400 żołnie- 


Czerwonem wynosić będzie 3200 żołnierzy. U 
mie jeden z jenerałów. 


tu Bazyli Aleksandri zamianowany został posłem 
w Paryżu w w miejsce Balaceanu. 

Bukareszt 14 lutego. Rokowania pomiędzy 

rządem a koleją lwowsko - czerniowiecko - jasską 
w sprawie zakupna tej kolei spełzły na niczem, 
z powodu wygórowanych żądań Towarzystwa tej 
kolei. 
Złożone zostało nowe ministerstwo z prezyden- 
tem Janem Bratiano. — Ministrem spraw zagrani- 
cznych zamianowany został Campineano. Dziś zło- 
żą przysięgę nowi członkowie gabinetu. 

Petersburg 14 lutego. Podług Gazety ro- 
syjskiej, polecono kapitule katolickiej dyecezyi 
wileńskiej wybrać koadjutora w miejsce nieobe- 
cnego biskupa. 

Petersburg 14 lutego. Journal de St. Pe- 


syjskiej są bezzasadne. Minister skarbu rozporządza 
znacznemi sumami. 

Zofia 14 lutego. Sobranie zamknięte zostało 
mową tronową. 

Filadelfia 14 lutego. Dom dla ubogich obłą- 
kanych spalił się zupełnie; 28 osób straciło życie 
w płomieniach. 


Kursa. — Wiedeń 14-go lutego 2 godz. 30 
m. popoł. — Renta papier. *3:30 — 5%, — Renta 
papier. nieopodat. 99 10. — Renta srebr. 83 85. —. 
Renta złota 106:60. — 6'/, Renta złota węgierska 


Losy z r. 1860 138:—. — Akcye Banku Austr. 
Węg. 864:— — Akcye kredyt. 303 30. — Londyn 
123 90. — Napoleony 9*77.'/, — Lombardy 14420. 
Losy roku 1864 174 —. — Akcye Kolei Karola 
Ludwika 268 75. — Akcye kolei Liwowsko - Czer. 
niowieck. 215:50. — Akcye kolei węg.-półn.-wsch. 
177:—. — Obligacye indemn. galicyjs. 102 —.— 
Losy prem. węgiersk. 118 75. — Akcye Kolei Ko- 
szycko-Bogum. 152 —. — Akcye kolei półn.-zach. 
austr. 176*75. — 6°% Listy zast. hipot. 101—. — 
6%, Listy zastaw. galic. Zakładu kredyt. Ziemsk. 
l. A. 100:—.— Akcye kolei Siedmiogr. 185—, — 
Marki 6040. — Ruble 13025. — Dukaty 580— 
Srebro ——. — Akcye Anglo-Bank — —, 

Usposobienie giełdy: spokojne. 
„Pda Ech 

ODPOWIEDZIALNY REDAKTOR I WYDAWCA 


Antoni Kłobukowski, 


Biskupi zjeżdżają się 19go b. m. do Wiednia. 


i spójni w szeregach prawicy. Lewica czyha na 


rłowa w Berlinie i nie zajmu- 


Berlin 14 lutego. Reichsbote donosi, że ks. 
Cumberland gotów jest zrzec się swych praw do 


44 


` 


brunszwicka rozwiązaną zostanie w sposób, który 
ch interesów państwa obrażać nie będzie. 
Dymisya Orłowa z posady - 

Utrzymu- 


Włoch 

w Afryce jest tego rodzaju, iż Włochy nie mogą 
dłużej zachować się spokojnie, ale muszą rozwi- 
nąć akcyę energiczną, lecz powolną. Nie można 
przerywać biegu wypadków z powodu niecierpli- 


znieważony na ulicy przez pewnego sędziego z Jas, 


przekroczywszy dział wód i zdobywszy wiele po- e 

Rzym 14 lutego. Popolo romano pisze: W celu 
do Massauah 
rzy, aby wzmocnić załogę tamtejszą. Wojsko dru- 
giej ekspedycyi przeznaczone jest na załogę dla - 
Assabu. Ogólna siła wojskowa Włoch nad morzem © 


mują, że dowództwo nad trzecią ekspedycyą obej- 


A 


kar 


tersbourg pisze, iż pogłoski o nowej pożyczee ro- 


40, Renta złota węgierska 98 35. — 
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% 
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Bukareszt 14 lutego. Wiceprezydent sena- 
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4 CZAS z Niedzieli 15 Lutego 1855. 
= ETAP YRSDE WPW WAREZ OE KAZDE BECO KAKAK ANM HK ZEE EK KEK KKKA NE z inteligeneyi panna lub wdo- 
Ogłoszenie konkursu. — Envoi gratis et franco — bę j | $ TRAN RYBI BIAŁY Osoba va znajdzie a kosa 
T „ik Zbi roin: A anie przy familii za- cenę umiar à 
L. 4011. REŻ (488 3-3) Nowy tomik Zbioru oryginalnych poezyj, pod tyt. prawdziwy : Bliższa -wiadośicżć pod lit. WW. 6. poste 


W myśl. uchwały Rady miejskiej 

z dnia 15 stycznia 1885 r. ogłasza 

4 się niniejszem konkurs na posadę 
| rewidenta techniczno ra- 
= chunkowego przy Magistracie 
krakowskim, z płacą 1400 złr. i do- 
datkiem służbowym 200 złr. rocznie. 
Kandydaci ubiegający się o tę po 
sadę, winni do 28 lutego b. r. 
wnieść do Rady miejskiej podania, 
zaopatrzone w dokumenta, wykazu- 
jące wiek, poddaństwo austryackie, 
teoretyczne i praktyczne wiadomości 
techniczne, oraz świadectwo złożo- 
nego egzaminu z rachunkowości pań- 


#3 


Catalogue général 


de la 
Librairie Frick 
contenant I'ónumórątion de différents ou- 
vrages scientifiques, édités en ae alle- 
mande, anglaise, française, kollandaise, 
italienne, espagnole, danoise, suédoise et 
portugaise, (867 4-) 
BS" envir. 20,000 oeuvres WR 
choisies parmi celles les plus renommées, 
parues dans le monde entier. Seule librai- 
rio ayant un assortiment complet de livres 
de toutes catégories et en toutes langues. 


GUILLAUME FRICK 


Librairie de la Cour. I. et R. 
VIENNE, Graben 27. 


półkryty na 4 osoby, elegancki, 


„Kwiatki polne" 


przez WE. J. IB. 
do nabycia w księgarniach D. E. Friedleina, Gebethnera i Spół. 
i S. A. Krzyżanowskiego, oraz w biurze Drukarni „Czasu“, po 
cenie A złr. 50 C., z przesyłką pocztową franco I złr. 70 c., 
za poprzedniem nadesłaniem pieniędzy. 


Skład główny w Drukarni „Czasu. 


TEETE EEE E EEA 
AARRE ARARE 


z przyjemnym smakiem — dostać można 
w aptece „pod Gwiazdą* w Krakowie przy 
ulicy Floryańskiej. 


z Bergen restante Kraków. (464-3-3) 


zy z w e 


Rządca dóbr 


ze Szlązka, teoretycznie wykształcony, 
z 13-letnią praktyką — poszukuje posa- 
dy od 1 kwietnia lub od 1 lipca 1885 r. 


Adres: J. IB. poste restante Czerni- 
chów pod Krakowem. (511-2-3) 


(116-15-) 
Konstanty Wiszniewski. 


JUŻ NADSZEDŁ %ag 


SYRUP 


sosnowa -balsamiczno-ziolony 
Aleks. Mańkowskiego 


przez panów lekarzy róbowany środek we 
wszelkich: uporczywych katarach, długotrwa- 
łych kaszlach i chrypkach przy zapaleniu ka- 


Do wynajęcia 
4 pokoje, przedpokój i kuchnia, na par- 
terze, od 1go kwietnia b. r. — przy ulicy 
Studenckiej. (412-3 3) 


nału oddechowego Bronchitis) w rozedmie 

cowej i w kokluszu. Skuteczność potwier- 

dzają liczne świadectwa i podziękowania, któ- 
re do każdej flaszki są dołączone. 


Powóz mało używany, jest do sprzeda- 
y 

nia za przystępną cenę. Wiadomość we fa- 

bryce powozów R. Fuchsa przy ulicy św. 


stwowej. 
Instrukcya dla rewidenta techni- 
czno-rachunkowego uchwaloną zosta- 


maszyny do szycia 


3 


ła przez Radę miejską na posiedze- 
niu 15 stycznia 1885 r. i zamiesz- 
czoną będzie w Dzienniku rozporzą 
dzeń miasta Krakowa. 


Z Magistratu stoł. król. miasta 
Krakowa 


dnia 25 stycznią 1885 r. 


O KSP RAE LAT 5 E RE SNA E A 


WE 


Ziemniaki, siano, koniczynę 
sprzedaje obszar dworski Skotnik po cenach: 
ziemniaki 3 złr., siano 3 złr., koniczynę 4 złr. 
za 100 kilo z cdstawą do domów w Krakowie. 


PP. LEPERDRIEL-REBOULLEAU 
KTÓRZY SĄ JEGO WYNALAZCAMIŃ 


Wypróbowany i upowążniony do | 
wprowadzania na terytoryum Cesar- | 
stwa przez Departament Medyczny w 
Petersburgu. De- 

Plaster ten leczy Katary, Kaszle, } 
zapalenie dychawek, ptuc i opłucnej, 
bóle reumatyczne, cierpienia kregu pa. 
cierzowego, etc., etc. s < 


(470-3-4) 


z eleganckiemi pudełkami i najlepszy wyrób 
można dostać ręczne za 32 złr., nożne za 
45 złr., a ręczno-nożne za 55 złr., mogące 
po zdjęciu ze stolika być używane jako rę- 
czne, — Przesyłka na prowincyę, do stacyi 
kolejowej, oraz opakowanie załatwia się bez- 
płatnie. | (395-4-) 
Nauka zupełna. Gwarancyąa 5-letnia. 
1 fl. oliwy 18 ct., tuzin igieł 30 ct. 


Telesior Jonas 
GŁÓWNY SKŁAD MASZYN DO SZYCIA 
w Krakowie, ulica św. Jana Nr. 5. 


pół krwi Perszeron, szpakowaty, 9 lat 
mający, jest do sprzedania. Bliższej 


Restauracya w hotelu pod Różą 


posiada wielki zapas bulionu 
własnego wyrobu i takowy sprzedaje 
po 4 złr. kilo. — Przesyłką pocztową 
najmniej 21/4 kilo. (266-9-12) 
F. Turliński, restaurator. 


Poszukuje się panny 
uzdolnionej w robocie kapeluszy, do Ma- 
gazynu Mód pod firmą: (522-2-3) 

Mme Anna. 


Główne składy utrzymują pp. aptekarze: 
w Hirakowie W. Redyk, pod Ba- 
rankiem; we Lwowie K. Mikolasch; w 
Czerniowcach W. Beldowicz; w Warszawie 
H. Kucharzewski; w Wilnie P. Grużewski; 
w Wiedniu J. Weiss, Tuchlauben 27; w Ber- 
nie Fr. Eder; oraz do nabycia w Galicyi pra- 
wie w każdej aptece na prowincyi.  (280-4-) 


Ogier 


wiadomości udzieli Zarząd dóbr Ba- 
chórzec, p. Dubiecko. (527-2-3) 


Zamówienia według próbek przyjmuje i usknte- 
cznia Jan Klaba, stróż domu L. 5 ul. Mikołajska, 
(521-7-2) 


Jest to znakomity środek z powodu 
pomyślnych skutków, jakie sprawia t 
i dlatego jest często podrabiany iR 
naśladowany. 

Dla uniknięcia przypadków przypi- 
sywanych zwyczajnie z całą słusznoś- j 
cia lekarstwom mającym między sobą fi 
podobieństwo, wymagać należy na 
kazdym plastrze aby się znajdowały k 


Wina tokajskie 
i hegyaljajskie, 
jakoto: wyskoki, samorodny, wi- 


na na wetyistołowe ma na 
sprzedaż (477-3-3) 


A. Heyduk 


Ciągnienie już 
w najbliższy piątek 


|. Greim af z. 
LOSY po w.a. $Ę 


GŁÓWNA WYGRANA 


0,000 zir. 
10,000 wygranych. “27 


Do nabycia w biurze loteryjnem węgier. 5 
dżokej - klubu w Budapeszcie, Hatvaner- Ź 


Wypróbowane i za najlepsze 
uznane c. k. uprzyw. zegarki 
; tylko u fabrykanta 
w. Köllmera 
w Wiedniu, 
IX., Serwitengasse 1. 
Warsztat dla nowych zega- 
rów i reparacyj. 3 lata rze- 
telnego poręczenia. Cenniki 
darmo. Zegarmistrzom 10% 
zniżki. Wiele uznań do ła 
skawego przejrzęn'a. 
(153-32-60) 


PRAWDZIWE 


- PIGUŁKI MORISONA 


Plac na skład drzewa 
lub węgli 


pod L. 13 przy ulicy Miodowej, jest 


każdego czasu do wynajęcia. Bliż- producent wina w Tokaju (Wegry). 
aa wiadomość u p. £ ranciszka Ep- Skrzyneczki na próbę wszystkich win 
steina, przy ulicy Grodzkiej pod|rozsyła pocztą zą otrzymaniem 5 złr.. 

L. 69, II. piętro. (496-2-5)| - 


Jana w hotelu Saskim. 
podpisy. 


i 
| O ENEN ff anA 
M € i > 


Dostać można w Krakowie w aptekach pp. 
Trauczyńskiego, Z: i Wiszniewskiego. 
(36-13-) 


t 
p 
| 


Najlepsze zateckie 


wysadki chmielowe 


z najlepszych okolic po najtańszych 


LG kara? p a 
S) 


js Jt 


-_ Pa Arthaud Moulin. gasse, w kasynie narodowem. wów Eeg cenach PA s keraton ie 14) 
ý Ę q . r . o r- á pd 
| ze ze środków czyszczą Tokarnie do wyrównania Drótbi | HANDEL KOMISOWY CHMIELU 


EE 4 przeczyszczających krew we 

Zzatłoń słabościach zł 

|. miotu, nadto w zołzach, l 
|. wyrzułach skórnych í 

: krwi 


Skład główny w PARYŻU u p Arthaud Mot- 


fin aptekarza; 30, olioa Locis'le and, — w KRA- 
ży = IE wa tece p. Trauczyńskiego i w aptece 
. p. Wiszniewskiego. (44-53 ) 


ke) machiny do świdrowania, machiny do hyblo- 
wania it.p. najnowszej konstrukcyi, ma na skła 
dzie IF. Hieitbauer w Wiedniu, II., Nord 
bahnsstrasge Nr. 5. (365 4-12) 


a 


w Zateczu (w Czechacn). 


BOL ZEBOW 


wszelki, choćby najsilniejszy, usuwa nazawsze 
zaraz słynny LETON‘, gdy żaden inny 
środek niepomoże. Flakon 70 i 40 ct. u p. E. 
Stockmara, apt. w KRAKOWIE. (73-4 16) 


Każdy odgniotek, 


< 
narośl i brodawka usunięte będą pe- 
wnie i bez bólu w najkrótszym czasie tylko 
prostem napędzlowaniem stynnie znanego 
jedynie prawdziwego, szczególnego 
środka Radlauera na odgniotki. Pudel- 
ko z flaszeczką i pędzlem 50 c. Z 


Patentow. piły tartakowe z silnym 
przyrządem oszczędnym. 
RUDOLF TELTSCHIK, fabryka ma- 
chin w Wiedniu, III. Apostelgasse 32. 


. Dra Schwaigera . 


WYCIĄG ROŚLINNY 


Słynnie uznany 


wyciąg olejku do uszów 


owodu Zu- 


jak polucye, osłabienie męskie i rozpoczy- 
nające się choroby nerwów i krzyżów, 
wszelkie inne choroby płciowe w najkrót- 
szym czasie. Do nabycia flaszeczka po 2 
złr. w. a. wraz z opisem użycia i kores- 
pondencyą albo wprost przez 
Dra Schwaligera w Wiedniu, 
VII., Laudong. Nr. 29. (423-5 21) 


i osłabiona. siłę męzką, 


tudzież wszeikie następne choroby wyuzdań, sa- 
mogwałtu, tajne grzeohy młodzieńcze i roztro- 
jenie nerwów it. d. leczą trwale za poręczeniem 
słynne w świecie starszego lekarza sztabowego 
Dra Miillera Miraculo preparaty. Cena z dokła- 
dnym opisem złr. 3:10, pocztą o 25 et. więcej. 


Starszego lekarza sztabowego Dra Miillera 


Miraculo wstrzykiwanie 


i pigułki leczą bezpiecznie i bez bólu każde upła- 
wy rurki moczowej, białe upławy w kilku dniach 
Cena złr. 1:60, pocztą o 25 et. więcej. (310 2-8) 

Sprowadzić można jedynie z St. Georgs - Apo- 
theke Max Schneid, Wien, V., Wimmergasse 33, 
dokąd wszelkie zamówienia adresować należy. — 
Skład w KRAKOWIE w aptece E. Stockmara. 


Ja Wilhelmina Rix 


oświadczam niniejszem publicz- 
nie, że jako wdowa po śp. Drze. 
A. Rixu jestem jedyną i wyłą- 
czną fabrykantką prawdziwej i 


teki w Poznanin. Skład w Mirakowie 


(176-11-12 chmiast usuwa, jest prawdziwy z opisem u 
ra1-LA] 


życia za nadesłaniem 1 złr. 50 et. do nabycia w 
glównym składzie J. Lóbla w Wie- 
|dniu IX. Seegasse 8. (17-9-) 


(312-2-6) P E S i è c. k. sekundaryusza Dra. Schipka, który każdą Ý y 
CIRROSI T Pod w; alaska praptaa = si Giera ú tede pork ROA Sącz) głuchotę, szw dh 30 z urodzenia e żywą leczy za poręczeniem w przeciągu 4 ty- 
w Marcinkowicace oczta Now, cz) |szum w uszac cie w uszach, cie- i i tw mo i 
yi Utraconą prawdziwy środek na odgniotki z ap-|.  „zukuvje ws (14 Bt pa Pn o| czenie z dak Gi. id. prawie zawsze: naty- godni wszelkie następstwa sa ogwałtu, 
N p j p g 


i C re TmT Adk 
TUTEIN 3 LUURE - u aptekarza Wiktora Redyka. (476-3-3) 


z kapitałem 5000 złr. 


IWTRENIGUNGS-PILLEN 


GEILES ARESA CZOŁA AŻ 02) 
Pastylki te lepsze od wszelkich podobnych wy- 
robów nie mają w sobie żadnych szkodli- 
przymieszków ; z największym 


80”, esencyi octowej 


do natychmiastowego taniego zrobienia najlep- 
szego octu konserwowego i stołowego. (1 litr e- 
sencyi po 1 złr. 20 et.y"daje rozcieńczony z świe- 
żą wodą 35 do 40 litrów octu stołow. go.) Pole- 
cona najgoręcej przez naczelne urzędy wszystkim 
kupcom i rodzinom. Za czystość poręcza się. 
Marol Gustaw Schmid i Sp. 
IIL, Heumarkt Nr. 9, w WIEDNIU. 
(432-2 ) 


Galicyjski Zakład kredytowy ziemski 
w Krakowie 


LISTY ZASTAWN 


6°lo na walutę austryacką losowane w 18 lat. 
G”lo „ w 36 lat. 


p 


skutkiem używane a w chorobach części 
"dolnych ciała, febize peryodycznej, chorobach or- 
ganów piersiowych, skórnych, oczów, mózgu i ust, 
słabościach dzieci i kobiet ; lekko przeczyszczając 
odświeżają krew; żadne lekarstwo nie jest odpo- 
wiedniejszem, a przy tem zupełnie nieszkodliwem 
-celem usunięcia 


Jeg” zatkań "ZBĘ 


niezawodne źródło prawie wszystkich chorób. Z po- 
wodu ocukrzenia, pigułki te nawet dzieci chętnie 
zażywają. ~ Pudełko zawierające 15 pigu- 
tek kosztuje 15 cnt., zwój zawierający 8 pude- 
łek, zatem 120 pigułek, kosztuje tylko I złr. 


Śledzie sardynkowe 
poleca Teod. Helim. Schródejr 
w Szczecinie. (317-4-4) 


ALFRED RASSL w OPAWIE 
poleca swój obfi ew Ered wszelkich 


IF nasion i 


gospodarczo - rolniczych i leśnych z po- 


Wysiewki herbaciane 


z najlepszych gatunków herb t wiel- 
koliściastych, rozsyła po cenie 3 złr. 
20 ent. za kilo bez policzenia opa- 


s r ; niefałszowanej oryginalnej pas » » » : 7 A 
mety Pi o ZOO", Pompadour. Ta Że mei am 79. Li dłuż kowania (3126-9-15) ręczeniem prawdziwości i siły 
+ Każde pudełko, na któ- pasta, nawet w najwyższych ko-| OTAZ lo isty użne » W 20 lat. handel herbat, rumu i win kiełkowania. 


Ostrzeżenie * rem niema mojej firmy 


„„Apotheke zum heiligen Leopold * 
a odwrotnie mojego znaku ochronnego, jest 
fałszowane, ostrzegam zatem publiczność przed 
zakupnem. (182-14-15) 
Trzeba dobrze uwa= 
żać, aby nie otrzy- 
mać kiepskiego nieu- 
żytecznego a nawet 
szkodliwego wyrobu, 
należy więc żądać wy- 
rażnie Neusteina pigułek Elżbiety z wyrażonym 
obok podpisem. 

Głrówny skład w Wiedniu: Apteka 
„zum hl. Leopold‘ F. NEUSTELN, I., Ecke 
der Planken- u. Spiegelgasse. 


Skład w KRAKOWIE u pp. man Redyka, 
Wiszniewskiego, Sobierajskiego i Stockmara. 


łach znana, usuwa za poręczeniem piegi, plamy 
wątrobiane, pryszcze, plamy z ospy , stłuczenia, 
czerworość nosa i czerwone ręce, blizny z ospy, 
w ogóle wszelką nieczystość w twarzy. Mnóstwo 
świadectw znakomitych profesorów o dobroci i 
nieszkodliwości tej pasty można przejrzeć we fa- 
bryce. Nadaje ona cerze świeżość i atłasową mięk- 
kość, gładzi i chroni przed zmarszczkami aż do 
późnego wieku. Tę pastę, zwaną w ustach ludu 
cudowną pastą, lubią w Wiedniu nadzwyczajnie, 
gdyż skutek. jest zadziwiającym. Cena w pieczę- 
towanej paczce 1 złr. 50 et. z opisem. Bez pie- 
częci i podpisu Dra Rixa nie należy przyjmować | 9 
pasty. (57-2-6)| "" 


Wilhelmina Rix, wdowa 


po lekarzu 
w Wiedniu, I. Adlergasse Nr. 12, we własnym | $, 
domu, I. schody, I piętro. 

Składy w Galicyi i Bukowinie mają: 
w CZERNIOWCACH F. Krzyżanowski apt. pod 
gwiazdą, w PRZEMYŚLU A. Mańkowski apt., 
w SAMBORZE J. Aleksiewicz apt., w STANI- 
SŁAWOWIE A. Be:ll apt, w KRAKOWIE K. 

Wiszniewski apt. 


A M Mandi Sztuczny środek nawozowy, mąki koś- 
Pa airne 7 ciane, superfosfaty, gips nawozowy it. d, 
król pruski nadworny dostawcaļi t. d. (4182-3) 


w Bernie (Brünu). Cenniki i próbki darmo i opłatnie, 


Listy te są najwłaściwsze do lokowania kapitałów gdyż: 


Zakład Kredytowy w myśl $. 5 swych Statutów nie może prowadzić 
żadnych interesów bankowych lub giełdowych, 
a zakres jego działania ograniczony jest wyłą- 
cznie do udzielania pożyczek na bezpieczeństwie 
pupilarnem opartych. 


Bezpieczeńswo to pupilarne stwierdzone jest na każdym Liście Za- 
stawnym podpisem e. k. Komisarza rządowego, obok tego zaś cały kapi- 
tał zakładowy Towarzystwa służy jako dalsza tychże listów gwarancya. 


Suma znajdujących się w obiegu Listów Zastawnych nie może prze- 
wyższać wierzytelności hipotecznych Zakładu, przy których nadto 
w myśl ustawy z d. 24 Kwietnia 1874 r. Nr. 93 dz. pr. p. Za” 
intabulowane zostało, iż takowe Ssiuża przede- 
wszystkiem jako kaucya na zabezpieczenie Li- 
stów Zastawnych w obieg wypuszczonych. 


Listy Zastawne i Dłużne Galicyjskiego Zakładu Kredytowego 


1. 


Hella pastylki tamaryndowe | 


z owocu Tamarindus indica starannie zrobione i równej wartości fiancuskim Tamar indien, 
wobec których są znacznie tańsze, mają codzień większy pokup u leka zy i publiczności. 
Hella pastylki tamaryndowe są przyjemnym bez bólu działającym środkiem przeczyszcza- 
jącym, który polecić należy szczególniej cierpiącym na hemoroidy, następnie kobietom 
i dzieciom i który znakomici lekarze przedkłądają n.d ostre pigułki wszelkiego rodzaju 
i przeszkadzające leczenia wodami mineralnemi. * 

Hella pastylki tamaryndowe sprawiają naturalne rozmiękczenie wnętrza kiszek i są 
w zatwardzeniach stolca i wszelkich z tego pochodzących cierpieniach najcenniejszym środ- 
kiem. Cena pudełka 75 ct. w. a. 


Fabryka i główna rozsyłka: 
G. fell & Comp. w Opawie. 


Na międzynarodowej wystawie aptekarskiej w Wiedniu odznaczone dyplomem honorowym. 
Hella pastylki tamaryndowe są do nabycia w aptekach. 


Główny skład w Krakowie u aptek. pp K. Wiszniewskiego, E. Stockmara; 
wie u Mikolascha i we wszystkich większych miastach. 


_Dra NAŃ! MAŃNA 
»sAåAUXILIEIU M“ 
najlepszy uznany środek leczniczy bez 
wsatrzykiwania przeciw ślmxz0t0- 
kowi u m 


we Lwo- 
(425-3 24) 


exyzm i Dra na „az 
"spa i akoba przoetw == P ortr et || Ziemskiego są co nabycia po kursie dziennym: 
$ rzałym 
jest do nabycia wraz z ponczającą broszu- y w Krakowie: w Galicyjskim Zakładzie Kredytowym Ziemskim, PRE = z ; 
mie ubiudie | na Hartnanna, wo W NATURALNEJ WIELKOŚCI w Banku Galicyjskim dla Handlu i Przemysłu, wiajaco tania sprzedaż 
a. "26804 : TA r s 


wszystkich aptekach po cenie 2 złr. 
i w głównym skřadzie W. Twerdy 
apt., i. Hobimarkti i w Wiedniu. 
| „8 Tylko w znak ochronny i bilet zao- 

trzone Auxilium jest skuteczne i praw: 

iwe. an Dr. Hartmann od 
wielu lat słynnie znany specyalista, wedle 
dyplomu z r. 1870 mianowany członkiem 
wiedeń. lekar. wydziału, ordynuje od godz. 
9-—6 a w niedziele i święta od 9—2 w swoim 
zakładzie, gdzie wylecza kitę, wyrzuty, 
choroby skórne i tajne, choroby 
kobiece i osłabienie męzkie wo- 
dle nader uznanej metody, bez nast. cier- 
pień i przerwie zawodu. O lekarstwa stara 
się w sposób dyskretny. Honoraryum skro- 
mne. Leczy także listownie w Wiednim, 


we Lwowie: w Galicyjskim Banku Kiedytowym, 
w Tarnowie: w Filii Galicyjskiego Zakładu Kredytowego Ziemskiego, 


POP R a Gy Are x 
S mebi ep w 
w Warszawie: w Banku handlowym, 8 ef 
w Wiedniu: w Lombard und Escompte-Bank, Karntner-Strasse 10, 


- oraz Bank u. Wechslergeschift der Niederósterreichi- i zupełnych urządzeń mieszkań, 


3 pochodzących po największej części od dostojnych państw, a składających s'ę z me- 
schen Escompte Gesellschaft, Kärntnerstrasse 9. bli do A A jadaln, pokoi męskich, büdaarón, sypialń, Foka goś- 
w Berlinie: w Norddeutsche Grunderedit Bank, say 4-2 i gier we sza ena ożebó nii ma j g j na 39 pokoi 
. SCE zwykłych mebli, bardzo odpowiednich d a hoteli, zakładów kąpielowych will i domów wiej- 
as a zby dra kom, skich, bezwzględnie bardzo trwała robota z pierwszych pracowni po zadziwiająco 
. . p) 
w Bozen: w kantorze D. Lehman. 


według każdej fotografii zrobione kródką 


10410%0454W', ; 


i ai ir [ 
Za najdokładniejsze podobieństwo najści- 


ślejsze poręczenie. Fotografia zostaje nie- 
(3-7-10) 


uszkodzoną. 
Cenniki darmo i opłatnie. 
Premiowany zakład artystyczny 


Siegfried Bodascher 
w Wiedniu, II., grosse Pfarrgasse 6. 


tanich cenach. 


D. Friem w Wiedniu. |., Bauernmarkt 3, 


dom komisowy i wywozowy mebfi i urządzeń mieszkań. 


Zapadłe Kupony wypłacają się we wszystkich powyżej wy- 


Stadt, Seilergasse RA.  (60-127-) Zastępca dla Krakowa p. E. Leicht || mienionych instytucyach. (120-2-) I~ Meble państw przyjmuję w komisową sprzedaż. -qmq ; 
Skład w KRAKOWIE u W. Redyka apt. przy ulioy Floryańskiej. € Cenniki „sURĄ, darmo. Rs 
k A 
si wi RZE” 


. staurationen oder grösseren privat Hiiu- 


CZAS z Niedzieli 15 Lutego 1885. p 5 


We wschodniej Galicyi 
w najlepszej glebie, jest zaraz 
do sprzedania 


majątek ziemski 


o trzech f'lwarkach — z gorzelnią, 
doskonałemi budynkami, propinacyą 
przynoszącą 1600 złr. w.a., roli 950 
morgów, lasu 515, łąk 239, razem 
1704 morgów. (460-4-6) 

Zgłosić się należy do X. X. po- 
ste restante Lipica dolna. 


Eine deutsche Kóchin, 


welche der polnischen Sprache miichtig 
ist, sucht von 1 März eine Stelle in Re- 


SZESO MEDALI ZASŁUGI I DYPLOM UZNANIA! 
za niezrównane wyroby kosmetyczne i toaletowe. 


Białe i piękne ręce!!! 


Najbardziej czerwone i opierzchnięte ręce wybiela i wydelikatnia po kilkarazowem natarciu 


KREM ROSLINNY 


słoik 80 et. 


GRYSIK TOALETOWY DO MYCIA RAK 


dla wydelikatnienia zgrubiałego naskórka. Pudełko 25 ct. 


PROSZEK DO CZYSZCZENIA PAZNOGCI 


dla nadania paznogviom białości, różowego odcienia i pięknego połysku. Pudełko 25 ct. 
SIODEŁKA DO POLEROWANIA PAZNOGCI 1 złr. 25 cent. 


(282-3-) 
SZCZOTKI, PILNICZKI, KOSTKI 


do czyszczenia i formowania paznogci od 40 centów do 3 złr, 


JAW EIHNATOWICZ, 


| we LWOWIE sklepy własne ul. Kopernika 1. 3., ul. Halicka róg Walowej, 
| Hotel Europejski, 


Filia w KRAKOWIE, Sukiennice Nr. 20. 


82-03 > BO G9C©)BOGWOGOOV 


> 


+vOPM"OCC 


sern. Giitige Oferten unter M. HI. posto 
restante Krakau. (483-3-3) 


JAN PARGER 


w Wiedniu, 
I., Schulerstrasse 7. 
C. k. uprzyw. 


fabryka lakieru 


<E. 


© 


pocztą opłatnie za 5 kilo w wal. austr. przy uznanej bardzo rzetelnej usłudze. 


SOGOG>DE300043R© BOGOVĄ 


A 


o 
; 
i 
| 


Wskutek bezpośredniego sprowadzenia z za morza po następnych bardzo tanich cenach 


towary kolonialne. łakocie, ryby. 


iezernidza | eee mea aaa 6 [Kawior |" ai ea E 8 
poleca swoje wedle racyonalnych zasad z| Ceylon perłowa doskonała mocna . . „ 5— | Śledzie holenderskie świeże, około 25 1-60 
wszelką starannością wyrabiane i ogólnie] y> : wyborowa . > 460| Śledzie tłuste świeże wielkie około 30 „ 150 
lubiane, na wszystkich wystawach srebrnemi Karlsbad. mieszau. | najlepsza ” 430| Śledzie tłuste świeże małe około 90 . „ 130 
a medalami odznaczone Ceylon płantacyjna wspaniała piękoń . „ eż Śledziki delikatne słone wodny 200 „ m 
i Ceylon plantacyjna najlepsza moena . „ 4% z sa niklinni; | największe 45 szt. : 
indygowe olejno-lakierowe Cuba niebiesko zielona bardzo lubiana. „ 425 e Pking | Mpa RE sztuk 4 $ © 
3 . . A 4 ł tr e > . 
czernidło połyskowe Wiedeń. mieszan. | aterik s iR Kielskie sz em | okot 200 pt wakra. s 1:15 
"9 |Złota jawa wielkoziarn., łagodna 460 PrOLY | 2 kilo złr.1-90, 4kilo, 550 
które wytwarza łatwo ciemnoczarny niefarbują-| Żółta jawa silna, łagodna 4— | Sardele prawdziwe brabandzkie kilo . 1:50 
cy połysk mocny i skórę zwierzchnią | Guba perłowa silna, piękna ” 486 | Sardynki w oliwie */, lub '5, pusz. . „ 480 
z powodu znacznej ilości nsyczystszego tłuszczu | Perłowa mokka b. dobra silna | 1 9 4—|$w, łosoś i homar *, kilo pusz.. . . „ 360 
; konserwuje. (4<2-5-6) Jawa zielona b. dobra, silna wydatna . „ 375 Sw. łupacz dorsz sztokfisz | 5 kilo »|-7 
Również poleca ta fabryka swój doskonały | Santos zielona silna, piękna + » 860 -. upa ozór morski skrz. p 
salonowy lakier na obuwie, lakier Ape ag agi 10 r A „ 344| Herbata familijna czarna b. > sa kilo , t 
2 S Rio prawdz. silna czysta . . . . . 3:25 jn atna „ "8 
na skórę i chomonta Afryk. Mokka małoziarnista b;unatna . ż 3:15 | Rum "Jamajka prawdziwy stary 4 litry „p 5— 
i najlepszą londyńską i rosyjską maść Ryż stołowy . . złr. 1'15, 80 i „ 150|Arak de Goa najlepszy 4 litry . . . „ 4— 
do konserwowania skóry. owe sago prawdziwe indyj. . „ 160| Koniak szampański wyborny 4 litry . „ T— 
ik TB ROA > e a> sułtańskie kg popok ź M 45) kobe tiv 5 Strącz. > as ore 12 st. „ ye 
£ ały maroypanowe słodkie . . . „ % wiece stearynowe d. po 4, 5 lub 6 w pacz., —' 
e” NAJLEPSZE Ricdbas wodke szynki, suszone owoce, warzywa i konserwy owocowe, biszkopty it p- 
y, wędliny, szynki, , y 


h oniiki E. H. Schulz w Altonie p. Hamburgiem, ficma zał. 1664. 

arm J ł Proszę niezamieniać mej firmy z naśladowcami mego handlu. (175 11-12) 

ż i wszelkie istniejące 

instrumenta muzyczne 
ma tylko 


JAN N. TRIMMEL JANA HOFFA JANA HOFFA 
w Wiedniu PA Reena z wyciągu 364:0200 wyciąg 
VII., KAISERSTRASSE 74. ORO słodowy 
Cenniki darmo i opłatnie, — dla 1 butelka 65 centów. 1 butelka złr. 1:12, mała 70 cent. 


harmonijek oddziclaw cenniki. 


Poprawienie krwi przez Jana Hoffa wyroby słodowe osiągnięte, 
ma za warunek takie odświeżenie wszelkich dotkniętych przyrzą- 
dów oddechu i odżywienia. 


JANA HOFFA 
słodowa czokołada 
zdrowołna 


1/, kilo I. złr. 2 e. 40, II. złr. 1 c. 60, 
1/, kilo L złe. 1 e. 30, lI. cnt. 90. 


m ÓW 10 


ECHA 


Rozsyłki pocztowe 


do wszystkich miejsc w Anstryi, Węgrzech, oclo- 
ne i opłatnie, tak, że odbierający niepotrzebuje 
ponosic żadnych wydatków, va zaliczką należy 


tości. 
KAWA 


Burowa, Czysta, aromxtyczna, Bilna, niefałszowa- 
na w paczkach po 4%, kilo netto towarn: 
I kilo netto 


JANA HOFFA 
piersiowe cukierki 
z wyciągu słodowego 
po 60, 30, 15 1 10 ct. prawdziwe tylko 
w niebieskich woreczkach. 


— POCI 


m bo pe ara sj gw . złr. 180 
plantacyjna . . . . ZU £ aj. i Lpsż 
LAGUAYRA zielona wybor a . n 162 DZE dla niemającego nadziei >Ø 
JAWA zielowm, wielkozisrniota © 148 iężkiej chorobi 

` rpi 9 i; 5 
CAMPINAS mpe ain > - - 1 IŚ i » SS Pica : 
m a dw wory PORI Doniesienie wyleczenia 
BAHIA gmaożnz . . . . . . ” 124 wsielkiego rodzaju, poświadczone z naukowej strony. 
SNR MOW Mniej | | 12 Do pena 

A brunatna BĘ ji > 

EP r majic pera, wielka , 2 R | A W A © F F A © 
p: FR r jA pale „A > i 58 wynalazcy wyrobów słodowych , c. k. nadwornego dostawcy i t. d. i t. d. 
DOMINGO Siano wybora . |. 144 w Wiedniu, I, Graben, Briunerstrasse 8. 


©ber-Laa, L kwietnia 1884. 
Jana Hoffa piwo zdrowotne z wyciągu słodowego przewyższa 
w feczniczem działania znacznie wody mineralne, nietylko wylecza 
lecz także jest smaczne, pożywia, sprawia świeżą krew. 
Moimi pacyentauni byli w ostatnim czasie: 


Wina na wety 
najlepsze gatunki, wprost dowożone, poręczone 
o zupełnie prawdziwe, w pięknych 5 klio ko- 
szykach, zawierających 5 półlitzowych butelek : 


sag : za Í butelkę 1 Pani Betti Palker w miejscu, wdowa po urzędnika. Je 
TEA | miang słodkie . . złr. —'80 przyrządy w odżywianiu były zupełnie Wodcńzewai żołądek był „sal 
pra sra ryńskie : n»n —85 zwyczaj słabym, ciągłe gniecenie w okolicy żołądka, zjedzone lek- 
MARSALA żć ardzo ogniste” „ . „ —95 kie potrawy oddawała napowrót. Zaledwie liczono na polepszenie. 
NUSZKATOŁOWE śicany bukiet . > „  .90 Używała kuracyi z wyciągu słodowego. Po kilka butelkach, które 
MADEI Pi moona e s e e OE jej bardzo dobrze słażyły i także dobrze smakowały, ustały wymio- 
, FRONTIGNAN suche i mocne n —*5 ty i gniecenie żołądka — owa pani zupełnie wyzdrowiała. 
XERES najlepsze mocne . . . - » 115 2. Pani Anna Pieringer w miejsca mocno się zaziębiła i zda- 
meae 7 stare, najlepsze . . „ 1— wało się niepewne, czy jej w silnym nieżycie piersi i oskrzeli po- 
LACR: i HRISTI bardzo słołkie „ 110 może wyciag. słodowy. robiłem jednak próbę i zadziwiłem się, 
JAMAICA RUM prawdziwy stary . „ 110 gdy ta pani po upływie tygodnia zupełnie wyzdrowiała. 
NICEJSKAO LIW OŁOWA z oli- 3. Pan Rudelwacher w miejscu. Oznaczone cierpienie piersio- 


wek najlepsza . „.. . . 


- tg ESEG.. i 
E Chins a herbata 

zpośredui dowóz z Honkong przez Suez, w pu- 
dełkach po !⁄, kilo, 2 kilo“đostarcza się oddziel. 
nie, ilość jako dopakowanio : 


we zdawało się wskazywać raczej na pogorszenie jego stanu, aniżeli 
bliskie wyleczenie. Jana Hoffa wyciąg sfodowy przywrócił mu zdro» 
wie — obecnie jest zdrów jak ryba. 

4. Ja sam miałem sposobność przeprowadzić leczenie na swojej 
osobie. Bardzo silne zaziębienie, okropny nieżyt oskrzeli chwycit 


ża I kilo netto mnie i było mi coraz gorzej. Niemogłem w nocy spokojnie spać, a 


: z we dnie odpoczywać, gdyż na to niezezwalali czekający na mnie pa- 
SOO EAA ANINA najlepsza . złr. 0 cyenci. W anoim pipe B laik popijatem od czasu Je edo klin 
SOUCHONG ka ne) Ppa rd z d b a 6:80 Nana Hoffa piwa zdrowotnego z wyciągu słodowego. Po trzeciej 
SOUCHONG B. prania EEA ber 10 c dy 560 butelce już doznałem ulgi — cierpienie zapomocą Boską ustało. 


Uważam za mój obowiązek, opisać te fakta zgodnie z prawdą, 
tembardziej, że przez długi czas wzdrygałem sie przed zbadaniem 
leczniczego skutku używana wyciągu stodowego. Tylko jakby cu- 
dem stało się, że ja sam byłem świadkiem leczniczego działania 
Jana Hoffa piwa zdrowotnego z wyciągu słodowego. 

Dr. Hiaefling. 


Lwów, 3 marca 1884. 

% prawdziwą przyjemnością wypowiadam Paou najgorętsze po- 
dziękowanie za błogie skutki Panskiego piwa zdrowotnego z wy- 
ciągu stodowego podczas mojego cierpienia piersiowego. 

Ludwik kńaterla, inżynier. 


Uznania dostojnych osób © wartości leczniczo-pożywczej Nana 
Hoffa słodowych wyrobów leczniczo-pożywczych: Franciszek Józef 
EH. Cesarz austryacki:, «Chętnie odznaczam Paoa*. Wilheim IE. Ce- 
sarz niemiecki: „„Panski piękny wyciąg sfłodowy.** Król saski: „Sku- 
tecznie działa królowej-matce.ć Król duński: ,„,Spostrzegłem siłę 
łeczniczo-działającą.* Wielki książę Meklembursko -Schweryński: 
„Moje uznanie. 164-2-4) 

Składy meją w KRAKOWIE: J Trauczyński, K. Wiszniewski, W. Redyk 
E. Stockmar, E. Radler apt., Jan Janiga w gł. Rynku, dalej we wszystkich apt. i W. Fenz, 
Ed. Fuchs, St. Feintuch; w BIAŁY Erich Keler apt, Ad Giirtler; w BOCHNI J. Michnik; 
w BORSZCZOWIE M. Niemozewski apt.; w BROÓDACH Ku'lak, Witosławski aptek ; w 
BRZEŻANACH A. Durst apt.; w BUCZACZU Kercel i Jeżewski; w CZORTKOWIE Lud. 
Noss apt.; w DOLINIE Trauaf'llner apt. ; w DROHOBYCZU J. Aichmiiller apt.; w GOR- 
LICACH 8. Birn; w GRÓDKU A. Lippus; w GRZYMAŁOWIE Józ. Goldberg; w HU- 
SIATYNIE Piekarski apt.; w JAROSŁAWIU J. Rohm, A. Wisłocki apt., S. Ellenberg ; 
w JASLE T. W. Brąglew:cz, J. Polak; w KOŁOMYI J. Sidorowicz, E. Stenzel; w KOSSÓ- 
WIE St Bursa apt.; w KRYSTYNOPOLU F Amezowski apt.; we LWOWIE S. Rucker, 
P. hier eiser apt.; w MONASTERZYSKACH L. Żarski apt.; w NOWYM SĄCZU 
W. Filipek, R. Jakubowski apt, J. Grossbardz w PODGÓRZU Skakalski apt.; w POD- 
HAJCACH Karzikiewicz; w PODWOŁOCZYSKACH G. Morawetz; w PRZ MYŚLU M. 
Krug apt, J. M rzewski L, Nablik; w RZESZOWIE A. Karpiński aptek., Schaitter & 
Comp., E. Neugebauer, S. Blumenberg; w SAMBORZE J. Aleksiewicz apt., K. Maresch 
apt.; w SANOKU J. Rynczarski; w SOKALU E. Wysczańs:i apt.; w STANISŁAWO- 
WIE J. Macura, A. Amirowicz apt.; w TARNOPOLU F. Jamrogiewicz, H. Kahane; w 
TARNOWIE W. Miildner & Co.; w ZALESZCZYKACH St. Szymonowicz apt; w ZŁO- 
CZOWIE Józef Gold; w CZERNIOWCACH L Belduwicza spadkob. apt., J. Golichow- 
ski, Krzyżanowski apt., Ign. Schnirch, A. Bayr. 


CONGO czarna, wielka, dobra. . . , „ 420 

OWOCE POŁUDNIOWE wszelkiego rodzaju 
z nowego zbio:u 1884 r. po najtańszych cenach 
hurtownych. 

Towarzystwom spożywczym, kuch- 
niom oficerskim i t. d. przy sprowadzeniu 
większej ilości koleją znaczne korzyści, bez za. 
liczi. 

Wiele tysięcy pism uznania za doskonały to- 
war od dostojnych osób chętnie przedłożę do przej- 
rzenia. Ceaniki darmo. (185-1 '-) 


R. Maiti w Tryeście 
handel hurtowny. 


Czokolada 


SOCIÉTÉ FRANÇAISE 


w WIEDNIU, Währing, 
Girtelstrasse 15. 


mm Uznany wyborny wyrób. mm 
Najlep. rozpuszczalny proszek 


kakaowy pozbawiony tłuszczu 
w puszkach blaszanych 
po */e, 4 1 */5 kilo. 
Do nabycia we wszystkich zna- 


czniejszych sklepach korzennych 
w Krakowie. (2861-65-120) 


$y 


y P DENA 


Z Z 
| JJG założenia 1847 r., w Wiedniu i Budapeszoie od r. 1861. PO CWE 


| | Graslin 


! „ Rich teka pod „Zł L s - 
m W 0 0101 011 a czci Nikola Nem "7 


W ogrodzie sadowniczym 
w Dzikowie 


poczta Tarnobrzeg, 
są do nabycia różne gatunki 


ie szczepów owocowych 38 
w dużej ilości, t. j. 


w. NAAGERA 


c. k. wył. uprz. prawdziwy oczyszczony 


Jabłonie: Wilhelma VIaagera w Wiedniu. 
ZR: prym małe ; i NE Badany przez najznakomitszych lekarzy, a wskutek łatwego trawienia 

à angielskie ; kia z szczególniej także dla dzieci polecony i zapisywany jako najczystszy, najlep- 

"  kasselskie wielkie j : x szy, najnaturalniejszy i za najskuteczniejszy uznany środek przeciw cierpieniom 

” _ angielskie : ? i P iersi i płuc, zołzom, liszajom, wrzodom, wyrzutom skórnym, gruczołom, osła- 

p rleańskie borne $ pa biscjow i t. d. — Flaszka po I złr. — w składzie fabrycznym w Wiedniw, 

„Nie ielkie i fi 1I., Heumarkt Nr. 3, tudzież (172-8-12) 

„ bure wielkie _ na początku zimy „ , $ 

iw erer aaea in S$" we wszystkich aptekach i składach towarów aptecz. 9ME 

z Aen ire apa AER ; seeks austr. węgier. państwa prawdziwy do nabycia. 

„ płaskie wyborne . x W Krakowie mają na składzie pp. F. Gralewski, J. Trauozyński, W. Redyk, Konst. 

$ godlkowe delikatne a Wiszniewski, E. Radler, J. Kaczkowski, H. Markiewicz, apt.; Jan Janiga, St. Feintuch, kup. | 

tryumfalne v a 
5 wasze koronowe Š - 
» New Jork wyborne e 3 

Król. szlachetny poszukiwa" 

diet wo dost ZASTĘPUJE MACHINY PAROWE 

$ eega R bez urządzenia kotłów i komina, wolny od koncesyi, 

; rr szych) n OLI bezpieczny, znacznie mniejsze koszta ruchu. 

ohner Apfel. . . 

1 KALWILLE bite wielkie | ; LANA Otto nowy motor 

różowe . : > $ 3 z, / 1 r qwW 

„ czerwone wielkie. jesienne < 3; z zupełnie cichym chodem  (164-113-) 

malinowe WORCNIE N zimowe 7 
ktm | TU] GB 0 SILE A DO 40O KONI. 
aribaldi . Ą RU 
Rapy pasiasto nadzwyczaj wielkie a = FABRYKA MOTORÓW GAZOWYCH, 
„  zielore 
Wenety holenderskie wielkie ” . > LANGEN & WOLF w Wiedniu, Laxenburgerstrasse 53. 
Pommes Aent rodliwe A 
Mignonne d'hiver * j z 
Rambourg d'été > | Wyroby ®© poręczone prawdziwe Wyroby 
n aver 4 -æ z . -= 
Sztetyny różowe wielkie „ |paryskieg i najlepsze paryskie 
z 
pi biat- A 1 kauczukowe i gamowe, stosownie do dobroci, po złr. 1, 2, 3, 4, 5 złr., suspenzorya po 2 złr. 
Papierówki ać letnie |i 3 złr., tudzież wszelkie szczególności gumowe rozsyła PUNMTUALNIE za zaliczką lub za 
m owe ną weg, jesienne gotówkę opłatnie za rewersem 
ielkie francuskie 
Angielskie kanciaste letnie PIERRE MOUNIER., 
EET AAS . . jesiema] SKŁAD PARYSKICH TOWAROW GUMOWYCH 
S.. n ° . . +.  ZIMOWR Wi d R KMirntnerstrasse Nr. 14 w Bazarze (85 45-) 
nę n W ie niu, i Freiung 2 w Fiazarze bankowym. 
Dansig Kantapfel s pE- Ostrzegam przed nieprawdziwemi i bałamucącemi ogłoszeniami. YB 
Quinec Appel aroma letnie 
"wy Alexander Á jesienne $ : PASE i 
yrafenste ner wielkie zimowe iani A ; : i 
Newton Spitzenberg jesieqne Osłabienie męzkie, choroby nerwów, tajne grzechy młodzieńcze i wyuzdania. 
Gloria Mandi zimowe Dra Wruna 
Angielska Parmena "4 
ie ] roszek peruwians 
ga = p 
yold peppin A > PREZĄ ziół ańskich 
ę in - wyrabiany z peruwians. ). 
a VEIR nd Proszek peruwiański jest jedynie I wyłącznie na to odpowiedni, 
Imperiale p: aby zapobiedz każdemu osłabieniu części rodnych i płelowych i tym 
Colomas ą Rej sposobem usunąć u mężczyzny osłabienie męzkie (impotencys), a u 
4 ; 29383 kobiet niepłodność. Również jest nieocenionym środkiem leczniczym 

5 i Gruszki: k we wszystkich zboczeniach ustroju nerwowego, w osłabieniach spowodowanych wskutek 
Colmar d Aremberg zimowe utraty soków | krwi, a szczególniej w osłabieniach męzkich wskutek wyuzdań, sa- 

n „d hiver n ałtu i nocnych pollucyj (jako jedynych skutków osłabienia) ; również we wszystkich 
Bure d'Aremberg n chorobach nerwowych jak: osłabieniu zmysłów, utracie siły ciała, bolach w krzyżach, 
Van Mans . . . . n piersi i głowy, migrenie, osłabieniu, melancholii, uporczywem zatkaniu, nerwowem drże- 
Belle d'Q<leans . . . » niu rąk i nóg, niedokrewności itd. 56-15-42) 
Pomarańczówki letnie Żaden środek znany w medycynie nie wylecza tak pównić I zupełnie w powyź- 
Magdalenki wczesne A szych chorobach, jak Dra Wruna proszek peruwiański; nieszkodliwość poręczona. 
Bonkrety jesienne na pudełka z dokładnym opisem I złr. 80 cent. 

Pargamuty > Składy w Hrakowie utrzymuje W. Redyk, apt. we Lwowie £. Rucker, w Czer- 
Bery białe zimowe niowcach J. Golichowski. — Główny ajent: Al. Gischner, dyplòm. aptekarz w Wiedniu, 
n  SZATG » Kaiser Josefstrasse 14. 
Amadóry _., YE r 
Bery maślane E a E E Si a O a 
» Napoleon zimowe 


Marie Princesse 
Kronprinz Ferdinad 
Bery incomparable 


jesienne 
zimowe 


QOFEEEEEEEERAAI= 31331109 


Wilans Christianin jesienne pF 

Fig de Thom zy giez: e P d ak (e4 PUP N3-« 

cs Hg Birnen 52904 zimowe l 11 h TMG 1e (l Igit A de A MT g 
orelle » . . . M + +b 4 b ARA ARA -. AA 

Soldat Labour Aani A > TA a 


de BAGNOLS SAINT-JEAN 


Czerwone Wino deserowe naturalne znane i wysoce cenione przez 
lekarzy i publiczność w całćj Francyi, Hiszpanii, Anglii i Ameryce, 
skuteczniejsze od wszelkich win leczniczych dla przywrócenia sił i 
zdrowia u osób osłabionych przez długie choroby, bezkrwistych, u 
starców i kobiet podczas karmienia. Używa sie zawsze z pomyślnym 
skutkiem w chronicznych biegunkach, bladaczce, utrudnionem trawie- 
niu i bezsilności i wycieńczeniu z podesziego wieku lub chordb chro- 
nicznych jak : podagra ireumatyzm. Dosyć wychylić jeden kieliszek 
aby sie przekonać o wybornym smaku WINA BAGNOLS 
jak] dobroczynnem działaniu jego na żołądek i cafy organizm. 


n 
letnie 
zimowe 
jesienne 


Polska winiówka 
Adel de Rouen 
Bery angielskie . 
Wiśnie i czereśnie: 
Wiśnie łutowe czerwone wielkie 
A K białe wiełkie 
„ Muj Diike bardzo rodliwe 
3 komputowe późne 
koofiturowe « zarne wielkie 
Czereśnie czarne wielkie 
różowe 
kleparowskie wyborowe 
sercowe 
żółto trwałe 
komputowe wielkie 
b ałe wielkie 
Guienne de Lamp 
Charlotte pa krótki h ogonach 
majowe bardzo wczesne. 
Sliwki: 
Śliwki t reckie nadzwyczaj duże i dubre z: 
Rengloty zie.one 
z trancuskie 
Węgierki zwyczajne bardzo wielkie 
R francuskie 
Mirsbelki (czyli prymusy) 
Derenie wielkie 
Orzechy włoskie. 
Kasztany do założenia alei, sztuka 6) cnt. 
Szparagi, wysadki, kopa 1 złr. 
Powyż wyszczególnionych drzewek od 2 do 6 
lat aostać moźna po cenie 50 ct za sztukę, kto 
kupi do 500 sztuk, otrzyma sztukę po 4U cent. 
Drzewka od lat 6*do :0 sprzedaje po cenie 1 złr. 
Kupujący przy najmniej 10) sztuk, odsyła zakład 
do kolei w Dębicy. Drzewka powyższe są w 
szkółce, co 3 lata przesadzane' aby się AA z 
latwością przyjmować. Choduję drzewka 
owocowe, przewaźnie zastosowane do 
krajowego klimatu. Przeciwny je- 
stem wszelkim zagranicznym owocom; 
które u nas stale się nie aklimatyzują 
i wielkiej staranności wymagają. Do- 
szły mnie wieści, jakoby szkółka zakładu była za- 
łożona w najlepszym położeniu i najlepszej glebie; 
otóż szkółka ta założona jest na lichej glebie i 
wystawiona od wzgórza na północ, aby się drze- 
wka przyjmowały w każdym gruncie. Dziękując 
łaskawej Publiczności za tyle względów dozna- 
nych dotychczas, będę się s'arał i radal z wszel- 
ką sumieunością życzenia wypełniać.  (390-2-3) 


J. Cybulski. 


p. Ant. Hawełki, 


w składzie win Królikowskiego i innych. (31-12-) 


s 3 uu 3 u 3 % 


uznany doskonały środek 
w gośćcu, reumatyzmie i cierpieniach nerwowych 


wszelkiego rodzaju, w bólach twarzy; unigrenie, rwaniu w uszach. reuma- 
tycznych bólach zębów, bólach krzyżów i stawów, kurczach, ogólnem 
osłabieniu mięśni, drżeniu. sztywności członków wskutek dłuższych mar- 
szów i podeszłej starości, dolegliwościach w zabliźnionych ranach, poraże- 
niach. — Neuroxylin służy do wcierąnia, a jego skutek leczniczy wypróbowano 
w szpitalach wojskowych i cywilnych. 
UZNANIE. 
Wielmożny pan Jul. Herbabny, aptekarz w Wiedniu. 1 
Ponisważ Pański wyciąg roślinny „Neuroxylin*, okazał się odpowiednim w 
moim reuwatyzmie i wskutek t'go nastąpiło zupełne wyleczenie mojege cierpienia, przeto 
proszę wysłać opłatnie do mojego brata pod wskazanym adrosem za załączoną kwotę 4 fla- 
Bzki silniejszego g+tunku. i 
Villany (w Węgrzech) 25 stycznia 1883 r. 


Winc. $chnth, handlarz win. 
Proszę o ponowne przysłanie 4 flaszek za zaliczką pocztową Pańskiego słynnego i 
bardzo dobrego neuroxylinu, któr stał się u mnie niezbędnem środkiem domowym i przy 
którego uzywaniu zawsze najlepszy 8 utek osiągałem. 

Husiatyn w Galicyi 4 lutego 1884 r. 
(169-4-6) R. Birkenfeid. 
Cena: 1 flaszka (zielono opakowana) H ztr., 1 flaszka silniej- 
j) szego gatunku (czerwono opakow.) złr. £:20, pocztą 20 ct. 
więcej za opakowanie. 


S$” Każda flaszka ma jako prawdziwa obok 
wydrukowauy urzędow. protokoł. znak ochronny, 
Proszę uważać, gdyż są naśladowania bez wartości. "GQ 


Centralny skład rozsyłkowy dla prowincyi: 


WIEN, APOTHEKE „ZUR BARMHERZIGHEIT“ 
J. Herbabny, Neubau, HKaiserstrasse 90. 


SKŁADY: w KRAKOWIE ma E. Stockmar apt. i W. Redyk apt.; we LWOWIE 
Z. Rucker apt. „pod srebrnym Orłem*, P. Mikolasch apt., M. Karczewski apt. i H. Blumen- 
feld aptek , A. Sklepiński, J. Beiser; w BIAŁY J. Kolassa i A. Fuchs, R. Keler; w BORSZ- 
CZOWIE M. Niemczewski; w BRZEŻANACH B. Damb ński apt.; w CZERNIOWCACH Go- 
lichowski; w DORNA WATRA F. Fritsch; w DROHOBYCZU J. Aichmiiller, L. Dobrzy- 
niecki; w GURAHUMORA E. Botezat; w JAROSŁAWIU J. Rohm, L Gya Wisłocki ; 
w KIMPOLUNG F. Fritsch; w KOŁOMYI J. Sidorowicz, E. Stenzel; w KRYNICY H. Ni- 
tribit; w MIELCU A. Pawlikowski; w MILÓWCE M. Quirini; w PODWOŁOCZYSKACH D; 
Schneider; w PRZEMYŚLU A. Mańkowski; w RADYMNIE A. Karpiński; w RADOWCACH 
. Rossignon; w SADOGÓRZE Rubinowie: ; w SĄDUWEJ WISZNI W. Włodzimirski; w SAM- 
ORZE J. Aleksiewicz ; w SNIATYNIE F. Niemczewski; w SUCZAWIE E. Liszka, J. Haber- 
mann; w STANISŁAWOWIE A. Beil, J. Macura; w TARNOPOLU H. Kahane, F. Jamrogie- 
wicz; w WILAMOWICACH F. Schncider; w USTRZYKACH J. Riedl; w ŻÓŁKWI A. Da- 
dlec aptek. : 


Pain-Expeller z „kotwicą“ | 


W obecnej ostrej i zm'ennej porze roku zasłu- 
guje ten doświadozony domowy środek na szcze- 
gólniejszą uwagę i przypomnienie. Zarazem je 
dnak nadmienić wypada, iż znane zdumiewające 
skutki w goścu, reumatyzmie, zaziębieniach itd. 
itd. osiągnięte zostały jedynie zapomocą praw- 
dziwego „Pain-Expelleru z kotwicą.* Należy 
uważać przeto przy zakupnie tego pzeparatu do 
brze, czy opatrzony jest znakiem fabrycznym 
„ozerwoną kotw'oąg*, wyroba zaś bez tego znaku, 
jako nieprawdziwego, nie przyjmować ; 

ain- Expelleru dostać można po cenie 40 lub 
70 centów — Stosownie do wielkości flaszki — 
we wszystkich prawię aptekach krajo- 
wych. (197-3 b) 

F. Ad. Richter i Sp., 
c.k dostawcy nadw. i właściciele apt. w Wiedniu. 


Centralny skład na Austryę: 


OESTERR, UNGARN © 


@ 


Pęk, | 
pe Dotychczas niezrównany. -gg 


| tran z wątroby miętusów 


W KRAKOWIE w aptekach pp. Tranczyńskiego, Redyka i Wiszniewskiego, w składzie win 
w cukierni pp. Remana i Hendrichaf; we LWOWIE w aptece p. Mikolascha, 


Herbabnego wyciag roślinny | 


A DORSE Ni 


u ai 


inspekt. 30 ct. 1 


. lewkonie zim. 8 c., lewk. pełne 8 e., zeni pełne 
me 


SĘ glo 


6 


Piękny, z fotografii wiernie zdjęty 
portret 
X. Biskupa Wileńskiego 


Hryniewieckiego 


świeżo wywiezionego w głąb Rosyi, 

a nadto wizerunek 8. Cyry- 

la i Metodego, sa do nabycia 

w Księgarniach krakowskich po cenie 
10 centów.  (499-1-2) 


NAKŁADEM KSIĘGARNI KATOLICKIEJ 


_ Dra Władysława Miłkowskiego w Krakowie 


wyszły świeżo: 


Czytania świąteczne na Wielki Post 
napisał (531-1 6) 
X. Michał Paleczny, 
proboszcz w Radziechowych. 
Serya trzecia. 
Cena 86 centów, z przesyłką 35 centów. 
Tegoż autora: 
Czytania świąteczne. Serya I. Cena 50 cent. 
Serya IL. Cena 50 cent 


n » 


- CENNIK NASION 


w ogrodzie JO. Księcia Sanguszki 
w Gumniskach: 
Boraki pastewne Imperial długie 4 litry 54 ent., 
cetnar cłowy 23 złr. 
Mammot oryginalne 4 lit y €0 ©, 
cetnar cłowy 25 złr. 
Oberndorfskie oryginalne 4 litry 
75 et, cet ar cłowy 28 złr. 
„  (wikłowe okrągłe angielskie litr 4) ent., 
20 gramów 8 cent. 
Kapusta poloa cetnar. litr złr. 2:50, zwyczajna na 
niskich głąbiach złr. 1:75, 20 gr. 12 cat. 
» Czerwona Świętojań. bruksel. 2) gr. 15 e. 
„ włoska, najwcześniejsza, jesienna, zimowa 
i inne ż0 gr. 15 ent. 
Kalarepa erfurcka najwcześn. 20 cnt., olbrzy mia 
jesienna wid.nka 20 gr. 15 cnt. 
Kalafiory erfurckie najwcześn. 75 cnt., paryskie 
1 inne wczesne i późne 40 ent. 
Ogórki wężowe 20 gr. 25 e., długie poine inspe- 
krowe +0 gr. po 15 cnt. 
Rzodkiewka miesięcz. 8 o, sałaty głow. po 15 c. 
Giochy majowe kilo 54 cent., angielski zielony 
65 ent., karlik angielski 1 złr. 
Marchew Carot */, długa litr 35 ct., długa czer 
; wona litr 50 ct., 20 gr. 8 ct. 
Pietruszka cukrowa litr 80 cent., długa zimowa 
15 cent., 20 gr. 6 cent. 
S.lery, pory po 15 cnt., cebula 12 ent, karpiele 
żółte litr złr. 120, 20 gr. 6 c. 
Rezeda ameliorata now. 20 gr. 20 cent., szpinak 
wielkol. 20 gr. 6 ent. 
wiaty. 
Lewkonie wielkokw. 12 kol. po 10) ziar. 40 «,, 
_6 kol. po 100 z. 85 cnt. 
Astry francuskie 10 kol. po 1(0 z. 60 ct., 5 kol. 
po ziar. 39 cnt. 
Po 150 z.: lewkonie, astry po 10 ¢.; po 100 z.: 


n n 


ps 


8 e., gwożd 
balsamin ka 
peł. 8, lobeli 
cynerary 10 ct., 


pachnących 8 c., chińsk. 6 c., 
„12 ct., karłow. 12 ct., bratków 
ét., werben 12 ct., floksów S ct., 

mül chiń. 10 ct., kalafiorów 

: kawonów 6 0., melonów 6 e. 
Drzewa owocowe: jabłonie, gruszki, śliwki ren- 

sztuka ct. do 60 et. (498-1-4) 
umniska p. Tarnów. 


Słanisław Korsynek. 


Zateckie wysadki 


chmielowe 
wyborowe, z poręczeniem siły kiełkowania, roz- 
syła z chmielu zejkiego po 7 złr,, z chmielu 


wiejskiego po 6 złr. 1000 sztuk, większą ilość 
jeszcze taniej 1583-1-5) 
| A. L, Stein w Zateczu 
ay <- (Saaz) w Czechach. 


 1000-LETNIA UROCZYSTOŚĆ 
8. Metodego 


w Welehradzie. 


-Centralny komitet tej uroczystości 
polecił mi układ pociągów dla po- 
dróżujących, w którym to celu będą 
odchodziły osobne pociagi, 
zniżone w cenie o 40 do 509%. 

Bliższe szczegóły ogłoszone będą 
osobnemi doniesieniami i okólnikami. 

Wdowa po G. Schroeklu, 
koncesyonow. biuro jazdy w Wiedniu, 
Kolowratring 9. (582) 


Pa na uzdolniona do robót ręcznych 
n i do gospodarstwa, poszukuje 
obowiązku w domu obywatelskim. Adres 
W. W. p. r. Biecz. (535-1-3) 


s-an A Ti 


Zdolny subjekt cukierniczy 
i zręczny rytownik, 


poszukują natychmiastowego umieszczenia. A dres: 
Zamborski, poste restante Rady m no. (534-1-2) 


Jaja wylegowe? 

Zamówienia przyjmuję na mój kilkakrotnie 
medalem państwowym i honorowemi 
odznakami wynagrodzony drób rasowy i o- 
zdobny własnego chowu. Foręczone 50', pło- 
dności jaj. Cennik darmo i opłatnie IE. $chne- 
ckenburger, I., Wiener Racegefiigelsucht-An- 
stilt, firma założona 1874 r. w Wiedniu V. Hart 
maungasse Nr. 1. (431 1-10) 


ANON: E 
Proszę czytać! 


Nabyłem w drodze kupna cały zapas 
słynnej fabryki koców i der na konie na 
licytacyi za połowę zwykłej ceny i sprze- 
daję o ile zapas starczy 


tylko za R zir. 65 c. 


1550 sztuk olbrzymich bardzo grubych, 
szerokich trwałych 


der na konie. 


Te dery są 160 centimetrów długie, a 
100 centim. szerokie, z kolorowemi szla- 
kami i grube jak derka, dlatego rzeczy- 
wiście trwałe. 

Mnóstwo podziękowań i późniejszych 
zamówień znanych osób o sprowadzonych 
odemuie derach można przejrzeć w mojem 
biurze. (444-1-3) 

Rozsyłka za gotówką lub za zaliezką. 
Codziennie rozsyłam na wszystkie strony 
świata te dery, które się nadzwyczajnie 
podobają, gdyż mogą być używane także 
jako nakrycie na łóżko. Dawniej koszto- 
wały więcej niż dwa razy tyle. 

Ostrzega się przed podobnemi ogłosze- 
niami z droższemi cenami, dlatego należy 
dokładnie adresować tylko do protokóło- 
wanej w sądzie handlowym firmy 


Universal-Versandt-Bureau, 
Ottakring-Wien. 


CZAS z Niedzieli 15 Lutego 1885. 


Wyszedł właśnie trzeci zeszyt dzieła 
STEFANA BUSZCZYŃSKIEGO 


Znaczenie dziejów Polski i walk o niepodległość. 


TREŚĆ: 

I. Historyczny rozwój Polski i ważniejsze zdarzenia w Europie. Zawojowanie Polski na 
lat 70 przed pi-rwszym rozbiorem. Piotr I. zaczyca prześladowauie Unitów. Powszechne powsta- 
nie w r. 1715. Rozbrojcnie Polski w r. 1717. Jednomyślność. Dzień 11 września 1733 r. Wyko- 
nanie dawnego spisku. Ruch umysłowy. Konstytucya 4 maja. Gospodarstwo zachodniej Europy, 
a tak zwana „polnische Wirthschaft*. Dwie główne przyczyny upadku Pulski. 

II. Świadectwo cudzoziemców o potrzebie istuienia Polski dla spokoju Europy. Główne 
żródło nieszczęść Polski. 

II. Obecny stan społeczeństwa. Przyczyny powstań. Usiłowania Polaków, dążące do u- 
wolnienia i uwłaszczenia ludu roluiczego, paraliżowane przez rządy. Stosunek między Listopado 
wem a Styczniowem powstaniem. Szereg lat pamilet roi walką. 

IV. Tradycya carów. Obraz carstwa moskiewskiego dla porównania z ówczesnym stanem 
Polski. Carobójcy. Lib: raliści. Nihilizm. Słowianofile i Panslawisci. Kamarylla moskiewską po 
święca ojczyznę swoją dla osobistych widoków. Do Moskali. Kiedy Moskale będą wolnymi? 
Odpowiedź .a pytanie: coby się stało z Polską, gdyby połącz,ła się z carstwem moskiewskim ? 
Do polskiej młodzieży. (8377-3-3 


Skład główny w księgarni G. Gebethnera i Sp. w Krakowie. 


| Cena całego dzieła 2 złr. 50 ct. 
Osoby, które odebrały poprzednie zeszyty, mogą otrzymać zeszyt Żci za 1 złr. 


CHOROBY PIERSIOWE. 


Wszystkie osoby cierpiące ra choreby piersiowe lub płucne jako to katary, 
kaszle, chryp i długoletnie, winny używać 


SYROPU Z NADFOSFORANU WAPNA 


PP. GRIMAULT sz Gomp. 
Środek ten przepisywany od wielu lat przez lekarzy całego świata, okazał Big 
w skutkach zawsze cudownym. Pod jego działaniem ustaje kaszel Rajuporczywszy, 
potnienie nocne i stan febryczny. Pożywienie chorego staje się coraz regularniejszem 
a wyzdrowienie następuje nadzwyczajnie prędko. 
W'ymagać należy podpisu Grimault $* Comp., oraz stempla Rządu Francuzkiego. 
Skład w Paryżu: 8, rue Vivienne i we wszystkich głównych aptekach. 


W KRAKOWIE w ap:ekach p» Trauczyńskiego, Redyka i Wiszniewskiego. 


(822 4-) 


mają zaszczyt polecić najuprzejmiej swe wyroby 


pióra stalowe do pisania i rączki. 


Zmany doskonały gatunek, bardzo obfity wybór na każdy cel 
po różnych cenach, ciągle pomnażany nowemi gatunkami, 


Dostać można we wszystkich handlach ma- 


Karol Kehu i 


TEER ama |g teryałów pisemnych. (1-4 24) 
Śr odek do wygubienia Baczność!. | IBaczność ! 
YO y Uszkodzone kominy fabryczne. 
Depilatorium 


Szanownych Panów właścicieli fabryk i kopalń mam zaszczyt zawiadomić, że przyj- 


w kształcie proszku (445 1-11) | muję wszelka reparacyę kominów fabrycznych, jak wyprostowanie, wyfugo- 


G. C. Briininga w Frankfurcie 
nad Menem. 

Uznany najlepszy środek do wygubie- 
nia włosów, bez trucizny, całkiem nieszko- 
dliwy, nie psuje choćby najdelikatniejszej 
cery i dlatego można go paniom szcze- 
gólnie polecić. Skutek natychmiastowy i 
zupełny bez bólu. F~ Jestto jedy- 
ny środek, jaki lekarze pole- 
cają. Oryginalny flakon po 1 złr. 75 et., 
potrzebny do tego pędzel za 12 et. Skład 
w Krakowie u W. Redyka, apt. 


Szczeście 


sprzyja każdemu, 
kto nadeśle swój adres pod lit. R. 1000 
poste restante Warnsdorf. (424 3-3) 


Rósiera 
woda na zęby i do ust 


jest niezaprzeczenie na lepszym środkiem na ból 
zębów oraz do mtrzymania i czyszczenia 
zębów. Ta oddawna wypróbowana i słynnie 
uzuaną woda do ust usuwa z ust równocześnie 
wszelką niemiłą woń. 1 flaszka 85 et. 
R. Tiichler, aptekarz 
W. Róssler's Nachfolger 
w Wiedniu I Regierungsgasse 4. 
Tylko prawdziwa w Krakowie u E. Stock- 
mara, aptek.; w Tarnowie u A. Bergera; w 
Jaśle n Romualda Palcha, aptek ; 
myi u W. Dąbrowskiego. (162-80 ) 


wanie i związanie. 

Zły ciąg dotyczących kominów usunięty zostanie natychmiast przez odpowie- 
dnie podwyższenie. Przyjuuję i wykorywam wybudowanie nowych kominów. 

Gromochrowy przy mocowuję według najnowszej metody. Wszelkie roboty wyko- 
nywam z»pomocą mojego sztucznego rusztowania i daję je bezpłatnie do użytku. Ko- 
szta, to znaczy używanie rusztowania i roboty, wynoszą tyłt o */, część stojącego rusztowania. 

Wszelkie roboty wykonywam podczas zupełnego paliwa, bez żadnego wstrzy- 
mania ruchu, opierając się na dfTagoletnie praktyczne doświadczenie, punktualnie 
i tanio za poręczeniem. 

Moie roboty oglądali z zajęciem znaczni urzędnicy budownictwa, Jego Ces. 
Mości Cesarza niemieckiego i Jego Ces. Mości Cesarza austryackhiego, zba- 
dali je i uznali za doskonałe. 

Mogę się wykazać bardzo dobremi poleceniami krajowemi i zagranicznemi, 


Bernburg, w księstwie Anhaltskiem. 3 
W. Ebeling jun., 
artysta kominowy i technik budowniczy. 


(446) 


C. k. Generalna Dyrekcya austr. kolei państwowych. 


WYCIAG Z ROZKŁADU JAZDY 


wsżnego od'15go lutego 1885 r. 


Odjazd z Podgórza Przyjazd de Podgórza 
8:30 rano do Skawiny-Oświęcima, 10: 8 przedpoł. z Nowego Sącza, S .chy, Skawiny, 
11-25 przedpułudn. do Skawiny, Suchy, Żywca-| 11-22 przedpułudniem z Oświęcima, Skawiny, 
Zabłocia, Zwardonia, y 
331 popołudniu do Skawiny Oświęcima, 4:09 popołudniu ze Zwardo ia, Żywc+-Zabłocia, 
Suchy, Skawioy, 
6'42 wieczór z Oświęcima, Skawiny, Suchy, No- 
wego Sącza. 
Przyjazd do Oświęcima 
11:54 ię jr rwie z Zag:'rza, Nowego Sącza, 
uchy, Skawiny, Podgórza, 
6:47 wieczór ze Zwardonia, Suchy, Skawiny, Pod- 
gócza. 
Przyjazd do Tarnowa 
11:15 przedpołud. pociąg osobowy ze Zwardonia, 
Orłowa, Nowego Sącza, Zagórza, Grybowa, 
9-03 wieczór pociąg mięsz.ny ze Zwar lonia, Or- 
łowa, Nowego Sącza, Grybowa, 
1243 w nocy pociąg osobowy z Orłowa, Nowego 
Sącza, Zagórza, Grybowa. (371-17-) 


7:13 popołudniu do Skawiny, Suchy, Nowego 
Sącza. 
3 Odjazd z QOświęcima 

8'18 rano do Skawiny, Podgórza, Suchy, Zwar 


donia, 

3.08 popołud. do Skawiny, Podgórza, Suchy, No- 
wego Sącza, Zagórza. 
i Odjazd z Tarnowa 

3:20 rano pvciąg osobowy do Grybowa, Zagórza, 
Nowego Sącza, Orłowa, 

517 rano pociąg mięszany do Grybowa, Nowe- 
go = Orłowa, Zwardonia, 

2:26 popołud. pociąg osobowy do Grybowa, Za- 
górza, Nowego Są-cza, Orłowa. 


io 


z najlep- 
szemi 


grodnik 


Piwowar 


świadectwami, poszukuje zaraz umieszcze- |( Czech), kawaler, liczący 28 lat, który 
nia. WW. 8. poste restante Krosno. |ukończył odpowiednie fachowe szkoły ce- 


(472.8-3) 


500 złr. 


lująco i przez kilka lat korzystał we wiel- 
kich browarach czeskich z najlepszych do- 
świadczeń f.chowych, a w ostatnich cza- 
sach sam browarem w Czechach zarządzał 
i obeenie w Galicyi browarem zarządza, 
poszukuje odpowiedniego zajęcia. Szano- 


lub więcej temu, kto mi poda stałą posa- |wne propozycye przyjmuje K, Scałak, za- 


dę urzędnika przy kolei, większym zakła- |rządca dóbr w Głogowie 
dzie lub gospodarstwie. Mam 36 lat, je-|sz0 wem. 


stem zdrów, żonaty, byłem rachmistrzem 
wojskowym, 8 lat administracyjnym urzę- 
dnikiem kolei węgierskiej, 2 lata przy bu- 
dowie kolei. Jestem Polakiem, mówię po 
niemiecku, francusku, węgiersku. 

Oferty pod lit. HA. ID. poste restante 
Biała. Dyskrecya zapewniona. (474-3-3) 


HANDEL 


pod Rze- 
(528-2-3) 


eni a Mn 


Towarzystwo kredytowe * 
dla handlu i przem. w Krakowie 


„Stowarzyszenie zarejestr. z poręką 
* ograniczoną”, 
rozpoczęło czynność swoją dnia 27 
stycznia 1885 r. (8788-10) 


WINAMI wymaga obok znajomości samego Eskontuje weksle za opłatą procentu 


prodak:u, także wielki:j staranneści 
i nieustannej uwagi na znianę, jakiej 
podlegają Dlatego też są po wszyst- 
kich większy miastach handle, które 
się wyłącznie sprzedaży 

poświęcają i w tym kierunku spe- 
cyalnie pracując, obok własnego Im- 


WIA 


WIN 


7% przyjmuje lokacyę gotówki na 
5%, książeczki wkładkowe. 


iuro Towarzystwa znajduje się przy 
ja ulicy Poselskiej pod L. 9). 


teresu, także Publicziości przysługę | sentry tew DBn TKE 


wyrządzają. 

m ray EA 
najważniejszei czynnikami są: u- 
miejętne zakupno,wiedza, gdzie i kiv- 
dy co ta pdb nabyć można, «ra» zasób 
kapitału, aby 
dostatecznie odleżeć się m: gły. 

Pracując w tym zawodzie od bli- 
sko 25 l.t, założywszy w 1883 roku 
drugi bzndel 
w Sato alya Ujhely w Węgrzech 
znajduję się w tem miłem pułoże- 
ri», iż odpowiedzieć mogę wszelkim 
żądaniom, jakie się staw.a znaczniej- 
szemu Handlowi turtownemu 

Zajmując się wywozem 
Weęgierskich zagranicę, wziąłem 80- 
bie także za zadanie Szanownej Pu- 
bliczności w naszym kraju dostarczać 
dobre, zdrowe i tanie. 

Na zapytania często czynione w 
moim magazynie o 
tanie, oświadczam, Że 
zawsze 
stołowe białe ną 35 


WIN 
WINA 


WIN 


WIN. 
WIN 


WINA 


WINA eg u mnie 


WINA centów.” 


5 n “ 45 n 

za butelkę bez szkła lub t. ż na litry. 
Lepsze gatunki po cenach odpowie- 
dpich, oraz wyborowe wina Tokaj- 
skie słodkie, wytrawne i s'are. 

czerwone, dobre, wystałe, są w bu- 
telkach -od 45 cent. za butelkę bez 
szkła zacząwszy wzwyż.  (489-2-3) 


MAGAZYN WIN I HERBAT 


Juliusza Grossego 
w Krakowie, 
Rynek, Pałac Spiski. 


Restauracya 


istniejąca od 16 lat, w obszernym 


WINA 


lokalu na ten cel urządzonym, przy |mokkę afrykańska . 


ulicy Poselskiej, od 1go kwietnia 
na dłuższy przeciąg czasu jest do 
wynajęcia. 


Jakóba Barbera przy ulicy|40 


Stolarskiej. 


Kto sobie kupi taki nowo wy- 
naleziony Weyla stołek kąpie- 
lowy do ogrzania, może się co- 
dziennie bez trudu i niedogo- 
dności w ciepłej wodzie, ogrza- 
nej do 30 stopni, kąpać. Do 
p * kąpieli góre tylko 5 kone- 
wek wody i za 5 et. węgli. Obszerne illustr. cen- 
niki darmo i opłatnie. L. Weyl, posiadacz e. k. 
przywileju w Wiedniu, Wallfischgasse 8. Wanny 


pielowe, klozety, przyrządy natryskowe, lo- + OO 3 „se 
H Ź ty, y (245 26-80) 20a i Wiszniewskiego 


downie. 


Nasiona le$ne. 


Nasienie jodły (Pinus sylvestris) kiló po 
4:80 marek, 50 kilo 230 m., czarnej jodły 
(Pinus austriaca), modrzewia (Pinus larix), 
sosny (Pinus picea excelsa), ołszyny (Alnus 
glutinosa), brzozy (Betula alba) itd. według 


cennika. Nasienie pochodzi z tegorocznego || 
zbioru i dobrej siły kiełkowania. Nasienie | potrzebne maszyny — sprze 
sosny zaś pochodzi z przeszłoroczn. zbioru, po najamiarkowańszych cenach , 


ma jednak jeszcze 60-—709/, siły kiełkowa- 
nia. Cenniki na żądanie darmo i opłatnie. 


H. Gaertner, 


starszy leśniczy w Schönthal pod| w Krakowie przy 


(429-6 8) Zeganiem (Sagan) w Szląsku. 


fá 


Ziółka karpackie 


rzynoszą wielką ulgę w katarach i 
jospieniśih płuenych, Pią kaszel, 
jak również ułatwiają odpluwanie flo- 
gmy. — Pudełko z opakowaniem po- 

cztowem 35 et. (436-2 10) 


Płyn odświeżający powietrze, 
niezbędny dla osób cierpiących na 
płuca. Rozwiany w pokoju nadaje po- 
wietrza woń nader miłą balsamiczną. 


Balsam częstochowski 


używa się z pomyślnym skutkiem w 
zastarzałych reumatyzmach, w dole- 
gliwościach goścowych, darciach itp. 
cierpieniach. — Flaszeczka z opako- 
waniem pocztowem 60 ct. 


W Krakowie znajdują się na 


| 
składzie w aptece W. Redyka. i 


Polska Spółka handlowa 


4 


w Hamburgu, 


rozsyła opłatnie w woreczkach kawę : i 


| 
i 


po 5 kilo brutto . 

Mokkę arabską . . „5 kilo złr. 7:40 
Jawę złotą Menado . . ; „ 610 
Ceylon perłową AU E ATANA » 580 
Ceylon płantacyjną. . . ; „5380 
Mudba | 5:6 7470004) zt » 510 
Santos . dej n 430 
1-7 3, Sil 000 

w paockach po 1 kilo — po 3 złr., 


Herbatę 4 złr., 5 złe. i wyżej. 


Cło od 5 kilo kawy wynosi 2 złr., od t kilo 


Wiadomość w handlu|hertaty 1 złr., które kupujący na miejscu opłaca. 


Próbki wysyłamy 1a żądanie ża przesłaniem 
ct w markach pocztowych. (122 18-39) 


(471-2-5)| Adres: Polnische Hundelsgeselischaft S. Dot- 


kowski & Co., Hamburg, Valentinskamp 83. 


Om KGK o 


Serki 


Sirop du- 


DNet RED 


używa się z niezawodnym 
Jadę: dk, skutkiem przeciw kasz- 
; lom nerwowym. oraz 
pF ORGE T katarom, bezsenno- 
j ści i wszelkim cier- 
pieniom piersiowym. Zadawalnia i lekarzy 
i chorych. Łyżeczka od kawy wystarcza. W Pa- 
u ulica Vivienne ka y poreon ri Saana — 

i t . p. Trauczyńskiego 

Krakowie w ap p. p. Tı 00-19-56; 


Pługi różne, sięwni| 
korzuine i rzędowe, gré 
i wszystkie inne. do, gospe 


J. B. Priiwer 


R: Brodzkiej 


pod Nr. 


koledze Goosż ; M BR i „płacą |żądająj płacą |żądsjj © pracą |żądająj 
Kurs pieniędzy [| papierów publicznych. Austro-węg. Banku (Nat.-Ba.) 600 „ |865 —867 —| 5%, Bank austr. węg. (National.) wal. a. [102 70/102 90] Kredytowe . złr. 100 
Mraków 14 Lut Unionbank . « « e : . .100 „ || 78 10, 78 40] 5%, Szląsko aust. Bod.-Credit-Anstalt |101 50/102 —| Clary . . = = « « . .złr. 42 
FiA Losy miasta Krakowa . . . 17 25| 18 50| Verkehrsbank ogólny . . . 140 „ [147 50148 25| 54%, Weg. Insty. Bod.-Credit . . . |102 75/103 75] 4%, Donau-Dampfsch. . . „ 105 
E g Waluty. p Stanisławowa P Ji 24 50| 25 sk Wied. Bankverein <% 100 n ! 4% „ Bank Hip. prem. . |100 —|100 50 Paska zę 175 BY n 10% 
uble rosyjskie papierowe za 100 180 — | 131 — Tow. austr. czerwonego Krz 14 25) 15 — + , . eglewicha . 1 
Marki niemieckie ATP uż 60 15 | 60 60 » a węgier. ż a 9—| 975 Akcye kolei. Priorytety kolei. Krakowskie . . . . PEE 
„Dukat ważny . . . . 5.75 5 85 Albrechta . . . . 200 złr. bez% Albrechta. . . . 300 złr. 5%, |100 30/190 60] Ofner (miasta Budy). „ 40 
Ee żaków ważna 9 73 9 80 Wiedeń 13 Lutego. pnia żjama.. a e 8 se AIDIA PRA ite a Aiah AT 100 js 4! % Palfy» SE.) docowe n ia 
mperyał ważny . . . . . 10 02 | 10 10 Obligi dł hst Donau - Dampfsch. - Ges. 525 złr. z m. » m k. c 20 udolfa 3 
| Rubel srebrny obrączkowy . 163| 17 9 PAR Arati y ia Elżbiety. . . . . . 210 Donau-Dampfsch. 100 ` 200 6%, liis 50) — —| Salma . . . 42 
ż Obliai. 4y,%, Renta papierowa . 89 30] 83 4% Linz-Budwcia | 200 » » Elżbiety za 200 Mrk. op. .”. . : |112 —|112 50| Salzburgskie. E 
4 Za 100 złr. wart. imi gt. AR, bi 4%% ni- Srebrna 84 —| 84 15 Salzburg-Tyrol . . . 200 „ „ |199 75200 50 b za 200 Mrk. nie op. . . . |119 --|119 50| St. Genois giuń 42 
kę = pas Z ka . agi par z kuponu bież. A $ ap IRA EEA 106 55/106 10, KEIRA Nordbahn ? p piis 2485 | 2490 ots => = a Nea "z TA 5 5 — orre . j 5 
| spólna państwowa renta papierowa 83 25 | 83 80 f 3%/,,'/,Losy z roku po m. k. |127 —|128 —' Franciszka Józefa . . or.-Szląz. linia £ yesteńskie . 
a Galicyjskie obligacyo toden aika jaa 101 25 | 102 25 | 4 , „ 1860 „ 500 złr. |137 75138 25 Gal. Karola Ludwika . 210 „ s » - poż. 1878 r.. . 100 złr. 5% [106 95 — —| 4%, 7 AT 
6% galicyj. pożyczka krajowa . : 10150) — — | 4% ý » 1860 „ 100 „ |141 75|142 50, Koszycko-Oderberg . 200 „ 4% Franc. Józefa Em. 1884 . . 4% || 91 40) 91 6 aldsteina . . BAZ 
K 220 FASSA ESA zie rka - 90 70 | 91 50 s „n 1864 „ 100 „ |174 —|174 50 Lwowako-Dsern.-Jansy,. 200 „ 5% Gal Barol-Lad 1981. = 800 41 3% Mo m 100 25] Windischgrätza. . . . . » 20 37 40 | 37 90 
'. 5% Oblig. komunalne galicyj. Banku krajowego .| 9650 | 97 50 1864 „ 50 172 50173 --| Nordwest austr. . . . 200 s arosław 300 p 50|100 — 
| 4% Listy likwid. Erel Polskiego za 100 rub. im. w. Losy Como-Renten a sztukę | 43 —| 45 — AE . MŁ B,. 200 „. » ommycka Ode. poż 209 age 100 60/100: 90 aj hi hlm ~ 580| 582 
5 oprócz kup. bież. w rubl. i kop. +. >» „| 88 — | 89 — PAWIEŁ A b n WAR 2:0 w w > „ 'wow.-Czer. m. £ nkaly-wSZM6 . 2 TOTEEN a Te £ f 
$ Diny kin ; ać Obligi indemnizacyjne. Siedmiogrodzka I . . 200 „ „ ż I „ 1867300 „ 5% 20-trankówki . „ «+ «ue ae] 977] 998 
j Al aa Are RÓ Staats-Eisenb. Gesell. . 200 ». Il „ 1868.800 „ +, Imperyały rosyjskie . . « . . . «| 1007) 1009 
| Za 100 złr. im. wart. oprócz kuponu bież. Czeskie .-'. . .*. 10%, podat. |106 50| — — dana. (Lombard dno 277 7 pe IV 1872 300 Fun 8 ielskie z 12 32 | 12 37 
p A ¿ Bukowińskie 4 101 501102 50 Siidbahn (Lombardy) Suka aj SK, unty szterl. angie 0 ŚĆ, . T09 
É 4'/,% Listy zast. gal. Banku krajowego . . . .| 9090| 916G Galicyjski y n d 102 — 102 75 Theisbahn (Cisańska) . 200 „ , Nordwestb. austr. . . . 200 p-p Liry tureckie złote . . « . « « «| 1107 30 
| 4%: 5 » n Tow: kred. ziem. we Lwowie | 91 25 | 92 50 kie : n n —l06 os| WOE gal. Łupkowska. 200 „ , > IDIEŻB0 0200 a Marki niemieckie za 100 marek 60.35 | 60 AA 
Ski AOS AROR E 3 41 let. | 87 25 | 88 — aa pa 249 toż x105 259] „ Nord-Ost . . . 200 „ c ” Em.1874 200 m. > Rubel papierowy za 100 . 130 50 | 180 
m3 ,-.„% RA $ 99 65 | 100 25 z R SC = Ca pada SRA 200 p n Rudolfa z 1884 r, . . . 100 złr. , DR OBA Easan 
6% »  » n» Banku Pipot n 101 — | 104.78 | a 0% ct Ki E a (© STS Tiati ciala BORA GE R Lwów 13 Lutego. 
SE > e aaa (leż | 3850 | 3% 00 Styryjskie cb o» ` [i04 — 105 50] 6 Agr. Zakł z dla Gal. i Buk. 15 lat Moda a | 2 600/60 3% Akcye Banku hip. gal. 200 złr 282 — | 287 
et. T 50 : : SERAN Fi n . Kr. dla Gal. i Buk. a seisenbahn . . . T. b u łr.. c= ~ 
5Y,% 5 z Žak. Kre. zie. w Krakowie 36 let. 97 50 | 99 — er rodaka z TW a ko 0 He 50 4.9 Boden Credit allg. złotem pła. Siidbahn (Lombardy) . 3500 fr. 3% 5%, Listy zast. Tow. kred. ziem. . 99 45 | 100 45 
6% n no» on n a 36 let. | 99 — | 100 — | wyżej klanz. 1867. >  ” -lioz 301103 oł 4/2%_ papier 50 lat A » - 200 złr. 5% An m o» p» » | 9150 | 92 75 
6% 1 SR 2126 RT 18 let. | 99 — | 100 — 594 Obli a oł kolek, moriaka = oraz zolda 1 Spee. Bod, Cred. allg. . . . . Theissb.-Gesell. . 1600, 4 Bł m. mo.»  „ Śf-letnie. | 99 45 | 100 45 
7% a dłużne s de w? „ 20 let. | 99 — | 100 — | -g% Rent „a A mać: KZ AŻ 98 z 98-55] 5% Zakł. kred. krakowskiego 18 lat Węg. gal. Łupkow. . . 200 4 49% „ Bank. kraj. gal. . 5l-letnie. | 91 — | 92 — 
~ 6% x AE NF „ Włość. we Lwowie 55 — | 58 — Ą bli 28! ARo | 7%, Listy dłużne „ . „ 20 lat m WALL DB 2200 7533 th AR „ Banku hip. gal. . .| 101 — | 102 — 
A le PG ER x 55 — | 58 -- | 47% Ob. >». -n (za Ostbalm). |108 — 108 25] go Zakła. kredyt. krak. „ 36 lat R Motdokt „|. -.- 800 s» 5%, Obligi Kom. Banku krajo. galie: . | 96 60 | 97 60 
OH Li TA za 160 ub. im. w. op. kup. B. w rub. ikop. | 99 25 | 100 50 Aer. ul Gd dor bok iaaa | | *. deda 1% mot 3 oyr „pei iaon, eal. AO ac podat iei AOA Raae 
ź A A . W. A k K A „ LOW. Sred. zi Ów wig”: n RO 4 n n 2/0 m 
: . i > Ary ackiego Banku . 120 złr. |107 50|108 —| 5%, Gal. Tow. Kred. ziemsk. . e; m. 1874 200 Di = 
pet r pear rroia = lon Credit aus mai Pih. 0 : AA 75 A Ea Pa " wd b w : ae Warszawa 13 Lutego. r |rmb.[kop.|rub.Ikop, 
5 edit-Ans a Han. i Prz. : A 
| Akcye kolei Karola Ludwika po 210 złr. | 270 — | 272 — „ Bank węgierski  . 200 , a 151314 25] 4%%, „ Banku krajow. 51 lat 5% Donau Regul. . . . . złr. 5Y, Listy zastawne nowe 1869 r. . . |= — | 100 — 
t *„ -Lwowsko-Czerniow. . po 200 złr. | 215 — | 216 50 | Depositen-Bank . . . . .200 „ :|204 — 6%, „ Bank Hipot. lwow.. 3 Premiowe Wiedeńskie WYŁ = 1 SB kupon". | sFzoujldr zi 
ś gal. Banku Hipot. we Lwowie po 200 złr. | 283 — | 288 — | Escompt Gesell. niż. austr. . 500 „ |660 —/665 —| 5% n è n » an Mem. ; Węgierskie  100pI118 75119 —| 4%, Listy likwidacyjne. . < . , . | — — | 88 50 
Ban. gal. d. h. i p. w Krakowie po 200 złr. | — — — | Gal. Banku dla Hand. i Prz. 200 , | asvp p $] . 40 lat 3% Tureckie fr. 400 || 22 75| 23 z w, u KABOMS AWZ Z 68 


te 


ŚPI Ri Odpowiedzialny rządca Drukarni Józef Łakociński. a 


TRUPY AR "FEC TA | 


